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POHCCZNIK :\L\HY~AHKI :\L\HL-\N K\DU.SKI. 

Dążności powojennego budownictwa 
okretowego . . 

( Praca odznaczona II nagrodą na konkurs~ e „Przeglądu Morskiego'') 

Obecne budownictwo 0ik,,(,'.towe czerpie swe 1natchnieni e 
z d oś w i a cl cz c i'1 os ta t n ie j w o} ny . 

.Jest to rzecz. zupełnie zrowmiała. \Vszak każda wojna, 
a już wielka wojna przede \•;szystkim - to nic innego, jak jedno 
\':ielkie doświadczenie. I to doświadczenie \\' warunkach iście .... 
liojowycli. 

A ż·e owogo natchnienia należało bardzo p i 1 n i c szu­
kać. i wnioski tylko r z e c z y \\' i s t e ze11 wyci.Jgac'.· - zrozu­
miały to w:szy.stkie :Pai'lstwa. Hoc'.· 1w;laśnie ostat,nia ,vojila wykazała, 
iż zhytnia pcw110śc'.: siebie sztah<'>w marynarek, lub niedostateczne 
nadążanie za post<:1mmi budownictwa okrQtowcgo - na wojnie 
ko,sZ'tujc hanlzo d1'0,go. Przykładem: angielski liniow,icc „Auda­
cious". kt1'>ry aez typt\ najno\yszego, z,at01;i!ł od wyh1uclm j c d1n c j 
n~iny - wiohec niemiet1k.icg·o ,.Seydlitza". który w półtora roku 1PÓŹ-
111cj wytrzymał: udiL-rzt·11ie JH'zeszlo :w poc:isków kalibru :100 - :\81 
mm., wybuch jednej torpL•dy, a przyholowany do hazy miał ;');i00 
1011 ·wody w ,lrn,dluhic .. . 

Tc wi<:c i wide innych - przykładi'nv służyły za materiał do 
a n a l i z y dla ,sz.tahc'm: 'i konstruk'ton'>w, co - po uwz:glc::dnienliu 
iJliezbc,·dnych popr~rn,ck 1w p os, t <,' p y t e ,c ,Ii 11 i ,k i - z'najduje 
sw<'>j wyraz w ,d:Jżnośeiath l>udow11iclw~1, odnośnie każdego demcn­
tu laktyczn<'go okr(,'111. D,JŻllości te kolejno szc\zcgMowb zannlizu­
.kmy. 

Szybkość. .h1ż 1wzy oma\";ianiu lego czynnika ~po-
st l'Zl'Żt·my, iż przcehodził on po wo,111 w roznc fa.zy ,,ozwoju; wynik 
Io walki z 11aj§~1·ofoit·,iszym jego przeciwnikiem - pancerzem: Po­
woj<'nne ·lliezdt·cydowani·e od110;.11ic szybkości, znajduje sw10jc źr(>-
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dJo nigdzie indziej, jak. ... w doświadczeniach sa.mcj w'-,jny. Bo, że 
szybkość duża jest okręhYw.i bardzo potrzebna - dała "'i-elka, wojna 
dość wymcrn~nych przykładów po temu. I tak: Nic nie pomógł pod 
Falklandami admirałowi von Spce pokaźny pancerz jego „Gneis,e­
nauów", skoro nie mógł „wyciągnąć" w tym dniu wi(.'.kszej szybkości 
nad 18 W<;;'.złów. ~limo, że już o god,z. n.:)0 Niemcy gwałtownie rzu­
cili się do ucieczki, uj 1·za wsz.y na redziq Pont Stanley złowr6żhne 
trójnogie maszty ,Jnvi:ncihlc'ćrn,", to przecież wystarczyło Brytyj­
czykom ( zajętym zhiegiicm okolicz'ności ładowaniem w~gla ), o<l­
kotwiozyć. z~~ ~icmcarni pc'1Horej godziny późnioj , aby jes,zcze do­
gonić ich i zmiażd1żyć w nfrdnvncj walec. A także w •czasie samej 
bitwy, dzięki swej dużej przewadze 'szybkości, m<'>gł Sturdec utrzy­
mywać sic: poza zasięgiem niemieckiej średniej artylerii. 

Ale ... były i pnzykłady przenla\\'iajc!Ce ina korzyść pancer.za.. 
Pod Jutlandcm .słabo opancerzon~· angielski ,Jndefa tigahle;" po 17 
mim~tach walki artyleryjskiej z „Von dei· Tanncm" wylatuj,~ w po­
wi,etrze. A '11,icmiccld' ,,lkrfflingcr" walczył do wicczo,rn. wytrzymał 
20 lrafid1 pocisków :)81 mm. ( ! ) opróc4 ulc\\:_,,y śrcd'nich kalilm'nv, 
i - wrócił do portu. Bo gdy angielskie kr~Jżowniki liniowe mia­
ły 1-·rnccrz 180 mrn, to 1nicmi-eckic .... :):50 ,mm 1 

). 

:\'a korzyść pancerza przemawiały ,,kszczl'. stwierdzone 
fakty n i e p e w n o ś c i' czynnika ~-zybkości, zależHcgo od stanu 
pogody, maszyn, obsługi. \V_ 1chwili lwyhuchu woj11y ,,(~od>cn" nic 
m<'>gł dawa,ć wi<_'ccj niż 2:; W(.'.tzły, zamiaS't 28.(i, gdyż ... od 10 mie­
sircy nic hył dokl()wany. Zresz'tc! jego przcci\\1ni1k ,,Indomptahle", 
o tejże samej pnrn,je nominalne.i szybkości dawał jeszcze mniej, bo 
22 w\zły; ·wystarczył brak w 1elatach HO palaczy, oraz n'>wnicż ob­
rośni(.'ly kad.łub. A jak wyghida szybkość. w czasie bitwy'? - Pod 
Dogger :Hank, po ,póHorcj godziny walid, 'na skutek zdvmolowanc,i 
trzeciej kotłowni, szyhkośi'. ,,Bliichcra" spadła do 17 W<,;zł<'>w ( miast 
22,:5 ). Pod Jutlandem znów, po trzech god1zinach walki, wyezerpa­
nie palaczy ( Niemcy rpalili W(.'glcm) oraz za nieczyszczenie l"otl<'>\\·. 
które niesposóh było czyści{'.· \\' czasie hitwy. - ll·ż spowodowało 
poważny spadek szyhkośc.i. Zbyteczne dodawać. iż \\·artoŚl' pancprza 
- którego ,si(.' 

1
wielc zyskuje za cen~ parn już wc2,zł{l\v szybkości -

nic ,zmien,ia si(,' w cza.sic bitwy ... 

~a skutek wspomnianych \Yyżej. niedostatecznie ~,precyzo­
wanych doświadczc{1 wielkiej wojny - nic ustalił si<: rc'>wnież i po 
wojnic ok1~eślony pogl;!d 1w •ł<: spra\n2. \Vyslarczy, że zacytuj(,' tyl-
ko dwa, oba angielskie, głosy: • 

, Szybkość hYwi1 ostatnio przl'dslawia1w 1.iako wielka rzecz 
na wuj ni~. ~ie tak pctll'7,~! na to ci, co walcYyli na morzu ( ! ) - 111/,­
wi Yice-admirał Sir A. Cliatfield·. ~ie ,11cst całkiem słusz,nyrn twicrdzl'­
nic, jż ,szyhk1ość pozwala wam wybrać odległość ·walki. luh przy.i~1{· 
walk\. c.zy uchylić si\ ...... \V HO wypaclkaeh 1m 100, czynnikiem 
ustalafocym odległośt'.·, walki jest czas . .Tc·śli nie możecie widzil'{: po-

1 ) \'on llaasc - ,,La halaillc du .Julland". 
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nad to.OOO m., ,to do czcg,o \\'am sic: przyda ,szybkość, zczwala.i~!Ca na 
t rzymanic si~ na odległości 2;5.000 m ? ... A na lej odległości ( widzial­
ności) ten co ma wielk~! szyhkośt·, ale nic ma pancerza znajduje si~ 
w syhiacj i nidrnrzyst ncj" 2 

). 

lnacz,ej znc'rw czytamy w pewnym p1oważnym angielskim 
czasnpiśmic 3 ): ,-- ,,Jednakże wnioski rz nie~'liczonych ćw.icztci'l tak­
tycznych. ·nic rn{>wi~!C o wojPnnych. zaprzcC'zają ,( ! ) t1cj doktrynie", 
gdyż - zdaniem a,utora - hez przewagi szybkości nie można „wpro­
wadzić i u·trzyrna<". wsizystld'd1 IW6zych okn(,'tów w akcji niczakżnie 
od rud diw nieprzyjaciela ... ". 

Ta wla~inie, niejednolitoś<". pogl~1dów odbiła .si~ bardzo wy­
raź.nie na budownidw)c okn;towyrn. \\1 niektórych J>a11stwach przy-
11ajmnil'j - przechodziło ono okresy balansowania si~ czynników: 
szyhkośi·. - pancerz. \YiQc w pierwszych latach _po ·wo,in.i'e ohs(_~r­
wujcrny kult pancerza kosz.tern szybkości: angielski .. Frohishcr'' 
( !)800 toin) spuszczony na wodi:, w rnlrn 1 D20. ma za.le.dwie :rn,S 
\\\'zła szylik1ości, ale za to1 tak sA·rnkie opanclTZcnie.. ( chroni::JC-t' ca­
l:! prawie hurt1.,·) - jakiego 11ic ujrzymy już na Ż~l<Lnym później­
szym krąż'owniku . .\k gdy w par<.: la1l p<'>źnie,i Ft·ancja uk,ga psy­
chozie ~1.ZyLkości, maj.Je 1\\'idiocznic. Ży\\'o \\' pamic.:ci „Codwna". któ-
1·y był dla jej t'loty niedościgły - i gdy po\\'s·taj:1 szybkie a hla­
sza 11c t \\'ory \\' rodzaju „Prinwugdc'>\\'" ( 1!)2-1 rok. 7'.trn ton, :~4 \\'(,'­
zły. - bez pallc(·rza ! ) - ulegli po CZ(.'Ści temu pc;dowi i po\\'aż'ni 
konsc.n\·a'ly,\·ni admirało\\'ic z \Yhitclwll. Pows'taj.c typ „Bendck", 
który za ce.11<2 ,dw<'>eh \\·c.:zló\\' i t rneh<: wic;kszej od .. .F·i,ohishcrn" ar-
1 y krii, ma pallCl'l'Z zmnie,isz-011y do \\'.c!Zi,LLtkiego paska na \\'ocL­
nicv. 

Psychoz.il' szybkości nic ult'.gli tylko pilni i ... spokojnego 
t,('!mpcraml'lllll - oliscrwarorzy Sipponu:. \V tym sa,mym roku. w 
k lt'irym l•1rancuzi 1·zil1caj:} na \\'odc,~ przeszł,o 7 tysic.:cy nieopancerzo­
nych ton \\' tym samym czas il' ot rzym uje \\'Cale pokaźne opan­
cerzenie ich „Yuhari", o niccalyrh trzech tysi~!cach ton ... I lej za­
~;adzi(· racjonaliwgo opam·l·rzenia nie sprzeniewierzyli sic: do dziś. 

\\'rcsizcic i 1ia ulic<; Royaie 4
) ,przys:zl'o otrzcź,dc11ic. Skoro 

tylko Italia zaproj1l'kto\vala typ „Tricste" (.,\\'aszy11gto{1ski"), po­
siada.i~1ey .iakit· tnkil'. opallCl'1·zl·nie, 1-czygnuj:! i Francuzi z kilku 
\\'(,'Zlc'iw szybkości ( .. Suffrcn" ). na korzyśc'.· opancerzc11ia, która to 
r~·dukcja już u ostatniego ich waszyngtoi'1skicgo kr:1żownika „Alg('­
!·1e" ,( :n ,n:zl<'iw) \\' porównaniu z picnvszyrn - ·wynosi pokaźrn! 
1lośi: .'"i wc:zl{>w. ,\ 'llic nwzglc.:d11iliśmy tutaj post(.'p<'>w kchniki. zwi:!­
;,:mych ze znaezn:} rc'iżnic:1 ,\,·.icku tych okr(;'.tc'rn· ,-- 7 lat! ... 

Pod10Jme otrzeźwienie przeszła i Anglia. Tnr<l'llo sit zrcszt~J 
dziwi{· tym wahaniom pogl:1d<'m· ·na cleme'nt .szybkości przy pla,no­
;\'aniu okn .. ·lc'iw. Prnecic·ż każdy przyrost szybkości w granicach 
,W--to wc:zlów ko!-',zlujc nicproporcjonalnic dużo wagi ( czytaj: i'n-

:!) li. C. Hy\\'alt·1· .,Les :\l:1rines de guerre". 
=
1) .Journ:d of Hoyal l'n. Sen·. Inst. XI. rn:i:) r. 
1) :\liniskrsl\\"O m:1rynarki \\' Pnryżu. 
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nyah elementów). vVykazać to można choćby na przykładzie 
wspomniany,ch: ,,Duquesne" r- .:rn \nJzłów - j „Alg(,rie" - :~1 :wę­
złótw; siła, iah maszyn ·wy111os.i 1:~1.000 K:\l i 84.000 Kl\l, czyli, że 
zmniejszenie szybk'oścri. o 1--1% dał'O zysk rna mocy aż 3G% !. .. A pa­
miQtajmy, iż każdy „ko11" z tycl1 47 tysfr~cy. t'o 20 kg os·zczQdności 
na wadze. \V danym ·,vypadku użytych na stosunkowo szeroki 
i gruby panccr,z ( 11 O mm.). 

Stw.ierd'zić tu należy jeden syrnptomatyczny objaw JJo,,·o­
j en n ego bu do w n i c twa: S z y h k o ś c i t o r p e d ,o w c ó w. 
k r ::! ż o w 1n i k ó w i o k r ę t ó w l i n .i o w y c h d z i ś s i ę 
p 1r a k t s, c ,z; 1n i ,e n i e ~· c'J 1Ż 111 i ~!- Szybkość :w w~złów maj~1 
liniowce francuskie, jak „Dunkcrque" ( 2f>OOO ton), ,naj'nowszc an­
gielskie „Ki1ng George Y" i włoskie ,,Vittorio \'en,do" ( po :F>OOO 
ton). Znak czasu. 

Paa1ąer2l. Po amerykai1sld.ch doświadczeniach ataków lot­
niczych ( np. 1w ,,\Yashin-gton") za.klo siQ specjalnie kwe . ..,ti~! ochro­
.ny okr~tów za 1pomoq 1pancerza, tak pod wz1gh:dcm jego jakości. 
jak i rozmieszczenia. .Jeśli idzie o jakość pancerza, to - zdaniem 
takich autorytetów jak inż. włoski Fra - nie ma wielkiej rc'Jżnicy 
mi~dzy grubszymi i średnimi pancerzami obecnymi - a z okresu woj­
ny; natomias·t cienkie. pancerze .poc!Zyniły ·znaczne post<,_1 py, tym har­
dziej, ż,e '.llie hudowano dłuższy cws p;_tncemild>'W. Sl:1<1: korz:yś<'~ wy­
nikaj;_!ca z dziek~nia pancerz;_t na kilka warstw. 

\Y lej kwestii dz.iclenia pancerza 1wzyj(,'to zasc1:d(.': gdzie po­
ei.sk udePza pod kt!lcm bliskim !Hl0 

( pancerz hurtowy) - cała war­
sl\rn na zewn;_!łrz,; przy il~;_!lach iZa,ś o.strych ( po1kład) dwie warstwy 
pancerza. Prz~waża na ogół tendencja grubszej warstwy na zcw­
llc.!trz; celem jej jest spowodowanie wybuchu pocisk li (bomby) 11:1 

zeWm!trz. Cicós'za zaś warstwa 'pm,·.strzyma(: ma o•s.lahi<~n:} fal<.: de­
tonacyj IU!. 

A jak z grubości~} pancerza? - \Vedług inż. Fea „panct>-
1·ze pio,no\Ye ·stali cementowanej, o grubości nrniejs1zc.i od kalibru 
pocisku, h<.>d:1 przcbij:mc na normalnych odległościach bojowych 
( do 20.000 m. ). Pancerz zaś poziomy przy grnhościach mniejszych 
od połowy kalibru". Za tern - przeciw ,pooiskowi 40G mm trzch~t 
pancerza --100 mllll, ,przeciw :H);> mm - :mo mm panccr1za itd. Przy 
cid1szych - szala przechyla .si~, na korzyść pancerza, ho wcdłt1g 
inż. Hougcr01w. (H·zcciw por.iskowi L>.> m:m: wystarczy vance1·z 
1L~ mm. 

Szerokoś(· pancerna jest k\\Tsli.:! hardzo <klikaln:r wprnw­
<IZtic opancerza ·1s ię zazwyczaj :u:l r- :~/-1 długości ·okręlll, :de ,,·łaści­
wic poż:1danym jest ochronić i ruf'(,'. ( organy kierow,rnia okr(,'.lem) 
i dziób ( zachowanie szy:likości ). To ll'ż w tej mierir .ist'nicją po­
ważne rozbieżności. \Y kwesUi zaś nie mniej delikatne.i - ipodzi'ału 
gnuhości pa111C('rz:.t, istnieje większa ,jednomyślność na ,skutek wy­
raźnych doświadczei'1 ostat'lliej wojny ... \ ·zatem ,najgrubszy pa'n­
cerz ot:rzy,rnuj~! ,wieże artyleryjskie i komory amunicyjne, potem 
wieża dowódcy i \\Tl'szcie Jin i:1 \\'CNI.na \\" o·kolicy maszyn. 
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Przykłady opancerzenia: 

Linia wieża 
wodna; d-cy; 

wieże 
art. Pokłady , 

ang. ,,Nelson" ( I D25-34000 ton) l;')g; 76 
działa 406 mm ;~5;j 406 

niem. ,,Deułschland 11 (rn:H-1000 łon) 102; 75 
działa 280 mm 127 1:n 140 

ang. ,,Arcthusa" (19:3L1- G200 łon) f>l 
działa 152 mm 76 2-;) 25 

.,Ardhusa" je,sl przykładem osłabienia pancerza. chroni,i­
cego arlykri(.'., na korzyść innych cz~ści okr<:tu ( cecha angielskich 
i 'niel..: Ł<'H'yrh \\ ~os]dch k n1żc\\'n 1ildiw ). A 1JH'ZCc,icż niespod1ziank,! 
w_il'lkiej wojny były c·z<;slc I raf~enia \\·ież al'lyleryjskich, nawet na 
duże odległości, oraz ich „niedostateczne opanccrzenie" 3

) w sło­
sunlku ,do ogMncj wyłrzymałoś<-~i okr<:l<')\\". l tak: : Pod Jullandcm, 
w cztery godziny po rozpocz<;ciu ognia. niemit·eki ,.Dcrfflinger", 
choć )Jył w ~,la'nic jcsz1czl' os·i,1gac'- szyhkoM·. około :w \\'(.'.Zł{)\\', rnjrno 
:moo ton wody \\. kadłubie. to z gł<')\vm·j artylerii miał czynne ... 
:2 działa ( na osiem). Dysproporeja ... Boć oslakcznic 11 ie arty-
1 l' r i a i s I n i e j l' d I a o k r <:. l u. I c c z o k r <:. t d fa 
a r t y I t' r i i. 

Pan: specjal11ych ,uwag wymaga ,sprn,\~,t -opa11ce1·zcnia 
przt-c.iw l>omhom lot,ni'ozym. J>an-cerz poziomy. ld<'>ry dla ch1~0'nie­
nia przed pociskami artylerii m<'>gł hyc.': cienki ( osi ry lqt podania) 
- przc.s:zcdł J)Q wojnic ,lak sym1ptom,dyez11:1 - w zwi:Jzlrn z 'roZJ­
wojt·rn lolnicl wa ~cwołuc.k: od 81 mm \\·oj.en n ego „Derffli'nge­
ra" - do 17;i mm ( oczywiście \\' 1dw{Jch warstwach) .,Dunkcrque". 

Okazuje ,si<;., że U1ka grubość w zupełnośei wystarczy, 
gdyż rzucona ,z wysokości :UH)t) m. ('normahia wysokość ,homha r­
dowania) bom ha o wadze 100 kg. przebija 72 mm pancerza 

,, ,, GOO ,. 130 ,. ,, 
,. 1000 ~· 165 ., 

l;'"j00 „ H)5 „ 

. Znaj,JL' ,zaś ,Ji1·aklycz'1H' . możliwości obecne.go łotniclwa rno­
zcmy sfo·iJ·rdzit'·. iż nie lYlko 1.>00 ale i 1000 kg~mm\'\'Ch homh nie 
lllog·,! samoloty nosit': . .'11:1 'dziei'l po,Yszcdni". < • 

Artyleria. , H<'>wnieź i odllośnic lego tak ważnl'go czynili­
ka taktycznego wo,illa zdmYała si<: sprzeczne pods11wat'·, wnioski. 
~it·mey mieli działa k:ll.ihn'rw prni.ejszyeh, ale pot rafii i znacznie 
wi<:ks,z:! szYhkostrz1el11ości,1, oraz lq>sZ,! jakością 1rocisk<'Jw - wy­
rc')\vllat'· ilo~ciowo sit,, ·swego ognb. Pod Cornnclcm .. (;odd Ilope'· 
~lrzclał salwami co ,;>0 sekund ( działa .2:~--1 mm) l\icmey zaś ... co 1;> 
~;elrn11d ( działa 110 mm). Trzy razy szyhcic,i !. .. Po<l .Jut land.cm 
salwy ni.Pmicckit· były wyst·,·zcliwanc co 1 :i lttl) 20 sekund. podczas 

:.) \\'ilson - ,.Flollt·s dt· g1u·1Tl' ;111 cornb:il", IT. 
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gdy angielskie, .podług ~icmców, ,,były .po.wolne". Hbżnica w ka­
librach była iśc,ic ogromna, o czym nam daje po.it2cic znana meto­
da porćrnmywania sześcianu ,kalihd>w: 2:~ przeciw G;1 - oto s.to-

• sunek siły 1niszcz,!cej pocisków 280 mm i :~81 mm! Co zaś dawał 
~ierncom mniejszy lrnlihcr '? - Poważ1n,J osizciz(.'dność na wadze ( ich 
artyleria \Vażyła 2,-1 mniej od lej samej ilości 'dział :rn1 mm!), któ­
n1 wyzyskali .do poważnego \\'Zrnoc11ienia pancerz.a. 

Ale ... dziś wiadomo, że ~icmcy mieli ,.po prostu szcz(.'ścic. 
bo 1\nglicy używali pociskÓ\': nicndpow,icdnich, podobno 1nawd ła­
dowa1nych ... 1prochcm czarnym <i ). To kż ... choć ich udcrzellic mi:tło 
cab! ,siłt2 odpm\·.iadaj,JC,! ich kalibrowi ... to rezultaty wybuchu hyły 
słabe" - jak opowiada oficer artylerzysta z „Li"itzowa"1 

). Sarni 
też ~icmcy na po-ju tlan<lzkirn pancerniku „Bayern" usla1wili działa 
:mo mm. HówniL'Ż i ,,Emdena" los inaczej hy wygh1daL gdyby miast 
dzEtł 1 ();> mrn, miał kaliber L"iO mm, na co zezwalał jego tonaż 
:rnoo ton. A to mak powic;kszrniil· kalihrn zwi<:ksza, a11to-matyc.znie 
emwgic,- niszcz:ic,1 poc,isku doklac!!nie ·trzv rnzy ! 

Poza tym. jak .,już zreszh} wspomnieliśmy prz~· o~wzji 
Falklandc'>w, wic;kszy kaliber, :1 z nim wi(.'.ksza do11ośnośi·, pozwa­
lały razić przeciwnika. samemu ul rzymuj:Jc s,i·c.: poza d'onośno,~ci~.i 
jego dział. \Yszak donoś.nośi· <'>wczesnych dział 100 mm ( uiemirc­
kie i austriackiv kk kie kr:.iżowniki) 11ic s.i,c:gaht 1().()()0 m ! ) . .Jako 
jeden z liczniejszych przykład<')\\' wymieni~· tu zagon na Durnzzo 
dywizjonu kont r-lorpedo\\T<'>w a11st riackich, z ., l lelgolandem '' n:1 
czele (28. Xll. 1!)];'))1<). 

:'\a s.ku tek wi<'C t Yclt wsk:1zai'1 wo jc1111 Ych zaznaczy! s,i<' ,11:1 
og<'>ł po wojnie kult ditżego lrnli'hrn. Kaliber ·ien jest o '\~·icle \o­
rzystniejszy po<l wzglc:dcm właściwości halistycznych. g-dyż da,ie 
duż~! ,p1zecit.:ł11;,1 .s.zyhkośt· ,pocisku, (a z:tłl-m i kn'>lki czas lotu), 
duż:! don'ośność, s.tosu'nkowo nrniejszy k:,tl upadku ( wi<r:kszc pole 
mżenia) oraz wi(,'ksz:J :sile; des! rukcyjn~J- \Yad::r mnie.i sza szyhto­
s t rZlel,ność. Dla przykładu podamy, Żl' gd~· dla kalibni ,lfHi mm ( po­
cisk 1.100 kg) szyhkostrzl'lność w~·110si 1½, strzału Ila mirn1l(~, to 
clla :w:~ mm (pocisk 1 L> kg) I is.trwł~· 11;1 mi11ul(.'., n dl:t 1:m mm (p<.•­
cisk :t2 kg) 8 slrz.ałów 11a minut<;. Ale też, ·11a przykładzie k:dihr<')\\' 
-HHi i 20:~ wid ac'· , iż za <.'l'll(,' :~-k rot 11cgo zm11 iejszcnia sz,·hkos t rzcli10-
ści waga sal\\'y wzrosła 10 razy!. .. .Japonia 11stawił:1 działa 20:~ mm 
Wt\n·t 'na swych ... \oba" po 7100 ton. 

l\ie na \\'sz~·sitkich okr<:lath realizuje si\' jednak l(•n p()­
ghJd. Bo oto\\' roku 1 D:~ l marynark:1 \\'schod 1z:!C~'go Simka usplaw:­
nia kn1żownik ,.:\logami" ( 8;"i00 to11 ), ld(>ry posiada zawroln:J ilośc': 
1;; dział L>;; mm ... \\'idocz11ie jest Io pn\ha twierdzenia, iż J)l'a\\·­

dopodol>id1stwo f rafknia zall'ży oc[ ilości pociskc',w \\' s:tlwil'. In~ 
1H·go jednak jcsl zdania kmdr. por. Paschen ( O.K.O. z „Li"llzowa'' ). 
kl{H·y uważa. iż wit.:ksza ilość pociskc'>w w salwie jak ,1- (> unienrn-

n) Sdwer: ,,:\lemoircs·•. 
7 ) Kmdr. poi·. P:isehen: :\[arine Hundsdwu, maj 1 !):2(i r. 
'-i) Kmd1·. por. :\[orgenslern - ,.z pnl'Żyi· bojowy<'li'', PrZ(').d ,J d 

~lor. 11. :t"i r. 
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żliwia kierowanie ogniem, oraz że dla zwi<:kszenia efektu ognia arty­
leryjskiego należy d,!Życ'.'. tylko do małego pola rozrzutu i do na­
tychmiastowego reagowania baterii na zmiany elementów celu. Za­
znaczamy tu mimochodem, iż ]qty podniesienia dział 11ajcii:ższego 
nawet kalibrn wydatnie zwic:kszono od czasów wojny: z 207,, pod-
11iesio110 .ie do 4;)1/,- .,Naga to" - jap. - 40G mm), a nawet G0° ( 280 
mrn .,Deutsch]and" ). 

\V przeci\\"iet'1stwie. do kalibru głc'n\''nl',l artylerii - zgodne 
s~! kierunki co do k'aiihru artylerii obronnej: Jest. on rzc:du 1 ;'>() mm, 
i tale Anglia p1·zyj<,>ła 1 ;'>2 mm (,,Nelson"), Xiep:1cy - 1 ;)() mm ( no­
\vy „Sclia rnhorst" ). Firan ej a - 1 :w mrn ( .J)unkcrque" ). Kaliber 
tt>n łączy sic: do pewnego stopnia z OPL, gdyż istnieje stała tenden­
cja powii:kS'zania 1rn1ihru dz.iał PL. Prz}~czyna zrozrnniała: pro­
miei'1 rnzprysku pocisku PL ro~niP nicproporcjmw]nic ze wzrnslcm 
kalibru. 

Istnieje dążenie rnulawa11ia duż~·el1 kiill'nv podnicsil'i'1 na­
wet dla dział L>O mm. do 70° - ,,Deul,schb11d". <)]':1z fi0° - .• Ncl­
so11". Celem tych dział wtedy jest ogic11 zaporo\\'y do samolot<')\\' 
utalrnj~1cych 11a niskich pułapach - z duże.i ;odległości. Zaz.naczarny 
mimochodem. iż t111ifikncja artylerii obronnej i PL h~·najmnicj 
nic upraszcza kierowania ogniem. czy dosU,rczania amu11icji ... Czu­
peł11ic11iL·m artykrii PI, o lrnlihr:1ch rzc:du 1 ()() mrn. s:i działka p<'>I 
uutomatyoznc kalihrn :G mm (Xiemcy. Fra11cj,a, Italia) i 40 mrn 
( ;\,nglia) oraz znaczm· ilości :\'IC\I - 1:~ 20 mm ki!lrnlufo\\'YCh. 
Ct·lem: odpicraniL· lotnictwa atakufoccgo 11c1 niskich pula,pach: al-
1>o z lot li nu rl~O\\'Cgl> czy 1rnsz:Jccgo. 

Rozmieszc1enie artylerii. I I u taj wznaczyl:1 si<: ewolucja 
w okresie po\\'O_jl'1rnym. Poz;a Franc.i:!, która już \\' ostatnich la­
lach woj'ny pla110\\'ała poczwórne \\"ieże dla artylnii gl<'nvnej 1m 
swych ,.Flandrc" - hudownict\\'o okr<:towc wzdragało si~ począt­
kowo ł:!czyc'.·. zbyt wiek <~zi:lł \\" jcd'11cj wieży. w myśl y,:i:,ady: .,nic 
za dużo ja.i w jednym koszyku". Było to najzupełniej zgodne z do­
świadczcnit·m hit wy .Jul la ndzkie.i w czasie której zdarzało si<:, iż 
.kdc11 pocisk dt·molO\rnł. lub co ... rnornlnic przykrzejsze - J><m·o­
dow:ił zaci<,'cie wil'Ż\'. 

Aliści z ul~'azanicm sit: .Sdsona" ( 1 !):2;>) zwyci<,·ża na ca­
h·.i linii nowa szkoła: pn')CZ .. :\'clsona" potn'>.i 1ne wieże pojawiają sic; 
ponadto na niemiecki.eh .JG>nigshcrgach", i „Dculschlandach" -
a poll'rn już oficjalnie. uznane s:.1 i n:i ,iapo{1skich .:,i ogam i'" ( 1 n:~ 1) 
a11gielskich „Birmingham". Frn11cja zaś ))!'ZY okaz.ii .,I )u11kcrquc" 
( 1 !);~'.)) realizuje pierwsza S\',o.i:.1 1tluhion:~ ko11C<'))C.k wieży po­
ezwc'>nll'j, i to nie tylko <Ila artylt-rii głt'>w1wj kcz i obronnej . .Jakie 
motywy przeważyły na szali'! - Oszcz<,>d11ośi· na wadze. Zrozumia­
łym hm\'icm ie.st. że zamiast t rzcch wież pancernych dwudziało­
wycli moż1w 'min'· dwil' ln'>jdziałO\\'L' o 11..'p,szym opa11cc1'zcniu. 
Upraszcza si<,· przy tym spraw,a dosl.1n:za11ia mrnrnicji. omz zmniej­
sza rozci:rnłośc'.: kom<'>r amtl'nicy,inych. Po:wdto zwi<,>ksza si<,· dokład­
nośc'.· ki1e rnwani:i ognit·m. 

Kwestia oszczi:clności na wadze pancerza zad_ccydowala 
r()\\'11icż o lak skrajnych, czysto powojennych rozwi:!za11inch spra-
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wy zg~upowania całości artylerii - jak to widzimy na ,.Nelsonie" 
i „Dun:kcrquc". K,omory amunicyjne, te właści.\VC przyczyny zato­
pienia wSipaniałych liniowców, jak ,,Queen :\lary" ( .Jutland) czy 
„Audacious" (27. X. 1914, mina) 1S,! w typie „Nelsona" zgrupowane 
w j,cdnym punkcie i można je przeto o wiele k·piej ochronić pan­
cc1 zcm - przy lej samej wadze. Inne zalety systemu „Nelson" to: 
1) mniejsze pole Tozrzutu, ho deformacje okn;tu nic wpływajt! tak 
na przyrządy artyleryjskie; 2) nic ma niekorzystnego \\1pływll roz­
darci'a kominów (dym) oraz pożarów 1~a, ogicó artylerii głównej 
( nieważne przy 1dalocclowaniu ). \Vad,! tt;go 1sy'stemu: brak ostrza­
łu na rufę: Nelson 20 - :W" od os.i, ,J)unikcrqfre" :10 - 40°. Na tym 
miejs1cu 1napomknicmy o ciekawym,' jcszcz,c nigdzie nie zrealizowa­
nym projekcie włoskie.go admirała Feo, 1proponuj,!cego umieszcze­
nie artylerii głównej w środku okr<.:tu. Jak twierdzi autor, przy ma­
łych tylko sektorach martwych (po 20" - od osi n,a rufie i dziobie) 
możnaby osiągrn!Ć ta kic zalety ( prócz 1zalet Nelsona!), jak naj wi\'.k­
szy w samic sektor ognia artylerii głównej, n.aj\,~i<;ks.ze z·grupowa­
ni_e artylerii 'Obronnej tam gidzie jest ona najhardziej potrzebna ( tj. 
na dziobie), lepsza ohscrwacja .,itp. Ternu syste,mowi przeciwsta­
wić można po części ·wiele rn<')wiącc 'niemieckie rozwiązanie: dw.ic 
trzecie artylerii na rufie ( ,,Konigsberg" ). Zaleb1 główną: rnożnoś{· 
używania 2;;; ---- zamiast połowy artylerii gł<'>\vncj, przy odwrocie. 
\Vidocznic Niemcy parni<.:taj,J żywo lckcj<,: hitwy pośc.i1gowe.i pod 
Dogger Bankiem ... Na Io zreszt:J wskazuje dyskw;ja admirała Prcn­
tzda r>) z admirałem De Feo. 

Hozmieszczcnie artylerii ohrnnnej ustali:ło si<.: osta lecznic: 
system kazamatowy, pos.poli ly do czasów wojny - należy do prze­
szłości. ,,Nelson", ,.Dcutschland" i ,J)unkerque" - wszystk.ic, choć 
różni,! si~ latarni budowy - maj,! artyleri<;> oh1•011n:J w wieżach: ,,N" 
- w pordwójnych, ,,Dt" - w pojcdyi'1'Czych, ,,Dq" - w poczwc'>r­
nych. Z zalet tego systemu wyliczymy większe ~ck.tory ognia, moż­
ność. lepszego opancerzenia, lepsza ochrona obsługi dział i amuni­
cji - przed pożarami i gazami truj~!cymi - oraz wcalt'. ważne 
zwi\'.kszcnie statcczmości bojowej, gdyż burta opancerzo,na jest ci:!­
gła. 111

) Kazamaty zostały iskaz:t'ne pod .Jutlandcm, gdzit· to np. 
o godz. 18.:D cała prawo-hurtowa ,artyleria 1 il2 mm na. .,:\lalaya" 
(w kazamatach) została zni~z.c~z01rn dwonrn pocis.kami ,.Von dl'r 
'Tanna" ... 

~a tym miejscu wspmnnic<': warto o najnowszej zdobyczy 
ortylcrii: dalopon1sz.a11iu dział. Jest to dals:..:a ewolucja dalocelowa­
nia: przy tym systemie jednak dalocclowniczy, siedz:!CY wysoko na 
wieży. ruchl'm swej lunety porusza już 11ic przekaźniki - a WI\'CZ 
samo działo .odległe od niego o kiilkadzies.i:1t nwl'n'>w. Instalacje te -
zal>icraj,1cc dużo miejsca s:J już rzekomo na l'nrne ... Emile 
Bert in". 

Uzbrojenie torpedowe - nil' przeszło ża:d11ych specjalnych 

i,) :\larine - Hundscbau 1 n:~.->/:Hi. 
to) Sasinowski „Ihu!mYnidwo okr~·towe" I. 
11 ) ,,Les :\lari nes de guerre" --· li. C. Hyw;tl ('!'. 
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ewolucyj. Tak jak przed wojrn! tak i po niej - torpeda ma wielH 
z,,1olc111ników, jet~zcze może wi(.'·cej przeciwn1ików, a chyha najmniej ... 
~(,'.dzió1w lwzstronnych. Dowodem fałsizywego wręcz sqdu o torpe­
dzie, to zdanie tak poważnego publicysty jak H. C. Bywa ter 12 

). Jlc'>­
whJc o torpedowcach wyr.aził siQ on, że „zawiodły one, gdyż pod .Ju~ 
tlamlem - ma.i~!C w sumie ponad iJOO wyrzutni torpedowych -
zrealizowały tylko G do 7-miu tra('iei'l" ... 

.Jak to mogło si(; sta6, że nawet publicysta o lakicj erndyeji 
jak Bywater mógł zapornnit·c'·, iż pod tym .Jutlandicm, dzięki wystrze­
lonym o godz. 1 U.20 torpedom niemieckim, .Jellicoe nakazał odwn')­
cić si<,: rnf'~J d,o wroga, co jak si<,: wyraża historyk ,,miało efrkt tak­
tyczny jakiego oczeki,wa:no: przed godz. rn.:w, okn._'ly nk·rni,cckie 
znikły w dymie" ... Jak dzji;, wiemy, Anglicy ich już w:i(;cej nic zoha­
czyli ( chyba przed Scapa Flow!. .. ) Czyż zakm ocaknic l lochsce~ 
FI.ot te, to mało? 

Często jednak uzbrojenie torpedowe poświ(,'.ca.i:J dla oszcz<,:­
dzcu:ia na wt1dz.e: arnerykai'1skie 1 O.OOO-tonowe krążowniki, r<'>w-
111ież nieklc'>n __ · włoskk·, oraz frarn,cuska .J)unkerque" itd. '\Vyrzutnie 
11s.tawione ·S:J w prze,Yażaj:!cej ilości wypadków ;w po.kładzie. \Vy­
.i:!tkarni: .,Nel~<m" - podwodne, oraz kr~!Żowniki ,,~lvoko" - nad,-
wodnc, ,,. hurcjie okn,'Lu. ~ 

Ochrona podwodna. Niezatapialność. \Yojna wykazała do­
wodnie, iż racjomdn1ie rozplanowany duŻ)' okn,:t, z dobrze ohliczo~ 
nymi grodziami wodoszczelnymi, i komorami hurtowymi w cz<,:ści 
podwodnej - gwarantuje caHrnwitiJ praktyczną niezatap,ialnośc'·. 
Celowali w tym Niemcy i Hosjanie. I tak: ,,Bliicher" pod Dogger­
Bank wył rzymał czlcrogodz,inrni ukwc; 70 - 100 pocisk<'>w ci(,'.żkie­
go kalihn1 (:Wo - :1--10 mm) n zato11,1ł dopicTo rozhity sicdrniomo 
tcrpedami. . 

Zaznaczamy, że i .,dlJ'olrnoust roje" okazały si<: wcale wy­
trzy1nak: we wspomnia11y111 zagonie na Durazzo, kontr-torpedo­
wiec ,,Triglav" ( 8i")0 ton) zdołm1ohy, jak t wierd~~! świadkm·:ie, ura­
tować, mimo Jż rnia;ł zalane chit· kotłownie od. wybuchu mjny 
( otwór 8 m 2 !. .. ), gdyby nic wzglc.:dy taktyczne. I wprost rni1e do wia­
ry, że nawet po olwor:zc·niu kingstcmc'>w i wyhudlll ła<hmków -
u lrzymywał sic.: długo ... Zn<'>w dobiła go dopiero torpeda 12 

). Okazalt! 
:-;i<,'. jednak, że nic wsz(,'.dz,ic jcdnakn,~~y hył ,poz.iom. konstruk~y,l 
pod tym wzgl<,:dem: .. SziJ11 l 1st van" me wyt,·zymał Jiednak dwoch 
loqwd i l,rzymał si~ na wodz.ic zall'd wie 2 i pół godziny. A już w og<'>-
1c niczrozu-i'11óałym 1cst f.arkt p(,'.karnia ( ! ) grmlz1i wodosz·czdnych 
u dreadnoughta- ty1;u wojennego. \Vszystkic pojutlandzkic wi(,'k· 
sze okr(,'.ty mafo staranniej p1-zcmyśla11ą ochr~m<; podwodną; ~1 jest 
ona i do tej pory. jak !-;!Jdzić h prasy, - cuigl'ym przcclm10tem 
u h·pszl'i'l. 

Prohh·m ochronv okrc;tu przed wybuchem podwo(lnyrn, 
a Wi(,'c w pierwszym rz<,:clz,ic loq_wd~· ( ca :~W _k~. mat. wyh~1ch_.) -
~,,prnwadza sii<.' do ll'i(_·do,pus.zczl'lna cncrgn I ah dctonacy,1 IH'J do 
llszk0<lzcuia ostatniej ścirn1y w hurcie okr(,'.lll. Stw1 wzli(,'.ły źródło 

l:.!) Kmdr. por. :\lorgensll'rll _____._ idl'lll. 
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angielskie „bulge.s". wzd~c.ia cienki.ego zreszb! podwodnego kadht­
La, maj,!ccgo spowodować ten wybuch. jak najdalej od hurty. Po­
nie\\"aŻ 1n·omici'l wyln1c'hu torpedy ;i;')() mm jcs·t - zdani.em niektb­
rych okoł,o 8 m., - st:Jd wniosek: .. hulges" wi:nrny być c>,cldalone od 
iburty o tę wartość. Tak jednak n~c jest: odległość kl. ,vynosi zazwy­
czaj· około 1,;) - 2 rn., rcszf<: zaś przcst rze11i z<łohywa si<: w komo­
rach \\'l'\\'11(.'łrznych kadłuba ... Bulges" zastosowała marynarka an­
gielska (,.Hood"), nicrnfr,cka ( ,,Deutschk11nd'') i inne - czasami 
,jednak ws,zystldc komory ScJ wewn~!trz: amcryka1'iskic .,Colorado". 
110we panccrnikti angielskie i-ł<l. \V,e wszysl kiich wypadkach system 
ochrony s.pro,,·ndzn si<.' do 11.a.s.tc;pująccgo ~.cherna.tu: poszyóc zc­
wn~trz'l1c - dei'lszn komoro izolująca - duża ko:rnora z płynem 
os.łahiaj:1cym wyhuch (woda, gorzej gdy paliwo) - znfrw cienka 
podw,zka izoluj:.icn zbiorniki. i - ściana ostatnia. C:ałkowita ilośi· 
przcgrbd wzdłużnych jest czas,,m doś{, dllża ((i). co .i<·st poważn,J 
przesz kod:!; jedną z. nich <łaje si~ prze\\"ażni·c pancc1·11c! o gnihośc-i 
ca 40 mm. Jeśli t,Ohie t1ś,Yirnłomimy, że mrinimalna wystarczaj:Jca 
szcrnkośi· tego sy,stcrn11 to ;°>_;°> metra, to wolwc przeciclnyc.h szero­
kości okr(.'tów rz~d11 :~1 m ( .. Ilood'') lllh ~1 m ( . .I ku lschland") oz1w­
cz.a to zai.stc \,·li.cle zmarnowia1ncgo miejsc.a. \Y:.1t pii: też nalrży czy 
jakiekolwiek kqżowniki w:1szyngtrnbkie maj:J wobec tego w y­
fi t a r c z a .i :.• c ,J och mrn:- \V r:izie wybuchu i prz('rwania osia!­
niej przegrody liczy{· nrnsz:1 1m system 11 i (' z a t a p i a l 11 o ś c i. 

Ten zrn'm· czynnik. to - j.ak .słusznie podkreśla.i~! nncktc'>rzy 
rutynowa.ni konsl rnk torzy. - jesJ picrwszorz~dnym a ... niedocc-
1iianym czynnikiem taktycznym. \\'brew temu co ~i<: zazwyc:zaj 
s:!dzi. niczatapialn:oś{· okr<:lu nic pokg:1 h~·1rnjnmic,i 1w ... dużej ilo­
ści grodzi wodoszcz.dnych. Przeciwnie. Taki prnk tyk. jak inż. Sasi ­
nowski 13 

). 1 wicrdzi. że gdy ,i est wicie grodzi. Io tylko komplikuj<' 
~;ic; system lr~·mmv~rn1i:1 ok)'(~t11 \\' rnzie awarii. Jego zd.rniem: .. za­
bezpieczenie żywotności okrt2!11 .i<'st lllO',i:liwc' tylko w{>\\'Czas, jcśl'.i 
ilość wodoszcz<:lnych przl'dział<')\\' h<;dzie minimalna". :1 za cały sy­
sll'm powinno s.i<,· stoS(rn'at: zaswh,'. że: .. zmiana zagł~hicnia okr<;>tu 
hc:dzie prmd(_' .i<'dnakowa hez wZgl<:du 1m miejsce :nvarii". 

Opinie nic wszystkid1 marynan'k - z·da,i e si<: - s:1 zgod­
IH' n:t tym punkcie . .:\'aj,vi1J,sz;1 jC'dnak rozbieżność pa1111je rw 
punkcie realizo\vania wytrzymałości grodzii . .Jak wynik:1 z ,,·ywo­
d<'>w , inż. SasinmYski.cgo. nwr~·1wrki f1·anc11ska i :rngielska, w przc­
ciw1ici'1sl\\'~l' do lliicmicckil'j i dmYne,i rosyjski1'.i lrzyma,i:J si<; zupeł­
nie nicn·aJnycJi norm \\'\'lrzynwlości 14

). O ill' taki sian rzcczv trwa 
po dziś dz.ici1. to znaczy: że ~,·o,ina nie wszystkich jeszcze 1w11c·zyla ... 
l w przyszłe.i wojnie znc'rn· rnog:J si<,' p1,wtc'lrzyi: wy1radki pc;lrnnia 
gno<lzi :1 la ~.Szl'nł lshan'' ... 

:\-las1yny napędow(• . .Jak \\~iclkie posl<;py poc,zyniła lcelrni­
k:1 ,,. tej dziirdzinfr. niech z.a przyldad posłuży modernizacja włos-

1 :1) .,Budownictwo Okr('tow(''' li -- Sasinowski. 
11 ) Frnn('ja przyjmuje wył rzy111ałośl· I 111. słup:1 wody powyzeJ 

gl<'1,,·nej linii wodnej - dl:i wszystkich ( !) grodzi, mimo, iż prz('cież dzi,.,h 
rz,· rura maj:J sz:111'-i(' przy aw:1ri.1ch z:1m11·z~·ć· si<: o wid(' wi1.·,·ej niż środek 
ok.l'(;iu. 
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kich pa11cc111jków. Tc stare okr(,'ły, spusr.1..czonc na wod\'. jeszcze 
w roku rnt t ( 22 tys. ton, 2°1.000 KM) osi~!gnęły po modcrnizacj i 
szybkość o 20 procent wi~ksz~! niż w roku budowy. dzięki zmiesz­
czeniu \V tym samym kadłubie mocy d w a r a z y w i (2 k s z c .~ 
( dawniej 22 W(.'zły, dziś 27 wc.:złc')\\. ). Istota lego niezwykłego post(.'­
pu polega przede wszystkim na zmniejszeniu si(,'. jednostkowej wa­
gi maszyn: Gdy \\' roku 1 Hl 1 na 1 JOi wypadało :~;) - 40 kg. tu 
dziś przccic.;tnic - 20 kg. na K:\I ! ... 

Najwi<:ksza cwolllcja zaznaczyła siQ po wo.in.ie w dziech!:foit.: 
kotłów i przt·nfr-s.i1enia t'llet-gii napędowej. Jeśli idz:ic o kotły to roz­
wój poszedł w kierunku wydatnego zwi<:kszcnin sprawności ciepl­
ll('j. przy jedn,o.czesnym zmniejszeniu rozmiarów i ci<2żaru. Osiąg-
11i(,'lo powyższ<' pirzil'z: zwi<:kszcnrie ciśnienia rohoczcgo. zasfosowa-
11ie przcgrz.c\\'ania pary oraz podgrzewania wody zasi-laj,!ccj i po­
widrz,a. Dość. 1><)\\·'iedz!il't\ że dziś rcali1zuje s1i(.'. slosowanir na okr<,·­
lach pr<,:Żlllości ,pary rz<;>du GO - 80. 

Przy}dadiem ni·czwvldn·h m;i,!gni(;'.Ć techniki. to kocioł ,Sc­
łox" firmv llrown-Bon.Ti. ·Ni~ \\'.daj.Je' si<,'. \\' op,is lego generatora. 
w ktc'H·yn; szybkośC:·. gad)\v jest l'Z<,:dtt szybkości głosu, wyliczymy 
tylko kilka jego miel. klc'm} go wprost prt~dc~tynuj:J db marynarki 
wojennej: 1) małe wymiary (jnk 1 : 2 \\' slc;sunku do normalnych); 
:2) hel rdzo mała w:aga ( jak 1 : 1 ! ) ; ;q niezwykle krótld czas uru­
dwrnicnia ( 8 minut) wzgl(,'dni1c przejścia z szybkości ekonornic1,1wj 
do nwksymalncj (:W st·.k.); --.l) duża sprawność c,ieplna (92¼); 
czyli d11ży rejon; G) hrnk dymu nawet przy cl11ż~·ch moco,eh; ()) sa­
moczynne działanie ( waŻllC' w razi,e zala'lli1a kat łowni) . .Jakżeż jas­
krawo 11wydalnia si(,' ll'raz pewien konserwatyzm rc',żnych maryna­
rek ( znany zresztą od dawua ). k l<'m: ci:mlc jeszcze oci,rna.i:! sit; z za­
'.;lqsow,lllit·m I ych 11closk01ialci'1. da.i:,1cyeh poważny at lit le.i nrn ry-
11:1 rcr. ktc'>r:1 je pierwsza zastosuje? 1.,) 

Okres powojenny ct.·chuje ,ieszczc r·ozpowszeclrnienie silni­
ka Dic::Ja. dla jiego najwnżni·ejszcj zalety: małego zużycia palrwa. 
_:\;'iemożnośi· osi:1g11i\'ci:1 jcd11wk dużyeh n1ocy r- ogranicza narazie 
jego zaslosiowanic do jednoslL•k mał~·cl1. Hewclacj,1 h'yło zastosmYa­
nic Diesla 1w ,niem ... l>cutschlaind:1ch'' - ·ok<1zal·o si<.: jednak. żie pod­
ez.as jazdy maksymalw} szyhkości,J - w mcs·ie ofioerskil'.i ,iesl si~ 
,,jak \\' maszynowni fo1hryki" (Pras,a). \Vihradje k ,utrudniaj:1 po­
miary odległośc.ii i ot'lowa1nia. Codnc uwag,i jest .z.astosowa11ie Diesla 
dla :, z y h k o ś c i k r ,.i ż o \\' n i c z c j ( obok llll·hin ), np. na 
:'Ki>n igslwrg" i „Lei pzig". \Y slrnzl!je I o na poch\\'ały godne! śmiałość 
ll~ic,jqtywy niemieckiego szlahu i ko11strnktorów. w lljiarłl'j rcalizn­
l'Ji postawionego sol>ie celu: zwi1)~szcnia rejorn1 działania. 

Z osi:rnni<:ć ,powo,i,ennych nnlcży Z\\TÓci~ uwag<.: jeszcze na 
SZl'l'SZl' zaslosowa11c przekładni elektrycznej na miejsce mcchanicz­
llt·j. Zalety - to: ,t) ,sn"nlralizowanie manewrów (można manewro­
wa<'.: z różnyeh miej se mt okn,:e,ie); 2) skt'Óeenic wałów i przt'\\"Odów 
Pct rowych (awarie); :~) wysoka spr:rnmość ,przy ohci,!żeniach cz~-

1;;) Admiralicja angi('lska zainll'r<"sowala si<: już ostatnio ,,\'elo­
}..l·i11", a we floci(' nil'mieckiej fig11ruj:,1 już okr~·t~· z wysokoprf;'żnymi kotłami. 
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ściowych ('rejon); -1) łatwość wytryrnowall!ia okn;tu i lepsza reali­
zacja nie za tapial11ości. \V <1dą: troch(,'. wi<;kszy ci~żar ( i miejsce) 
przy moc.ach do 100.000 K~I. Przekładnia elektryczna znalazła za­
stosowanie na amcrvkat'1skich panccl'nikach !i lotniskowcach ( ,,Sa-
ratoga", ln2;"'5 ) . · 

\V Lej leż dzicdzinil'. \vykazał śmiałość inicjatywy i jeden 
z naszych bałtyckich sąsiadów - Fiinlandia, zas.tosowuj,!c na swych 
p-ancernikach typu ,,Ilmarinen" przdda<lni<; ckktryczrn! ,przy na­
P\'dizie silnikami Dieseł'a. Do zakł wyżej wymienionych ( oprócz 
zall'ł t li r b o - elektrycznego nap<~du) - dochodzi: słała gotowo~i: 
do działania ( jako silnik spalinowy), ustllli{,'.cic urz<!dzenia nawro­
towego właściwego silnikom spalinówyrn ~ oraz znakomite cechy 
Il';a Jl('\\' rowe. 

Lotnictwo zaokrętowane. Dz:iś katapulta i co najmniej pa­
m wodno-sanw]olów - to niemzł1}cznc wyekwipowanie okr\'tÓw, 
od liniowccJ\v do najmniejszych kn}Żowników wł:Jcznk-. A po jcd­
.nym sianrnlocie posiadaj:.J 1!1l.l\\'d 11iekl<'>re ,]10lienderskic konlr-torpe­
<lowce ( ,,Kortt·nacr" ). Zadan1;l'.rn katapulty jest m1da111i,e ,samololo­
\\'i 1ii!..·Zh\'dllcj do startu szybkości około 100 km. na godz. Instalo­
wanie katapult - wynalazku 'wojt'nnego - daluj,e si(.' \\'łaściwil' od 
rnku rn~;> ( U. S .. \. i 1\nglia ). Katapulty - ktc'>•ne na ogM s:! ut ra­
pienicm al'lylct•zys·tów okri.-towych - s,ą umieszczane. przeważnie 
na ś,ródokn;oiu, ale 1wid1zimy je też i na dziobie ( włoski,e ,,Pola") lub 
na rufie ( ,,Dunke1·c1ue" ). Samoloty raz wyst rzclone, S,} po wodo­
waniu podinoszom· na pokład za pomor,J ż<'>r:.n\ii. Niedogodność oczy­
wis,ta: Xa pełnym morz.u trzeba zastopować, nic mówi,1c o uzuleż-
1niiem1 si(,'. od pogody. Ponieważ zarndza temu CZ<;'.Śeiowo zastosowa­
inie .,'płachty", zezwalaj,Jec.i na w<.~iąganie samolotów już przy :10 
\\'\'złach szybkości - wi<:c widzimy, iż połoŻ<."nic katapulty 'Ila rufit'. 
ma z jednej strony poważne zalety. Rzecz jas,na·, iż artylerzyści nic 
dopuszczafo z.azwyczaj 1do lego ... ( o.~;trz,tł ). Samoloty zaokri.-toiwa­
'llie SI} typu lekkiego, gdyż s11 ,to nws.z'yny ziwiadowcze Iuh myśliw­
skie, jedno iuh dwu miejscowe ( franc. ,,(iourdou" - ~,;; łon~·). 

Rozplanowanie okrętu. Sylweta. \Vanmki mieszkalne. 
\\' zasad111iczych typarh okrc;l<'>w wojennych nic zaz1naczyła .si\' żad­
im ~pecjalna z.miana. Po staremu maszy:ny ll'i.tp<:dowe, a zatem 
i komin, są w środku długości okr<,:tu, od ktbrl'go siQ zr,cszb! za har­
<lzó ,oddalić nic nwg~}. gdyż jako żywot na ezc.-ś{· okn:f u rnusz,! mict· 
należytą och ro11<._'. podw0<Ln~! (czytaj: ~zcrokośi: o.luc:tu ). kdyn ie 1m 

.,Nelsonie" i „I )unkenp1c", ,zt~ wzgl<;du na lllllł<·s·zczctl!ie całej ,arty­
le,1·ii na dz:iohic, maszyny s~! położorn'. bliżej do rufy. 

()oólna sYhwl:.1 okr\'tu, - ta kt{,rn ,np. na .przc<lwojennych 
ok ri.-tach f~ancusl:ich hyła syskmcrn za kama rkó,~· - d:!ŻY dziś \~'~·­
minie do tq)l'oszczenia. nic.:tno swe wy\,~arła t111a,1 1>ot rzeha zmmc,1-
P.,Zl'nia oporu powietrza ( ·10 w<;zł{l\v - to ~() rn/st'k.) ora1z obrona 
przt.'ciw lotnicza: zmniejszenie rnart wych sekto.rów dz.iał i IC\l prze­
ciwlotniczych. :\laszl rufowy widzimy coraz rzadzjej, gdyż powiQk­
-szn on wydatnie owe sektory, a nie jest poi rzehny. Trzeba tu stwier­
'dóć, że na ogc'>ł artyle1,i:a OPL j'est pokrzywdzona·, gdyż sektor 
~lziohowy bywa ,dla niej mniej 111h wic:ce,i stracony, lle wzgli.-<111 na 
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hrak miejsca rnti<,'dzy działami ·dziiohowymi a po1nostem. \Vz,gl~dnie 
~John~ jc.s t rozwiązanie taikiej „Algeri,e". posi,aclającej działa OPL 
.obok pomostu. Przykładem zaś ,11:ajlc1ps.zego rozwi:}z.ania, to amie­
ryka{1skie kon1tr-tm~pedowcc typu ,,llalch", luh fi11ski „Tlmar.inen", 
posiaclafoce działa OPL na platformach właśnie mięclzy ,pomostem 
i dzjalami dziobowymi. 

\V powoj1c~nnych sylwetach wi~kszych okrętów spotyka 
"'ię coraz cz(.'.Śeicj, zrnninst jutlandzkiego trójnożnego masz.tu, stoż­
kowab! (ila]sJ.:i „Duca d'J\osta" rn:~1) luh ,grani,astą (niem. 
,.Seheer" - 1 n:~:~) wież<,' dalocdownika, wyłaniaj:!Cc! s.it.2 z nad po­
rnos tu clowó<lcy .. fost to naturalna konsekwencja zcentral·izo.,n.mia 
kierowania ogniem artylerii na le.i wieży, zwiQzaincgo z dalocclo­
wankm i rnlpalan:L,m żyroskopowym; gdyż jak J1am z dobrych 
źr<'><1d :-wiadomo. maszt trójnożny z powodu swoich nne11egularnych 
r o z s z c r z c {1 t e r m i c z n y c h i rn1clmiernn·h w i h r a­
cy .i rozregul o\\' _\'\\·ał przyrządy, Żwit2ksznfoc rozrzu·l dział. 

ów sysrem masywnych pomostów czy wież ma jeszcze in­
rn1 dubr:J stron<,>. ~lożna tam insfalowat'· kahiny \Wlchtowe _dla ofi­
cer<'~w 1artylcrii, orioerc'rn· t01-pedowych -i dowódcy - realizuj:!C pro­
blem natyduniastowcj gotowośai ho,iow,ej najcenni ejszych specja­
,]istów na okn,.'cie, nawet w wachcie bojowej. \Yiemy; że tak uczy­
niła Francja już 11:1 swym „Algfri(~". Na t:m1 miejscu zaznaczmy, 
iż wycl10dząc z podclllwgo zalożeni,a, zrywa .si<,> ooraz Cz'<;'.Ścicj z tro­
dycyjnymi pomit>.sz,czeniarni oficl'n'>w na · rnfie. - na kor~yśc'·. clzio­
~HI. Przykładem mnerykai'1ski kontrtorpedowiec ,,,Hull". japm'iski 
'kr:;żow-11 ik .,:\]yoko" itp. 

Ogc'>lnie zaś hior:.ic problem warnnk<'>w mi('sz'kalnych. ma­
rynarki zd-aj:! si<,' kroczy<': rc'lżnyrni dmgami: U . . S. A. p1•z1~widu,ie 
1w swych kont r-toqwdowcach oddzidne pomieszczeni{t na ... ,sypial­
nie. dla zal<'>g, gdy jednocześnie w Japon'ii ,.of,iccwowie śpi:1 na okr\'­
laeh po dwóel1 w ,icd1wj kahinie, podobne.i do celi wit2zic111H·.i" 11

·). 

\Y og{lh~ wiem~· z r<'>żnych źrc'>deł, że .fopo11czycy, oszcz1:2dzafo 1m 
\\';Hlze w wszl'lk:} cen<,'. Ll'cz też ... iich nowe okrc,'ty -SQ J>rZ'e.ci<,>tn1ic 
o _jl-cln:} czwurl:J ( ! ) si]niejszc od francuskich k.i s:mwj k]nsy 
i wicku. 

Ohrona przeciwgazowa. ~a walk<; g,az0\\'1! na morzu -
mimo wszystkil'. właśdiwe ternu terenowi trudnośCli - wpal11.1fo 
sit2 wic,,kszL: marynarki. o bogatszym doświadczeniu. bardzo poważ­
nie. Zdaniem oficera U. S. A. 1 8 ) użyci('. środl,Jl\v chemicznych przez 
floty lH;dz,ic tak wygl:J<iało: .,Ni\szczyciek i lekkie kqżowniki h~d:! 
używały d'ymt'lw hoj owych ( clil'micznych) cl.la zasłon dymowych. 
\Vic.-1,,sz<· knJżown1iki i liniowoe hc,,d:J prawdopodobnie przysfosowa­
nc do rnzci:mania złcśli\vyeh dym<'>w w wak'e odwrotowej. Takież 
dymy ,i ,,. ,ogc'>lc ga1zy h<2d1J używ:11w przcz1 s:rnrn]oty celem 1,ażcni,1 

' odsłon ic,'kgo pcrso.tH'lu ". \\' pr:l\\·dzie nie przewid11je au tor .n apel-

11 :) Zisdika - ,,Japonia", rn:{(i. Podk,reśl:1111y fakt dwc',ch ofic('r<'iw 
n:~ lrnbin~·. gdyż 111a si~· tu na 111~·śli dużP okrc:ty, na ktc'1rych inne marynarki 
llllt·jsca na 0µ;<'1ł nie sz<'zc:dz:,1. 

I\'. :rn. 
17 ) Cnn1111 ;rnder Fl:rnig;m „Chemika! \\';irfore", l '. S. Prnceed., 

2. Przegląd \lorski \r 101. 629 



niania pocisków gazami (nic popbca). ale za lo ich .. zaprawinni,c''. 
Ponadto „m'ożcmy oczck~wać, że eskadry lotni'cze nieprzyjacicb 
h\'.d~! rozci~rnały trwałe chrnu ry gazów 11a noty zakotwiczone" . 

.Jakie - ·wohec laki.eh horoskop{>\\' - środki ( prócz ... ma­
sek gaz.owych) przt.._·dsi{2hmJy marynarki. Trudno, zhyt wi<'le wle­
clzicć. gdyż w tej dzicd.zi11'i1e zachowuje 1si(,'. ,ścisłą tajenmic(,'.; możli­
\Ve dlatego, że ... po prostu niewiele. \\'iadomo nam ,iesl jednak. iż 
zdaniem Franetdiw, najll'pil'j jest postmYiona ta sprawa w nrnry­
narce U. S. 1\. 

St wicrd'z'ić możemy, 1]1ż .d:JŻ'cni1L'lll jest zarnykat': olrecn ie cu­
łą załog(,'. w ga'zoszcz<. lnych pomacsz,cz.eniach. :Najłah,~icj to stosun­
kowo przysz.ło z pers,om·ll'm ,,·ió :11•tyll'ry.iskich. \Vystarczyło 
uszczelnić dnz,Yi, \\·\·ci(,·cia dla lllf omz ,,·zfenn'iki ·dla ,cclowniczn·h. 
To też z.,,dedzaj~1c ohccnie - już kr~JŻowni-ki - n'>żnych pafo,t,,; wi­
dii s.i(,\ że ten ;postulat jest calkowii,ci-e ~ipcłniony. Podobno Anwry­
kanie stosu.i~! jcsz;czc system nadciśnit~nia \\' wil'ż~1clt ( \\T·nłylac.i<~ ). 
chroni~1cy jcd11oczcś11ie d01sko11al.e przed z1atn1C'icm załogi gaznmi 
z luf. po otwarciiu zarn1k<'>w. Ponadto \\' pewnej marrynarce stosuje 
~1'(2 1system ZC'l'nlłrnlizO\rnnc.i wentylacji, w dw<'>ch grupach: oso]m;) 
sieć s1s:1c~1. ,osobno tłocziJca. Na alarm gazowy wył:!erza sit2 natycli­
miasi sil'Ć ssania. Stwierdźmy - i podkn·ślmy - że U. S. ~\. zasto­
c„o,,~ała w tYm celu wieże dziaiJo:we zómkn'idt'. nawd na swvch 
kontrtorpedowcach ( ! ) typ11 „Selfri-dge'' ( 18;>0 h->11, \'Ili. 1~7 _:_ 1·. 
lD:~;> ). żałowai· doiprnwdy należy, iż 11iczaslosow:u10 tego j,Pszczt· 
1iigdzie w Eu mp.ie. Zaz11aczylo si<: n'>\,·11i1t'Ż ,d:!Źl'll ie do kons! rno,, a -
nia gaz.oszczclnych 

1
pomosl<'>w. 

Łodzie podwodne. \V tej tak ,•~pe,cj 11tilnc.i dz:1i,cdzi11i,:2 pDszło 
budow111ictwo okn,:tmn~ na og<'>l riW linii .doświad·c.1;1:i'1 ,,·ojl'1nnycli. 
.\ wiic;c zwi<~ksYc110 szybkość-: ponieważ odnoś11ic sz_yhkości podwod­
nej okaznro ,Sic,' tf(·możriwyrn przd:.roczyĆ gr.:t:1icc: 1() \\'(,'Zł{J\'; 
( przes1;kod:1 zastój kchniczny akt11md:tlon'iw) zwi(•kszaj:! 'Stale 
szybkość nadwrnln~J. \\' typie ,,(]~·dl'" ( .\11g. ). stworzonym q>0doh­
:u,o do \Ysp<'>l•prncy z flot:) nawodn:J - szyhkośt b1 osi:Jg:t cyfr-<; 2'.2.;) 
WQz'ła. H<'iwnicż wydatnie zwiQksza Sii(,'. r1l'jon dzJialania, o 'ile dam·.i 
flooic jest len C'lcme11l taktyczny szczeg{>lni,e potrzdmy. 

lTzh1·ojniie torp,:..·dowc - ta najważniejsza hroi'1 ł0<lzi pod 
\\'o<lm'.i - jest stale zwif;ksza11e. Hozum'icmy to zar/)\\'llO jako ilośl· 
oparal<'i,,· to 11peclowycli. jak ,i - doświ.ulezcnic ,,·ojcnnc - ilośt'·, 1or­
ped. ~icktc'>rzy uważaj:.i. że pcłnowarłościowv typ łod'zi powi11ic:1 
rnict': minimum cl rnparnty na dziobie i,! tt:t r11fk·, jak włosk1ic „Clau­
co" - 8G~ ton. z, roku 1 D:ti Olbrzymia jednak \\'it;kszośt': łodzi pod 
wodi1ych wszystl:1ch p:11\slw posiad:1 tyiko 1 :1parnly 1m nrl'ic i ,t n: 
dziobie; rae~e.i da.i:! czasami f> :1paral1',\\' im dziobie i 1 na rul'il': 
y.;łoskic „Et torl'-Fil'rnmosca" 1 :~ Hl ton 1 !l1!) r. 

C:iłkowHa .l'cdn:ik rozbtil'żność ,panuje \\' spra\\'ic aparnl<')\\ 
obracalnych ( z,ewn(,·t rwych); nick tt',rc pai'1sl wa w og<'>le ich ni1, _· 

uzna.i:! - jak .\nglia 'i Italia; Francj,a zaś stosuje je bardzo SZl'l'0-

1:o: przykładem 1wj110,,·sze „QtH·ssant'' z roku 1 D:t>. posiadaj;! icl1 
aż siedem; llolandia zn<'>w na S\\'Hh .. K XIY" - ,.K XYIII'', stosu­
je ich po d\,·a. tylko jako uzup1d;11ic11ie \n'\\'ll(,'trz11ych. \\'nhcc zna-
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nej poW"ażuej uicdogodnoś.ci aparat<'>w znnH,;trznych -- a miano­
wi6l', że ich torpedom nic ,dogh1danym 1codzicnnic nie można ufać 
- :należy 1_>rzyją<'· , ·iż rozwr::JZanic kompromisowe josl najlepsze: 
dwa bowiem aparaty obracalnl' nwgą si~ ha1·dzo przyda('.~ w waTl\.m­
kach zaskoc:,:enia , gdy na 1rn111c\\T cab! łodzi:! za późno. 

Zwi(.·k1szn 1siQ 1stale z':apas, torped na ~kulek d1nświad(\z<.·{1 
wojennych łodzi n·iemieckid1; zapas 1ich wyczerpywał się cz~sto 
o wiek \\Tześnil·j niż zapas pali\,·a, ,powodując konieczność ·przed­
\\ czesnego powrotu do hc1z~· . .Już nicmi('ckie ,,U. 117", ,,U. 121" 
z roku rn18 miały po 2-! torped ( przy Ljl() ton). Nieszczeg<'>lnil~ 
wobec nich ·przcd,sktw'ia si(.'. typ ;powojenne.i' -francuskiej „Archi­
illl'<lie" 'O t:rn, tonach ( 192~1 i-.), posiadafocy tylko L> t0i1·pcd. 

. ,\rtyle1fa trn łodziach podwodnych nie przeszła żadnych 
zmian. Pokpszollo c'hyha tylko wa'runki użyc;i.a: -s7,yhlrnslrzcln.9Śt·, 
zrnnic.\\;z1l'11ie 

1
pc1·so111elu. I~:tlihcr poza typam 1i s.pec,ialnymi (N~>. 

,,Surcouf") n:c p1·7.ckrncza l;"i() mm. 
. Dość ·<htży proC'cnl łodzi jest .przystosowany do slawiai11ia 

m,~11, kl<'>rych 1iloś{ nic. J~rzekracza zazwyczaj c.yrry ·lO. Stawianie 
lll'l1l odby,,:a ~-;iQ 1ail>o ~ ,aparal<'>\Y rninowyqh 1ze,Y:n<2trz11ych (\y bala­
stach), :tlJ10 W1l'\\, ll(,'ł rznych. Aparaty \\"C\\1IH,".l 1·z,ll('; - acz d:a,j<! gwa­
ria,~c.it.'. dost~'JHI i reguhtcjii, min do ostatniej chwili - zahicraj:1 lak 
~luz~! mi<.·js,ca, dż 111a .uzhrnjcnie tot1pedowe ni'cwiele. p'Ozostajc. Na-..,, 
d>lllias l przy sysil<"mic studni hałas,( owych, łódź, pozo ,wy1mdkiem 
operacji slawia11iu mi.n, może być rs·tu procentową łodzi,! loqwdo­
w.1; zamiast min do stll(Lni bierze sic; n'J\YllO\\·nrlość. ,ci,c_:żaru do 
:\"l'\\"11:Jlrz. 1 l'ak: już 11frm':icclrn „U 117" z ,czasu wojny J,y-ła przy­
~losowana do z<diie1·:mia 4:2 min, w razie 1zrczyg,no,,·ania z czc.:ści 
swych tor'))\..'d ( 11ormal11a ilo-śc.'· '.2-1 ). 

. . \\' dziedzinie silnika 1wp(,'dowego I. p. - w której to dzie-
df:l111l' 1stos1owa110 do ostatniiQj chwili ci1:2żk:i 1systcrn: ,.akurnulatory­
lhesd r- s'il11ik cle-ktrYczny", Nicmcv uczynili w\·l,01111, za~"'losowu­
.i~łc silnik spalinowy u "n i t ~ar n y, ,,~odon;-tlcnov-,:y. \V razje dodat­
n~ch n·zultat<'>w t~·cl1 pn'>h, należy przewidywać powa:i,ne zwic,:ksze-
11H' l'lt'lll<.'nlc'n\' taktycznych. 

Og<'>ln'it'. __:_ ws~yslkic, ·silni'ld i i11s.lalac,j,e starają si<,: tak 
k0i11st1_-uowac''.. hy daw:tły jak najnrnicj hałasu (podsłuch). Po,st\'PY 
optylu umożliwiły też wydłużeni<.'. peryskopu, jako korzyść tak­
lyern:!. 

lVla;r,ynarki hałtyckie. ~iHiczny tylko .jl'st nwl<'riał JHH'Ó\V­

nawezy )}O\Yojcnnt;go bud.o\Y11icl wa tych k raj{>\v, szczl'g<'>lnic wo hec 
Lrak11 wszdkich wiadomo;,(,i o 1nrnr) 11arcr.2 sowicokiej. 

Sz\\'cc,ia ln1du.i:!C .S\\Tgo najnowszego ,,Tn· Kronor" {> 7fi8;j 
tonach. n·al'i'zujc właściwy sol>1ic typ panccmika hrz,ogowego z j,l~­
go cechami: rn~tł:! szybkości:i (2 ł ,,·<:złów), ale stosuu1kowo p,oważ­
u:1 a·rtyleri:J ,czlt·rcc,h ,dz'iał 280 mm. oraz dwunastu 1 '..W mm na pod­
~ta\\'ad1 1pod'\\'ó,i11yeh . .Jeśli .si(.' Z\\'HŻy do lego, że pancerz. jost wen­
le 1poważny (:WO mm). to ,sh,1i•el'(lzi, 1Si(.'. dodatni wyn'ik ,por{J\nrnnia 
go 1z „Deubsd1fondcm". B:l'rdzo s'il11a ,iest, arl,yk,ria PL ( X - 120 
mm. i :X 2;> mm, pn'1cz :\'IDI ), klc'>rn wydaje si\'. rc'>\vnirż - StJdZ~!C 
zt· szkicu - uda i nil' rozmicszczon:!; działo 1 '.20 mm \\'i dat· przed po-
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moslL1m. Sylweta n')\Ynicż nowoc-zcs11a wskazuj-e na r~-alizacj<: 1w.1-
nowszych prt!dów: i1n'asztn rufowego ,nie nrn, d'wie 1rnwi0czes.ne 
wieże kierow:ania o,gnicm itd. Zll'aĆ wlaśc'iwe Szwt'<lom poważne 
"1JJlywy n'iemieckic. 

Hównioż i fii'1sk1ic .,llmar1lncn". - 1kl<'ffe rac'zcj nazwać hy 
można monitorami niż panccmilrnm'i r-- ,v-ykazufo hnrdzo h1c_jow.d-
11e rozphmow1ani1e OPL. Poza tym zaslosowaniic na nich przekład.n'i 
Diesel - elektrycznej ws.kazujc, iż sztah fió,s'ki w:vkazal -śmiałość 
inicjatywy w chw_ytaniu zdobyczy techniki. \Yindome zali·ty tej 
przekładni ( mancwrowoś{·) rzeczywiście p1Tdystynuj:1 J:! do tcr<'­
nu qpcracyjnego fil1skiego ( szehcry ). Szwedzki znów krążownik -
tr~rn~~po1,towicc lotn'h~.twa „Gotland", jest ciekawym ale i ... doAć 
dziwnym typem kn!~ownik~1 lohl'icz,ego. Ch{":11c wyda<'· o nim sr1<L 
trzeba hy znać motywy kicrnjące sztabem szwedzkim. 

\V dzirdz'inic konlrl'orpcd-o\\··c<'>w marynarki bnltyckic :Żad­
nych s·pcc,ialnyc·h od1chyld1 n'ie wykazały. ~atomiast łodzie podwod­
ne szwedzl:ie, io łyp lodzi obrony brzegowej ( niŻt'.i (i;")() lc11) o sła­
bym uzbrojeniu ( 4 ·apara.l_y tor-p. cl,'ziohowe - i miny). Aparatfrw 
zewnc;trz.nych nic posiadhj:.i, co na Bałtyku zmw;<zc jest ,,·ytłoma~ 
czalne tak:} ich wad:!, 1jak z·anrn1:zanie. Jedynie łolcwS:kic. ,.Sphlo­
la" wykazuj:.J \\' tym względzie wpływy francuskie. Doświadczenia­
mi wojny światowej na Bałtyku ( dttżt~ straty okl min) można 1wy­
tłu.miaczy<'.-. ;ŻC fi11skie . .Yesihiisi" majQ ,1)0 20 min - zaznaczmy -
w balastach, n1imo 1ohawy zamarzania. 

Tak oto JW'.zedsla\\'ia .-.,i<: pn'iha an:t1 1:zy powojennego hu­
<lo\\'ni,ct\\'~l okrd'owq..(o. dok'()l11a11a .w 1·:ml'a·ch okn·ślon,yc,h ()1"/.CZ 

,, Prze gl:1d :\ I orsl~i ". · • 
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KO:\L\XDOH POHCCZ~JK DYPL. TADECSZ STOKL\SA 

Desant niemiecki na wyspy bałtyckie 
w roku 1917. 

. .fl·<lnym z najhardziej klasycznych przykład<'>w wspóldzia-
1:~111a wojska z marynarkcJ. ll\\'i,e1kzoncgo całkowitym powodzc-
111\lll, jest desant 'llJicmiecki 11a \Yyspy Bałlyekie. \\'ykonany :w paź­
d?emjku 1 ~117 rokt1. Ponieważ ekspedycja zako1'iczyła si\'. całko­
w_1t~·111 pogromem wojsk rosyjskich oraz sparaliżowaniem wszl-l­
k1L'J sk11lecz.n1ej k<mlrakcji l'loty rosyjskiej, w111ioski jaki.e by si~ na­
strnyly z takie.i ;1 nie imwj organizacji dowod.zen;ia i sił, takiej 
a llle innej koncepcji operacyjnej. zda\\'ałyhy sic.: wskazy\\'at'-. na do­
skonale rozwi~1z.a1nie dmwgo prohkmiu. \Y l"Zl'czywisloścli j{'<fa.wk 
la!'- wojsko jak i flota 11iemitTka znalazły tutaj pot<,'Żnego sprzy­
łllILTzc{1ca w posfoci upadku „nwrale" u przeciwnika. 

Cdyh\' d.uch wojska i floty rosyjsklit'j był lak ożywtiony 
d1<,-ci:1 walki { wiara w zwvcicstwo jak to miało miejsce u N"icm­
d,\\', rnożnaln- 1ww~·I zarv~vI{owa<'· 'twi1erdz·enie. że <>peracja n'ie­
micclrn miała· szanse nic u~l~tIJia si<; . środki jakimi strona l"<')syjska 
rnz,porz,!dzała dla obron~· wysp tak na h1<LZi(' jak i na morziU hyły 
z~rpdnlie wystarczaj,!Cl' dla odparcia desantu. ~• przynajmniej 'zada­
~ua hrz porówn:rnia wic;kszych strat :\icmcom. Tymczasem wojsko 
1 marynarka, zarażone już° prnpagc111<l:,1 wywro tow,1 nic potrafiły 
~trn,,1ić czoła śmiułvm i zdec\'dm,·;111\'m działaniom n1iernieckjm, nic 
wyzyskały rnożliwc>ści. k l<'>1:ymi 111(.>gły 11icjcdnokroln 1ie postawić 
przeciwnika co najmniej ,,. bardzo trudnej sytuacji. 

Przy si udiowaniu za km kj opL'rac.ii~ jako przyklad11 slrn­
l'.'<.·~n,_·go wspc',ld'ziahlllia wojska z nwry1wrlq, należy wz•i,1ć duż,1 
popraw:kt: IJ:1 l1c11 \\"Jaśnie stan 111ornl11y przeciiwnika - poza tym 
.Jl'<Lnak pozo.staje d11żo doświadczd1 i wniosld>w pozytywnych. war­
tych z,_1pamli(.'bl11ia jako prnlsta,,·m,·ych dla organizacj~ lego rodzaju 
J)rzc< ls1N-.'\\' zi1.,·{·. 

Opn',cz źr<',,dcl ol'icjałnych dotycz,Jcych wo.iny morskiej na 
l,błtyk11 istniej<: ,,·1 literaturze niemieckiej bardzo obszerna praca 
o,,·cze.s11ego szefa s'zt:1h11 korpiusu ekspedycyjnego gen. w st. sp. 
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von Tschischwitz, ujrnuj:Jca h:1rdzo szczcg<'>lowo dtiala11ia 11:1 l:1dzie 
i na morzu przy czym charakteryzuje .i:! duża znajomość, spraw 
morskich i dohrn orjcnlacja w rnożli\\·ościach operacyjnych rloty. 
Porniew:aż w artykule niniejszym d1odz.ii-ło o przcdslawicnli<'. ·dzialat', 
równolegle, lak na l:Jdzi.e j:1k i 11:1 mor'zu, oparłem si(.: \\. znacznej 
cz(,'.ści na wspomnjane.i pr:1cy. \\' czt;śei drugie.i artykułu przylrn.'Z(,'. 
uw:1gri og<'>lnc, dolycz:1cc strio11y opl·r:1cy.incj i tc1klycz1H·.i ornz n/ie­
ktc'>rych doświadczc11 łl'chnicznych osi:rnni(.'.tych przy wykonaniu 
opcr~1cji. 

Sytuacja polityczno-strategiczna. 
Hok 1Ul7 był okresem waż,t·nia si~· sytuacji w.ojc1uH·.i 1w 

\Yszystkich frontach. Na l'rrn1c1ic zachodnim alalJ i cz<~ścio\\'t' 

ofensywy wojsk angielsko-francuskich nic doprowadziły jeszcze 
do decydu.i:.icych rc'zultat<'>\\'. P()(l konicc lipca rnz.~i->rzab widka 
!)jtwa \\'C Flandrii, kt<'>ra jednak nic pozwoliła ~icmcom na rnz\\'i· 
ni{,'.cie maksymal11yd1 sil, zt· wzgh:<111 11a brak doslakcz11~Tli re­
zerw wpierw musiały być uwolnione wojsk:i sloj:_1l'c 11:1 l'runcit~ 
rosyjskim. gdzie dopiero rozpocz<;ta rcwol11c,ia nuc doprow:1dzila 
jeszcze do go1-:,1co oczcki'w:rncgo J>l'Z('Z 1'\it\llll'<'>w od t\·h1H:go pok oj u . 
. \rmia rosyjska przesz•l:1 .i<'szl'·zc raz do ('IHTgicz1wgo ataku i do­
piero kontrofensywa ni<'mil'cko-m1striacka uwolniła oslall'cznic 
(~a lic.ie.' i B11 km\·i;l\' oraz przcs11 IH,:ła !'; 11 i~: l'rn11 tu o 1.-,0 k Im 11:1 

wschód. 
Po lej zwyci(,'.sldl'j ko11 l rol'l'nsywic posluno\\'iono \\' jak-

11a,iszyhszym czasie. zlikwidowai: l'rn11 t wschodni. Przyst:,1pio110 

przede wszystkim do ofensywy na skrzydle p<'>lnocnym. gdzie aktu­
n lna syt uac,ia sama przez sic; wynwg:il:1 si l':t ll'giczm-go rnzwi:F:111 i:1. 

Po zajc;ci11 Kurlandii, l:!cznic z zachodnim wybrzl'Żem Za­
loki Hyskiej, ·wojska niemil'ck'ie st:11u;ly przed Hyg:J. Ih\'1111asta 
.irmia rosyjska ohsadził:t silnie przycd,łek Hygi, zagrnż:ij:Jc Nit·m­
com od strony I:idu i morz:1. 1'\a mor·zu nota rnsyjslrn. p:11111.i:!c 
całkowieie nad Z:Jtok:.i H~·sk:,1 i posi:1da.i:JC wolny d,ost<:p do porl11 
w Hydze, mogła hl'zkarnic 11icpol.:.oii· c:tl:J lini<: wyhrzl'ża zarl10d ­
uiego. 

Pierwsze udcrzl'11it> 11:1 tym (){Leink11 było czyslo l:!do\\'t'. 
Doprowadziło ono do \\'1yparcia Hosj:111 z przycz<'illw, zajc:cb Hygi 
i przcs11nic:cia f"rn1Jlu do linii wyhrzcża ·wschodniego. Ohcrnit· 

opano\\'atlic· Zatoki Hyski<'j od stron!· morza siało si<; kcmiccz1wśei:.1 
stralcgiczn~!- Kluczem zaś do posiadania zatoki hyly wyspy Oesl'L 
Dagi> j :\loon, zamykaj:Jce j:J od stron!· pc'>l110c110-z:ichod11 1i{·.i i pa­
nuj:.icc nad wejściami do zatoki l. j. n:id Oit·śnin:J lrlH:t'1sk:J i ::\loon­
Sundt·m. 

Przygotowania do operacji. 

Dnia 1!) wrz<'Ś11ia 1m7 1·. wydany został rozkaz Naczcliw-
go Dmn'>dzt'wa 11ast<._'.p11j:Jc<·j tncści: ~ · 

,.Cl'l<'m opano\\':111iia Zatoki Hyskicj ornz dla zahezpiceze­
nia skrzydła wojsk 11:1 froncie wschod11im, polecam \\'Sp<'>lnym na­
tarciem si·ł l:1dowyd1 i mm skich zaj:Jt' wysp~· Oesd i Moon oraz 

634 



,, .,,.,, zi;,ti,. •. 

ZATOKA RYS KA 

635 



zamkw1ć \\'iclki Sund <lla przejścia nicprzyjaci,clskich sił mor­
skicl1". 

Kicro\\"niclwo całego prze<hi<,:wzi(.'cia otrzymał do\\"c'1dc:1 
VJU .\rmii, gen. pi1cch. YOll lJuticr. 

Gen. ll11lier wydaje w dniu 21 \\Tz,cśnia ogc',lny rozkaz ope­
racyjny, ustalaj,icy zakres operacji. kompetencje dowc'J<ley Korpusu 
Ekspedycyjnego i dcnn')dcy Sił :\lorskich, ordrl' de halaillc przydzie­
lonych sił oraz niekt<'1rc wytyczne operacji. 

f)łuższa wspc'1lpraca szla.he')\\' h!dowcgo i morskiego dopro­
,vadziła do następuj,1cych uz1upełniei'1 planu opl'racyjnego: 

1. Jnko haza operacyj-na, ha'za załadowcw, ornz baza dla 
flotYlli traulcr<'l'w. oraz dla cześci kkk(ieh sił morskich. został wy-
znaczony port ,v Lihnwiie. ' . 

2 . .Tako punkt oparcia i ll1ll'JSCT załado\\"ania w~·gla dla 
krc1żownika liniowego .~Ioltkc i dla li 1eskadry okt\·lc'm· li•niowych. 
została wYz1wczo.na Za1olrn Pucka. 

:f .Jako punk l lc1dowa11ia 11stalo110 za tok(.' Tugga. na p1'1ł­
noc11Ym wybrzeżu \YyspY Ocscl. 

~ A1chy to h1;lcn{·a11ic ułat\\'it. poslano\\'iono jl'dnoczl'Ślli c 
przeprowadzić. l,!dowania pozorne i demonstracje przeciwko wy ­
brzeżu zachodniemu pod Kilkond,1, oraz na pc')łwyspic Syod>l'. 
~ajll'pszym zahcz.picczcninn akcji sil morsk1ich. zwi:}Z,lllych h!do· 
waniem w zatoce Tagga. hył(J zamkni(.'cic Sct'·lo-S1111du przl'z zlikwi ­
tlqwanie baterii meldowanych pod P:mwrnrt i Toffri. 

Cstalono w nastf,'P,llj,Jcy spos<',b kolc,inoś{: zad:u'1 dla m:1ry­
narki: 

1. zahrL1zpi('cze11ic t ransporlu morskiego do Zatoki Tagga. 
2. zwalczenie oporu 11icprzyjaciclskicgo \\' Tagg:1 i \\'ysadzc­

llll' \\'Ojsk na h!d. 
~!. 'Zahczpicc'zl'nic zatoki i przylcgaj;Jcycli ohszan'>w morza 

\\' czasie trwunia l,!dowarnia przed intcn,Tnc.i,! nil'przyjaciclsk,1. a 
przede wszystkim przeciwko minom i łodziom podwodnym. 

,1. wykonanie jcd11oczl·sncgo <lcsa1rtu pod Panwrort w c('hl 
,niszczenia ha tic1·ii. 

Z inicjatywy duw<'1dn· ul"ormowancgo na czas trw:111ia opc· 
racji „Oddzia łu Specjał n ego" wicl'-admi rnła Schmid I a, ma ry11a rka 
wii~la w1 siebie r<',wnicż ochrrnt(.'. ll'wcgo skrzydła wojska oraz 
wsparcie przejścia na :\10011 od strony p<')łnocnl',i . 

Ball·ria Pmnerort miała być wzi\·ta przez specjalny desant 
marynarki - poż:plmll' było zdohyeie jl'j w slanil' niezniszczonym. 
celem oshigni<,:cia możliwości na tyclnniaslowl'go użycia dział do 
własm·.i akcji. 

Dla wykonania desantu pod Panwrort i zwi,!zai1ycl1 z tyrn 
dalszych zada1'i operacyjnych, zorganizowano spccjalrn1 rlotyllQ pod 
dowództwem kmd. ppor. Hoscnherga. \\·zmocnioil:! małymi parow­
cami cdvm zaokr\:tmrnnia: :mo marynarzy ( oddział d<·santowy ). 
·1 kompanii szturmm,-e,i. 2 lmtalionc'l\\" cyldistc'n,· ( 1 :~ 1 ;'> ludzi). 
1 plutonu artylrrii polowe.i (2 działa). 

Oddział ten. natychmiast po wyl~idmrnniu miał najkr<'>tsq 
drog~! osi~!gn,1i: szos~ ,:\r<·nsburg-:\Ioon oraz przyczc'>kk mostowy 
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Orrisar ( ~() kim.). cckrn odci\'.cia od\\'rotu llosjanom przl'z grobl~ 
OcscE\lcon. Z:1danic to miało mieć dccyduj~-1cy wpływ na całość 
operacji. Przejście 11a :\loon miało naslc1pić po wzi~ciu Ocsd. 

Ostatecznie zatem spr<'cyzow:111e zadania marynarki pole­
gały na: 

1. przcprmrndzP11iu i \\'ysadzcll'ill 1w h1d oddziałc'iw \\'Ojskn 
w z:1 locie Tagga i pod Pmnerort, 

2. ochronie skrzydeł \\'ojs]rn opc1't1.i:Jl'l'go 11:1 wyspie przed 
atakami 11icprzy_jnl'i<..-lskich rnorskich siil zbrojnyd1. 

:~. wsvicra11iu wojska przy \\'Zi~'ci11 ,\rcnsln1rg:1 i przy przc,i -
~Cilt Ila :\l0011. 

,t. ·zamkni(,'.ci11 Jlorn1-Sundu. 
\Yojsko otrzymało nast(,'.JHtj,icc wdania do \\'yko11a11ia: 
1. IH'Z(·s1111i<,>cie sil gl<'rn·n)Tli z zatoki Tagga przeciwko szo­

som ,\rl'nshurg-Orrisar - mni('jszych sil przcci\\'ko Svorbc (Ccrd). 
:2. przcs11nic;cie lotnego oddzial11 z pod Pamcrnrt bezpo­

~rl'dnio 11a Orri.sar. 
Po przejściu floty do Zatoki Hyskicj JH'Zl'\\'!idziano nasl(,'p­

IH' wylado\\'a11ia \\'ojsk i mall'1Ji;tlc'>w \\' Arc11sburgu. 

Organizacja dowodzenia. 
Podział kompetencji rnzlwzoda\\Tze.j hyl \\' ll'11 sposób ure­

g11lo\\'any, Żl' oiddzia•ly \\'ojska \\"l' \\'szyslkim co dotyczyło zaokr<;'. ­
lowan,ia i pobytu 1w okrc,:lach, podlegały roz.kazorn ma1·ynarki. 
\Vszyslki<' wsp<'>l11c opNacje wojska i marynarki vodlcgały og<'>lnemu 
kicl'o\\'niclwu I>mn'>dCY \'Ili 1\rmii \\' lhdz<.'. Do\\'<'>d.c:1 całości hvl 
gen. \'Oil Il11!itT, - sz.eft•m sztah11 pulko{y,1Jik Frotschet~. -

Gen. \'011 I luticr udał si<,' do Liha\\'y dla osoliistcgo doglw 
dania przygotowa1'1 do op('rnl',ii. 

Skład sil. 
\\' o .i s k o: J:Jdrcm korpusu ekspedycyjnego była 1:2 dy· 

wizja piechoty, uz11pcl11iona n:islt,'puj:Jcymi cddzi:tlam'J: 2:>~ pułk 
picclioty, 2 brygady cyldisU>w. '.2 ·1rnmpani1e cyldistc')\\', 1 batalion 
s~turmowy, 1 kompania szturmm,·a. 1 szwadrony huzarc'J\\'. ;) hall'rii 
CH,>żkid1, 8 wodnosamolotc·)\\" i imH' mil'jszc forrn:1cjc. 

.. \\' c~dości miało hyć prze\\'iczione \\' dwu rzutach: 2-WOO 
o\ H.'<·r<'iw 1i sztTcgo\\'ych. KlOO ko11i. L,>00 wozc'>\\', -W dział. 220 kara ­
h~n<'i\\' maszyno\\'ych, 80 miotaczy min. A także ogrornn,} ilość amu ­
llle,jri i makri:tł11 pionierskiego. ,iak r('>wni('Ż Ży\\'no~ć na ;w dni. 

S i I y m o 1· s k i c: HazL·m z 1 !J transportowcami brały 
t1dzi:tl ,,. akcji' :w I okn;,ty. 'zorg:111izo\\'am' jak 1wstc,'pllj<': · 

a) okn;ty li11imn·: 
:\IOLTKE okr(,'! flago\\'y. 

Ul E:,;kadra 
lW~H: 
IL\ YEH~ 
CHOSSEH KUHF0HST 
KHO~J>HI:\Z 
:\l.\l{K(;J{.\1-' 

nr Eskadrn 
FHIEDHICII DEH (~H.OSSE 
Ki>~lG ALBEHT 
KAISEHIN 
PHI~ZHECENT LUITPOIJ) 
K.\ISEH 
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h) kn!ŻO\rn,iki 

II Grupa wywiadowcw 

KO~H;s1mHG 
IC\HI~SH l"l IE 
XOH~BEH(; 
FIL\:\'KFUHT 
IH~ZIC 

II 
' VI 
VI 11 

X 

c) Torpedowce: 

kr~!ŻO\rnik E~IDE~ 
Flotylla torp. 11 torpcdm\T<')\\" 

11 
- 11 

" 
- 11 

7 pc'>lfloiylla - 1:2 

d) Lodzie pod\\·odne 
UC - :iH. ;;,7, ;;,8, ;>~}. (iO 78. 

~~\UTILLS 
2(i trawlerów 
-1 e1-;kortowcc 

-11 moton'J\w·k 
-1 11i'izczycicli zagr<'Hl 

YI Grupa wywiad<nvcz...q. 

KOLBEnc; 
.\C(iSBCH(~ 
STIUSSBl "H(~ 

r) Flotylla spel"jalna kmd. Ho!-il'llhcrga. 

T 1-1-1 i T 1 -ł 1 
I J>c' .. łflotvll:1 S 

-1 grnpy po 8 jed1;0.stek 
2 transportowce 

okrc,:t warsztatowy 
ckr<.>t w<,>glowy 

:~ mot or<'nYki 
;~ stal ki podsłuchowe 
.> okn;t{J\\' latarniowych 

h) Statki zagrodowe 

:~ sł:1tJ,1 j s·1))ecj~1l11e 
fi holownik<'J\Y 
,) kry1> 

i) Flotylla lranspnrt()\\'CÓW 

Jl P<'ilfiohlla S 
;> grnpy J><> 8 jednostek 

1 D transport O\\TCJ\\' z ma ter i a łt·m z:il:idowcz,ym 
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j) Tabor 

:21 statld)\,. pomoen:iczych: dla transportu ,n;gla, wody, 
ro,py, amu 11 icj i, prowiant u, statek szpi tallly, k:~hlo,vy 
it.p. 

1() Sta t k1i powici rzne 

fi Zcppelinc'm· 

1 ) S:1mololy 

razem !H samoloty z d>żnych baz lot11iczych w dyspozy­
cji morskich s!H zbrojnych. 

Ostatnie przyg·otowania w Lib.awic. 

J>r:1cl' przygotowawcze w pon.·1,c Lili:1wsk·i1n pokg:tly 11:1 

przyslosow:111iu przydzielonych statk<')\\' do tr:msportu, przygotow:i­
ilill wszelkich J><}lllJoc11iczych urz:,1dzl'i'1 i m:ikri:d<'l\\. or:iz wykrn1a-
11iu planu zaladow:mia . .Jcdnm·zpś11'ic bardzo inl<'nsywnic ćwiczrnw 
opcrac.i<: z:iokr(.'.low:illi:1 i \\'yokl'(:lo\\'ania wojsk. l)zi<;ki tym <'.·wiicz,v­
rriom osi:!gni<,'to ogron111:1 spra\\'110Śl· załadowallia - ,v rezultacie 
doprow:1dzo110 d.o liego, że caloś<'.· zaokr<.·low:1Ili:t \\'ym:ig:ila tylko :2 
d,n'i C/.:ISII. 

Flota wraz z lol nictwcm rnzpocz<:l:t 11:1 tychmi:isl a kej<~ \\·y­
wi:l<lowcz:!, zgodnie z pl:incm o·pcracy,i11ym, Z\\Tacaj:J<..: szczl'g<'>l11ic 
uwag\'. 1m zalwzpit·czcn'ic przejścia dla tr:111sportowd>w or;1z 11:1 
l'\\T1llualrn.· pola minm,·t·. 

Zami.erzrn1a operacja wyn1:1g:1b od Fioły 11ics,lyc:ll:m.ie szc·zl'­
g<'>lll\Yl'g<> 1>rzyg<1tti1wa11ia i cloki:t<l11ycl1 prze\\·idywai'1, <l<>t~Tz:1cycl1 
każdej poszczegc')lnej fazy. 

H<'>w11ież 11icm11il'j J)l'Zl'\\'idyw:u'1 wymagała akcja wojsk 
l:Jdowych, przy czym szczególnie ważnym było zagadni<'niP ł:!czności 
\\'ewnc:trmcj, jak też j wzajemnej mi1:dzy wojskiem a flol:J. 
_ I )la powyższego celu J>rzcz11:1czo110. 7;> sarnolol<'Yw. w czym 
·>~~ morskich. Zhyl mal:i iloś<'.· apar:it<'>w l:J<Lowych odhil:1 si<: jednak 
ll:1','Il1llil'. w czasie operacji, gdyż lotnictwo morskie z natury rzecz~, 
~Ile hylo dost:1tccz11ic ohz11ajmio11c z wymaganiami l:.1cz11ośd l:.idowe,i 
I wsp<'>ldzial:111ia w akcj,i 1w lądzie. 

Szczcgóln:J !n1dnośt'· 1iasuwalo zorg:rnizowanie l:1cz110śc·i 
radioll'lcgrnfit·zm·j na skufl>k skupirnia na stosunkowo nicw:idkic.i 
p~·zest l'Zl'lli, ogromm·j ilośc1j stacyj o najrc'>żnorodniejszych zada-
111:1d1 i przcznaczcn1i:1ch. J>rohlcm sygnal<'>w rozpozn:i,n·z~Th mllsial 
hyó ściślr przestudiowany i przygotowany. 

Zaokrętowanie 9 i IO paźclzierniJrn. 

\\' okresie czasu rni<:dzy 21 \\Tzesnia a datą zaokr<:towania 
P:tnow:da ta,k nic-pomyślna pogoda, że us1111i<2cic p<'>l minowych ·z dro­
gi transportu i \\' Cil'śninic lrlH·i'1skiej, w og<'>k stało si<,'. \qtpliwym 
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.:\ bez t1ego nie hylo lllO\\'Y o przeprowadzeniu operacji. Tymczasem 
naczelne dow<'>dzt\\'o niemieckie zaczt:ło sic: niccic1 pli\Y1i<'.· ze wzgl<,'.dll 
na unicruchomicuie tak znacznn·h sil ladowYch i morskich hl'z wy­
raźnych widok-<'>w na rozpoczc:cic opl'ratji. P~mt tym ci~igłe przcdłt1-
żanic IH"zygotowai'1, o ile z. jednej strony było korzystne dla dokład­
niejszego opracowania operacji. o tyle z d rngie,i 11a raża ło tajemnic<: 
operacji na skompro1nitowanic, prz1L'Z co podstawowy warunek za­
skocz.cnia hvlhv całkowicie slrac'Oll\'. 

Ust~qw~~nie min szlo tedy n'icslyclwnie ll<:i:1żli,, .. ic - popra­
wfrnie si(; .icd11wk pogody w dniu 7.X. przyśpieszyło znacznie prac\', 
lak ż,e już 8-go wieczorem da110 rozkaz zaokr~towania. \Vicczorcm 
duia 1 O.X. flota transp01·towa hyła gotowa do wyjścia. Dnia 11-go 
rano przybyły okrQty liniowL' wraz z ,,~loltkc" z zatoki Puckiej -
cz(.'.ŚĆ lokkich sił ( \'I Crupa \\\wiad., dwie p<'>łflotylle torp. i cz~ś~ 
traulcr<'>w) zgrupowała sic: w \Yindawic, gotowa do wyjścia. 

Przejście do zatoki Tagg-a. 

Całoś<'.: l'kspcdyeji miała si<: znalcź{: \\' m1c,1scu położonym 
7 mil na p<'>łnoc od zatoki Tagga, w drngim dlliu operacji, l. j. dnia 
12 paździl'rnilrn o godz. OWO. 

Ostatnia cz<,·ść drogi prowadziła przl'z niemil'ekil' pola mi­
nowe i w widoczności wybrzeża wschodniego, przy czym do tej 
strefy miano ,~:cjś<'.·. dopil'rn z zapad11ic:cil'm nocy. \Yolwc lego że flo­
ta od wyjś-cia z Ltihawy Ilie miała możności okneśh·1da swego miej­
sca, wysłuno d"·ia łodzie podwodne z zadaIJiem określenia za dnia 
pewnych punktów orie1ntacyjnych w pobliżu Ocsd i oczckiwan.ia na 
tych punktach w z~ pirzcniu na przyjście floty. \V oparciu o te 
punkty Flotylla S miała wystawi<'.· ;) okr~tów latarniowych ze świa­
tłami zaciemnionymi od strony ł,Jdu. 

Flotylla S oraz nastc:1H1.ii1ca po niej li Flotylla poszukiwaczy 
min miała za zadanie przt.·szrl!kanil' mi'll na zamil'rz01H·.i drodze floty, 
oraz oczyszczcllie wejścia do zalok'i i przt·dmorza Sodo-Sunc 1

t1. 

Flota ochraniaj,Jca ckspcdycj(,'. wyruszyła dllia 11 rano -
około południa ;:aś \\·yruszyla flotylla t ran:~portm,Tc'n\'. Pochbd od­
bywał si~ w szyku torn\\'ym J,11·zy szyhkoAci przcc'ic:lnl'j 10 - 11 W(,'.Z­

l<'>w - z ohu stron szyku post:wały si<.'. zygzakami tcrpcdowcc. 
Lodzie podwodne znajdo,.v~dy si<; w Zatoce Hyskiej przed 

południowym i p<'>łnocnym wejściem do :\loon-Sundu. oraz przy 
pbłn.-·zach. przyl,!dku Dagi>. 

~ad ranl'rn spadł drobny deszcz - wkn'>lce ,il'dnak pogoda 
sic: poprawiła - morze było spokojne, przy ld;:kiej rnarhw~j fali. Po­
chód odbywał siQ zupełnie hez wypadków aż do wieczora. \V nocy 
przy zachmurzonym niehiL· i drobnym deszczu, flota posuwała si<; 
z całko,Yil"ie uszcz,clnionymi światłami. oricntuj;!C si\'. według usta­
wiernych okn;tów latarniowych. Za l'lotyll:1 Hoscnherga posuwała 
siQ dodatkowo ści:!glli(.·ta z \Yindawy II Flotylla poszukiwaczy, tra­
łując przejście na szerokości 1200 rn l. 

,\hy hyc.". o oznaczonej godzinie na miejscu, flota miała 
osi:!glll!Ć o godzinie 0'.200 punkt „biały". oznaczony przez wynurzollą 
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w nocy ł{Hlź podwodn,! z odpowiednim świalll'm. Ocldzialy wyzna-· 
czonc do homhardowania nickl<'ffyeh punktów wyb1;zeża odh!czyły 
się już w czasie ,nocy od gros. 

Około pc'>łnocy nast.wilo pewne zamieszanie. Czoło floty 
natkmJo siQ na flotyllQ Hosenhcrga, która posuwała si<2 bardzo po­
\Voli, na skutek czego szybkość floty musiała zostać odpowiednio 
ZI'l'<lukowana. Szybkość floty transportowej, złożonej z 75 najróż­
norodni1cjszych jednostek, już od kilku go<lzjn 'H'ie wynosiła wiQCl'.i 
jak :~ W(,'.zły. Zatrzymanie całości mogło fataln'ic wplyrn1ć na rezul­
tat operacji, której podistawo\,·yrn wamnkil'm było zasko.czenie 
i punld1wlne zjawienie si(,' przed miejscem l:!dowania. \V lej sytu­
acji adm1irał Schmidt powziął har<lzo odważwJ i o<l,powiedzialrn! dc­
cyzj(,'.: postanowił przejś{· przez pok minowe hez ll)H'zcd111icgo tra­
łowania. 

\V rezultacie osit}gni<,'lo punkt „hi:iły" bez żadnej straty. 
chociaż z ,ie<lnogodzin11ym opóż11ic11 'icm. Opóźnieni,e to nic wpły­
nt,:ło jednak Ha przchieg operacji, gdyż monwnt rozpocz(,'.cia l:1dorwa­
nia wyznaczony hyl na godz. O 100. 

Lądowanie . 

.Jeszcze ,,. czasie lrwa11i:i civmności uformował sic,· oddział 
przedni. flota zaś usta,,·ila sil,'. tymczas.l'Ill do 11alrnza11ego homhar-
dow:inia w\'hrzeża. • 

t f :~ okn;ty I\' Eskadry naprzeciw I lundsort, III Es'1rn-dra 
naprzl·ciw ~i,mast. Pod ochron:1 t~·ch ok1'<,'l<'>w i flagowego :\Ioltk<:. 
oddzfoł przedni rn'i:lł \\Tjś{· do zatoki. 

:n Bayern i Emdcn - 11:t))l'ZlTi\\' Toffri j P:lllH'l'Ol'ł. Okr(,'ty 
te miały ehrn,li{· flotyll(,' Hosl·nhc1·ga przy l:1dow:rni11 1w drugim 
punkci,e dcsa11t11 pod P:mwrrn·t. 

sholm. 
:~) i> torpedowce'>\\' - hornhardow:111il' Kilkond i P:1pcn-

,l) F1•1ed rieli <kl' (; rossl' i K<>ll ig Albert demunsl racyj ne 
homhardowanit· 11moc11ici'1 i b:ill'rii 11a pbl\\'yspie S\'orhc. 
. Odd,zial przedni składał si~ z dwu p1illd)\\· piechot~· ( ~r. 1 :n 
~-1 :~8) i ,icdm-,j Jrnrnpnnii szturmowej - r:tzl'm :~wo ludzi( \\' tym 
i;> cyklistc'iw) - hcz k. m .. koni i wodiw. DI:i tych sil przc\\'idziane 
l punldy l:1dowania: 

1) dla hatalion{iw pit'choty: na z:1eliodnim 1i \\'sehodnim 
hrzt'gll za toki 'll:I wysok.ości .. Białej ( ~<'ll'y"; 

2) dla kom pani i szt 11 rmm,Tj: czc;ść przy Tenrnsso, CZ(2Śt: 
prz\' ~lcrris· 

.., :~) kompania szt u rmmrn 1ni:tla w·zi:ić od st nrny h<l11 h:i -
ferj." I lu11dsrn t i ~innast. 

( :aly oddział przcd11i rozmieszczony hyl w następufocy· 
Sj)OSl)b; 

a) 2 kompanie piechoty-im 1 O motorm\'yeh h:irkasad1; 
h) komp:111ia szturmowa i :2 bataliony piechoty - na tor· 

J)l'dowcach li Flot Ylli i 1 O motorc')\d,ach; 
e) :~ h:it:iiiony piechoty - ll:t p:1rm\T~1ch .. C<)l'~ika i .,Eq11-
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ih·" oraz na tendrze „Blitz". 
· Do godziny ()j;~o panował ahsolulny spok<'>j. Tymczasem 

pod.czas zajmowania stanowisk do bombardowania, Bayern i wkrót­
ce potem Crosscr Kurfurst. natkn(,'.ły si<: na miny - jednocześnie 
po:wstał na Bayer-n fałszywy alarm ,Jc'><lź podwodna", co spowodo­
wało otwarC'ic ognia obronnego. Ogiri'1 z Bayern usłyszano o 05:H> 
na ~Ioltkc. Admirał Schmidt. w przekonaniu że któreś okr<:ty nat­
knc.:ły si~ na nieprzyjaciela. dał sygnał og<'dny rozpoczr:cia ognia. 

Desant główny w zatoce Tagg·a. 

\V 1..:ilka m'inut po ol'warcit't ognia. odezwała si<; bateria 
I lundsort - została jednak wkr<'>tce zmuszona do milezl'nia przez 
~,koncentrowany ogicr'1 IV Eskadry i ~Ioltke . 

.Jcdnoczc~nie III Eskadra uzyskała nakrycie ogniem lrnlerii 
~innast; bateria ta została zniszczona zanim zd,Jżyła odpowiedzieć. 

\V mi(,'dzyczasie oddz'iał przedni wszedł do zatoki. zupełnie 
nie niepokojony przez baterie rosyjskie. Tutaj n'ic wszystko mogło 
si(.' odhyć zgodnie z planem. Oddział czołowy ( na motor<'ndwch) 
na skutek powslałcgo w nocy zamieszania. Il'ic z11ajdowal się na 
samym przedzie; Z<kcydowano wi(,'.c wysadzić 1w l:!d najpierw ha­
laliony z torpedowe<')\\', czym zaalnrmowano przedwcześnie nie­
przyjaciela. Kiedy jednak torpedowce znalazły si(,'. w zatoce na 
ozanczonych punkU1ch. kn'>tko przed og<'>lnym otwarcil'ln ognia. 
panował tu jl·szczc c:tłkowity spok<'>,j. 

~atychrniust rnzpocz<:l<> l:Jdowanie z kutn')\v. Prawie po 
piersi hrodz,!C \\' \\'Odzie. oddziały osi,rnll(Jy brzeg i usadowiły ~,ie: trn 
v;yznaczonych plażach. nic otrzynrnfoc ani jednego strzału. Do­
piero ,w skutek otwarc'ia ognia przez fiol<:. od<·zwały si(.' ukryte 
w lcsil' baterie rosyjskie. nic h<:d,1c jednak w stanic przeszkodzi<'.: h!­
dowaniu. 

Poparte ogniem z torpedowc<',w. oddziały poSllll\'łY si(,'. !lieco 
,,· gł:Jb lasu d.la zwolnienia plaży i ochraniania dalszego l:]<lowania. 
Już około godziny 0700 za.i<:k zostały wszystkil~ -I ba kr-il-, z kl<'>ryclI 
zreszt:J jcdw! zastano opuszczoną. H(1w111il'Ż hall'ric I lundsort i ~in­
nast zostały po kr<'>tkiej walcl· zdobyte przez to kompani<,> sztur-
1110\\',!, 

' :~ hatalio11Y zaokn,:lowanc na parowcach zostah· lwz I rud-
ności wyładowane .. dzic:ki kmu zwłaszcza. że \\' mic..,dzyczasic przy­
były opc'>źniorn~ motorc'rwki. ~ie obeszło sic: jednak przy tym lwz 
nwlej straty. gdyż parow'icc .. Corsika". podchodz:.ic do zatoki naje­
chał na min(,', co zmusiło do przeładowania zaokn,:towancgo hata­
Jionu. ~a skukk kgo wypwlku z:1rz,.1dzollo natychmi;1stowc prze­
trałowanie zatoki. () godzinie 08()(1 czyli w dwic godziny po rozpo­
czc::c1iu operacji l;!dowallie oddziału przedniego zostało ukm'1czolll'. 

Zgodnie z planem operacyjnym oddział przedni rozpocz:,1ł 
tworzenie „przyczMka" uhczpieczaj,Jc<·go dalsze l:!dO\rnnie. Pułki 
1 :n i 1 :18 rozpocz<Jy natychmiast marsz w kier u II l·rnch S, SO i O. 
O godz1in'ie 10:w wydano rozkaz ko11ty11uowania operacji z nasl<;p11-
ncymi cclni11i do osiągnic:ci:i: 
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1) p11łk t:~1 - marsz na :\lci1rnusl, 
:!) pułk ~;j;"} i :i baterii 11a szosc.: Kcrgcl-lrrasse-Lad,iall, 
;~) Gi> brygada ( 17 i t:~8 p. p.) oraz :1 baterie 1w szosc.: Sau­

l lT-Kumi-Karrnel. 
4) I\' 'j \T ha talion cyklisl<'rn· przez Laishurg aż do pob1-

czenia si<: z batalionem szturmowym maj. Sluytcra, .stamt:!d razem 
w kierunku szos z Are,nshurga 1ia ~loon ornz w kicrnnku przycz{>lk;1 
01Tisar. 

\V tym celu pułk 1 :18 miał jak1rnjpr<:dzcj osi:1grn1<'.: Hist iki"dl. 
!Ht'lk 17 Karm. pułk 2;'"ii> lrrn. 

Pułk 1:~1 w marszu 11a Kilkond<: 11allrn:1ł s'i<: k'ilkakrot11ie 11:1 
silny ogiei'1 nl'lyll'ryjs,ki, j,ednakowoż o godzinie 1"100 Kilkond:1 zo­
stała wzi.,_·ta a o godz. 1i>20 za.klo Paprnslwlm. Po wyjaśni,cniu sy­
tuacji 1i kilku potyczkach. batalion dotarł prawie. do :\li,nnnst. jed­
nakowoż, natkn:J\~·szy si<: tam na silny ogid1 piechoty, zrezygnował 
z natarcia i zakwall'rował si<: w TaYi. 

P11lk t:~8 osi:Jg1qł około godz. 0800 1\hhul, n po kr<'>lkicj 
Y:alcc Piddul - pod :\lustd marsz został zahamowany przez s1lny 
op<'>r piechoty rnsyjskiej. Po otrzymaniu pomocy pułk posunął si\· 
dah·.i i o godzi:lic 1700 zaj:JI :\lusld. \Y trn sposc'>i> otworzyła si\: 
droga dla h:11:iliorn'l\v cvldisU1w. • 

I i lll/t:~8 rnzł<>żyly s'i<: 1w noc w lesie przy \Vcssikc. li haon 
został w :\lustl'l uhczpicczafoc sic: w kierunku Sa11frr. 

Tymczasem na morzu admi1·ał Schmidt, pomimo że prac .. : 
n:i_d usunic:ci em nieszczl,'.śliwil' odkrylt·.i przez „C01·s'ika" zagrnd~· 
m11_1?':'l'.i został~· d<ipicro rozpoczc.:tc, <lał rozk:1z już o godzinie ()(i:io 
\H'Jsc1a do zatoki floty trnnsporlowl'j. 

Pod odpo\\'icdnio z01·gall'izmyun:J ochron:.i od strony morza 
Y:yładowywanie trnnsporl<'l\Y odl>ywalo si(~ w ci:!gll całego dnia. po­
ez:!wszy od godz. 1 OOO. 

Od strony l:1du oddziały wojska. ,vspomagane posiłkami 
kolejno l:Jduj,Jcymi w zatocv. osi:rnn<.·ły na wicczc'>r lin'i~ T:l\·i-Je1 -
Wl'nwts-Och tia-Kiddcnwts, I \\·orz:Jc \\' ten spos<'>b przyczc'Jłck gwa­
ra 11 I uj:Jcy całkowicie hezpiecz('1\s l wo zatoki przed in lenn'ncj~J wro­
ga od strony bJdll. Straty poniesi01w przy l:Jdowa1r111 liyły ll'iczwy­
~d:· małe, co przypisai· należy słabemu .,morale.· ' przcci\,·nilrn i czc.:­
seio\,·o ud:u1e1nu zaskoczeniu. 

Lądo:wanie drugorzędne pod Pamerort. 

Flotylla Hos('nhcrga miała 1w pomocniczych okn;lach „Do­
nau". ,,Coburg" i .,Castor" dwa ha taliony eyklist<'l\Y ( 1 ;i 1 ;°> ludzi). 
kompani<: szl111rno\,·:1 ( :2.'"iO l11dzi) oddzi:tl desantowy flotylli ( 1:w 
ludzi), oraz 10 :1rh·lcrzysl<'>w morskich z :2 działami. Zadania tvch 
oddział<')\\' były 1wstc;-pu}ącc: . 

Kompania szturmowa i oddzi:tł dcsanlowv man·w1rki miah· 
wz1:Jc hatcric;- P:Hrn·rn1·t nrnn·narze artvlerz,·ści 111icli natn·Ii'­
rniast użvi: zdoił\·! n:h dział dla ostrzdania h:1krii'Toffri. celem z"am­
k1~\Tia Soi:lo-S1111;l11 oraz wsparcia lekkich sił forsuj:1cych Kassar­
\\ wk. 
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1 Baon cyklistów - marsz w kierunku szos Arenshurg­
Orrisar, celem odci~eia drc'>g odwrotowych rosyjskich. 

II Baon cyklistów j Komv. Szturrnowa Nr. 18 pod dow<'>dz­
l\w•m kpt. \Yintcrfclda miały osi~1gnąi·, przyczółek mosto,,·y przy 
on~i.sar. 

Floiylla Hosenhcrga miała za zadanie: 
1) zbadać i oznakowa{· przejście przez Sot~lo-Sund, 
2) wymierzyć K~1s~ar-\Viek, 
:~) wejM! do :\Iałcgo Sundu celem wsparcia oddziah1 \Vin­

terfclcla przy Orrisar. przy pomocy artykrii i t!dowania harl:a~;ami. 
Kiedy o świcie obie l'skadry linim,·<' wraz z .. Bawrn'' 

i „Emdcn" oczekiwały rozkazu otwarcia· ognia, powstał, jak ti> wy­
żej powiedzieliśmy, alarm na .. Bayern", kUH'y spowodował otwarcie 
ognia całej floty. 

Flotylla Hoscnherga zbliżyb si~ do wyznaczonego miejsca 
t!dowania pod Panwrort jeszcze zan'iirn „Bayern" i „Emdcn" rozJ)o­
cz(jy ostrzeliwanie ha kry.i brzegowych. 

A o godzinie 0700 rnzpoczc;·ło si(.' tJdo\\'anie na d\\'u pla­
żach pod Parncrort, bez przeszkody ze strony Hosjan. Oddział wy­
znaczony do zaj\·cia przypuszczalnej baterii Pmncrnrt ro:,:pocz:!ł na­
tychmiast nalarc'ie - okazało si\' ,it·dnak, że h:ikria ta (md<~owana 
przez lotnikó\\') w 1·zeczywistości wcale nie istninła. 

I Batalion cyklist6w. 

Po 11koi'1czonym l,1do\\'ani11 pod Tahkona, baon cyklisl<'>\\' 
roz'pocz,Jł natychmiast marsz 11a poludn1it·. .:\'airal'iaj;}c po drodze 
jedynie na słahy op<'>I" rosyjskich oddział<'>w ka\\'ałtT~·jskich. \\'szyst­
kic --1 kompanie, wraz z :~ plutonami k. m., obsadziły pod \\'iecdw 
<lrog\' na odcinku Tiklrn-Taggafrr - w k'icrunk11 Orrisar. 

Oddział Winterf elcht. 

Jl Baon cyldisl<'rn· wraz z kompani,) szt11rmow:}, zalado­
wan,J ma zarckwiro\\'ane furm:rnki. od godziny 10:w pw;uwal~· sit; 
najkn'>tsz,! drog;} na Orrisar, cdem najsk11kcz11icjszego odci\·c:ia 
drogi odwrotu rosyjskiego przez z:1,ic._·cic przyczółka przy tamie 
Ot:'scl-:\10011. ~a wrog;1 natrnfio110 dopino pod Thonwl. \\' postaci 
koli1mn~· samochodo\\'t',i. ucickaj:}ce,i z .:\rcnshurg,1. Przy tej spo­
sobności zdobyto kas(.'. rosyjs]~:J. zaw'iera,i:Je:) :.WO.OOO rh. ~a wic­
czt'Jl' zajc:to trzema kompaniami Saikla. :\"e11t·11!1of i Thonwl. zaś 
czwart~, kompania obsadziła koło godz. ~100 tam<: (ks<:1-:\loon. po­
mimo silnego og11ia ,karahino\\'cgo od strony :\loon. Ogil'i'l ten 
zmusił .i,rdnak do wycofania si<:. patroh· wysiane na dr11g:,1 stroll(: 
tamy. ;) i (i kompania II B:w1111 odł:1czyły si<,' pod Laisherg i po kilku 
potyczkach osi:1gn\·ly Tagg:ifcr, tr:1c~1c j(·dnak l:Jcznoś{· z n·szt:J 
haonu. \Yohee tego kpt. \Yinterfdd zdl'cydmrnl si<: przes11n:1{~ 
reszt(,' haonu wi<."cl'.i 1w południe i w c·i:rn11 nocy, około godz. (f>OO. 
zaj:11 ThonwL 

Oddział \\'intcrftlda zak.rn nadzwyczajnie szybko osi:Jg11:1l 
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w dniu l:1<lowania najwazmeJszy punkt lini'i odwrotowej przeciw­
nilrn, jednakowoż sytuacja tych oddziałów bez. wsparcia artylerii 
okazała się odrazu bardzo trudrn! - pomoc w tych warunkach 
mogła :przyjść na razie tylko od marynark1i. 

Dzittłalność marynarki w dniu lądowania. 

Z uwagi na sytuack oddziału \Vintcrfclda położono w do­
wództwie morskim duży nacisk na sforsowanie Kassar-\Viek i doj­
ście z 0<lpowiednimi siłami do l\Ialcgo Sundu. Dowództwo tego 
przcdsi~wizęc'ia pow'icrzonc byfo „dowódcy sił torpedowych", ko­
ma11Hlorowi Heinrichowi. 

Łodzie pomiarowe flotylli odnalazły już o godz. OG20 nurt 
w Soelo-Sund i ustaliły gł<;:})Okość 5, 5 metra, wystarczaj~!Cc! jednak 
!Ylko dla lekkich s'ił. Przeciwdziałanie baterii Toffri zostało szybko 
I ?staLecznie zlikwid<~wanc przez „Bayern" i „Ernden". Do go­
dziny 0!)00 przeszukano z pomyślnym rezultatem przejście do 
K~_1ssar \Viek, ktcffe okazało się możliwym. \Vanmki jednak na­
\\;1gacyjne, pomimo istnienia pław i znaików rosyjskich okazały się 
tak trudne, że w ci:rnu operacji cały szereg okr<:tów stal si~ nie­
zdolnym do dzialai'1 na skutek uszkodzd1 dna. 

O gdz. 09;H) torpedowiec „1:>0" wraz z trzema traulerami 
natlm:!ł si~ na dwa konlnlorpcdol\vcc rosyjskie, które zmusiły je do 
wycofania si~, pod osłom! ogn1ia „Emdcna". 

\V len sipos<'>h rozpoczt:2ły si~ walki o Kassar \Vick, któ1~e 
l~·wały kilka dni i prowadzone były przez. ohic strony z wielką 'za­
ci~tości.!. Niemożliwość przejścia przez Soi..:lo-Su1~<l dla pancierni­
!'-o:v, oraz obecność w l\loon-Sundzic całego „gros" floty nirprzy­
Jac1dskicj, na którą forsiuj:!CC lekkie okn~ly musiały sit2 natknąć, 
na_dal)'." specjalnie trudny charakter tyrm walkom. Oddziały uic-
0111,eckie opcrn,i:ice W' Kassar \Vick znala"zły si~ W' podobnie ci<:żkicj 
sytuacji, jak oddział \Vin terfelda pod Ori-isar. 
. Kont rtol'pcdowce rosyjskie, po odpędzeniu torpedowca 
~ t1·aulerów niemieckich, ustawiły się przed Sodo-Sundem. Ażeby 
Je ,znms1ić do odwrntu trzeba było użyć wi<:kszej ilości torpedo:wców, 
ktore jednak mogły hyć oddane do dyspozycji dopiero po południu. 
\V CiQgu przed południa oddział desantowy flotylli Hosenhcrga wy­
l:1dowal na Gagó i wysadził w powietrze hatcriQ 12 cm. ·w T'offri. 

Sforsowanie wejścia do Kassar-\Viek miało być wykonane 
0 godz. 1 :wo przez G tm,pcdowców 'fli,ernicckich, powrac.aj~!cych 
z ost rzcliwania Papcnsholm. Za nimi miał nasl~pować S-1-l-1 ( Ho­
s~nbcrg) z G to11pedowca,mi typu ,,A", celem najszybszego osi~rnniQ­
cia wsparcia artyleryjskiego dla oddziału \Vintcrfclda. 

Jednakowoż ki,edy około godz. 1400 obie flotylle weszły 
d~) St_mdu, otrzymały bardzo silny i celny ogici'1 ,1 kontrtorpedow­
cow 1 jedne.i kanonierki rosyjskiej. Pod osłoną dymu i sztucznej 
~_1 gły, flotylle w szyku rozluźnionym przeszły przez. Sodo, po czym 
sd11yn~ ognicrrn artyleryjskim zaatakowały wroga, który powoli za­
cz:!ł_ s1~ ~\rycofywać na wschód. Odwrót rosyjski odbywał si~ pod 
ogmem zaporowym, wytworzonym prz,cz 5 kontrtorpedowców 
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i przez kn1żo-wnik „Admirał l\Iakaroff". Ten oddział rosyjski miał 
za zadanie niedopuszczcnfo do l\Ioon-Sundu lekkich sił niemieckich. 

Podczas tych walk kmd. Hoscnberg usiłO\vał dojść do Ma­
łego Sundu, jednakowoż wskutek silnego ognia kontrtorpedowców 
rosyjskich oraz' spóźnionej pory dnja musiał od tego zamiaru od­
stQpić. Do wykonania jak'iegokolwiek ostrzeliwania celów l:.glo­
wych nic miał jeszcze powodu, gdyż cło tej chwili oddziały \Vin ter­
fclda nie natkrn;ły się jeszcze na wroga, jak o tym świadczył brak 
alarmujących sygnałów od strony h!du. 

\\' obec takiej sytuacj'i flotylla Hoscnherga powróciła około 
godz. 1600 do Soclo-Sund. Hównicż 1:J p{>łflotylla zerwała kontakt 
z nieprzyjacielem, wohcc zagrażającego braku amunicji, oraz wobec 
wycofania się rosyjskich okrQtów aż do l\Ioon-Sundu. \V ten spo­
sób główny cel dla marynarki w pierwszym dniu - mfonowicic 
odsunięcie sił rosyjskich do :\loon-Sundu, został osfrrnni<,:ty, jednak 
utrzymanie nadal tej sytuacji wymagało zwi(,'.kszen'ia sił oddziału 
kmd. Heinricha. 

Straty w ludziach 1hyły hardzo małe - jeśli chodzi o okrQ­
ty, to '\\lffawdzie dwa pancerniki zostały uszkodzone na minach, 
jednakowoż w dnht tym zadanie swoje wykonały. Po prowizorycz­
nej naprmvie na miejscu oba okr<,:ty musiały jednak być odesłane 
do Libawy. 
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KAPITAN l\IARYNARKI \YOJCIECH FRANCKI. 

Zastosowanie wirowca w marynarce. 
Chc:1c dokładnie zdać sohie spraw~ z przydatności ·wirowca 

w marynarce, przede wszystkim należy :r:apoznać się z jego zale­
tami i wadami w porównaniu do normalnego wodno-samolotu. 

Pierwsze pn'>hy zastosowm1ia wiro\vca ,v locie datuj~! siQ 
o~l roku 1 D22. lnżyn'ilT his·zp~Hiski de Cierva w tym roku odhyil 
}Herwszy lot udany na aparacie, który zamiast nośnych pbszczyz:n 
skrzydeł posiadał jedn~! płaszczyzIH.' nośrn.t, - rotor złożony z czte­
rech śmig. Pocz~itkowo wirowiec był normalnym <lolnopłatcm wol­
llonośny1m o n1alcj powierzclrni, zaopatrzonym w rotor zamocowany 
sztywno na stożku, złożonym z czterech stojaków i wznosz:1cym siQ 
s,~ym wierzchołkiem nad~ kadłllh samolotu ( Hys. 1 ). Typ takiego 
w1rnwca hył skrowany podolmie jak samolot normalny, to znaczy 
za pomoc~.i steru kicrunk(nvego i wysokościowego oraz lotek, poru­
szanych przez dr:rżck i orczyk. Ten spos<'>h kierowania wirowca hyl 
bardzo niewygodny, gdyż działał stosunkowo sprawn1ic tylko przy 
szybkościach wicJ:szych, natomiast gdy wirowiec się poruszał wol­
no - działanie ster{,\v i lotek było min'imalnc, \\·skutek czego aparat 
hył mało zwrntny. Pociągało to za soh:1 dość długi start, gdyż trzeba 
było uzyskać pe,Yrn! szybkość postc,·powQ, hy stery ,poziome mogły 
podziałać tak abv wirowiec zaczął si~ wznosić. \V mfapę ewolucji 
~ypów i postc;-pu ~loświadczei'1 odrzucono całkowicie skrzydła i czę~ 
sc1owo stateczniki. a z chwihi, gdy rozwi,izano technicznie umoco­
wanie roloru przegilmie, to znaczy że pinsta rotom pozv,·ala na po­
~·hylanic płaszczyzny rotom w stosunku do osi piramidy, na które.i 
Jest zamocowany rntor, odrzucono i stery. OlJccnic w'frowicc s:! tak 
sko11slrnowa1H\ że można plaszczyzrn; rotoru pochylać na budy, co 
za~t~ipujc działanie lokk i sieni kicrnnkowcgo, jak również pochy­
lac ,1ego płaszczyzn\' do przodu, co powoduje opadani_e (pikowanie), 
do tyłu zaś odpowiada ,,·znoszt>niu si~ wirowca. \Vychylanic rotom 
do przodu i do tylu kadl11ha znstc:puje całkowicie działanie sterów 
poz10mych. 
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Sterowanie za pomoc~! wychylania płaszczyzny rotoru jest 
jednakowe na dużych i na minimalnych szybkościach wiruwca, po­
nimvaż ruch rotoru jest 1i)rawic niezmienny i nic zależy od szybko­
ści postępowej, tak że można wykony,vać wiraże podczas prawic 
pionowego spadania maszyny. Trzeba tutaj zaznaczyć, że minimalna 
siybkość dzisiejszych wirowcc'>w dochodzi do rn w(.'.złów. 

~ Poruszan1c płaszczyzn;! rotoru odbywa siQ za pomocą dqż-
ka, .który zwisa od rotoru przed siedzeniem pilota. \Vidz'imy więc, 
że w dzisicj~zym stanic kierowanie autożyra jest prosie, gdy tymcza­
sem w samolocie należy odpowiednfo koordynować ruchy dn!żlrn 
i orczyka, by ewolucja była pnnvidlowa. \V wirowcu całość ewolu­
cji wykonuje si''.'. jednym tylko dqżkiem. 

\V dawnych typach wirowca rotor nabierał szybkości obro­
towej wskutek szybkości postQpowcj, którq nadawało śmigło mo­
toru. \V dzisiejszych konsfrukcjach można zapuszczać rotor za po­
mocą motoru, przy czym obracanie rotorn potrzebuje bardzo malej 
części mocy silnika. Zapuszczanie rotoru może siQ wi~·c odbywać na 
bardzo małych obrotach, kiedy śmigło praw'te nic pracuje. Hozł~!czc­
nie nap\'.clu na rotor od motoru jest -prosto i szyhko wykonywa11e. 
Urz:1dzenie to pozwala na bardzo kn'>tki start, ktc'H·y vo]ega na roz­
pędzeniu rotoru przez motor w czasie gdy wirowiec stoi, poczem 
nadaj,e si~ duże pochylenie płaszczyzll'y rotoru od tylu, wyh1cza się 
motor ocl rotoru, daj:!C pełny ga·z na śmigło. \Virowicc wskutek roz­
P\'dzcnia roloru zostaje poderwany z miejsca do góry na kilka 
metrów. 

Start taki wygl~!da tak, jakby gwałtowne vodcrwanie do 
góry, dla tego Anglicy uży,vaj~! na taki start ok rcślen ia „podskok", 
gdyż rozpc.:dzony i pochyloy rotor przy pełnym gazi~ śmigła wy­
rywa całość maszyny. Po pewnej chwili rotor przyjmuje norrntdn:! 
ilość obrotów i zaczyna się wznoszenie zwykłe, ktc'ffe odbywa się 
pod kt!łcm około -W0 i które jest już wynikiem pracy śmigła. 

Zawieszen:ie ~mig rotorn jest tego rodzaju, że umożliwia 

złożenie śmig razem do tyłu kadłuba, gdy wirowiec jl·st hangaro­
wany. ( Hys. ~ ). Póza tym śmigi S:! zawieszone w frn sposc'>h, że gdy 
są rozpi~te. to zwisa.i~! ku dołowi. Gdy rotor jest w ruchu, śmig'i 
przyj mu.i~! położenie poziome, a gdy ,wirowiec jest w powici rzu, 
śmigi st! nieco un'icsionc w gc'>r~. \V ten spos<'>h piasta rotoru umożli­
wi,t gr<.: śmig w d<'>ł i w gó1~ w pewnych granicach. Jest to bardzo 
ważne, gdyż uderzenia wiatru luh przqn1danie maszyny s:! amorty­
zowane tymi mchami, jak równ'ież spr(,'.żystościt! samych śmig. śmi­
gi roto11u s:! jakby resorami, co w efekcie daje lot bardzo s•pokojny 
bez wstq::!sÓw i gwałtownych pochylc11, co ma miejsce przeważnie 
na samolocie. "Tskutek tego odczuwa si~ również mały odrzut na 
dqżck sterowy w czasie lotu na wszystk'ich szybkościach, tak .:i...c 
można małe odrzuty jego anulować za JH>Inoct! systemu spr(,'.żyn 
specjalnych. \V ten spos<'>h umożliwione jest 1n1s.zcza11ic dr:1żka ste­
rowego na pewien czas przy jakichkolwiek szybkościach. \V sumie 
powyższe zalety powoduj:! hardzo łatwy i spokojny pilotaż, o wiele 
prostszy 'i nic wymagaj~!CY tak dużego wycwcia i treningu, jak to 
jest na samolocje .. Autożyro nie boi si~ straty szybkości, gdyż lot 
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bezsilnikowy może hyć bardzo wolnI, jak również. i opada.nic, przy 
czym opadanie ściśle pionO\vc jest zupełnie wolne 1 wa!1a się od 4-
(j misek., to znaczv, że może być wolniejsze od opadama spadochro­
nu. Autożyro nic inoż,c si\'. wiQC zcśliz,gn~!Ć, lub wpaść w korkociąg, 
w ogóle nic zna takiej niebezpiecznej sytuacji, którą ma sa.mol~t, 
tracąc szybkość post(.'.pow~!- To znaczy ewentualne bł(.'.<ly w pilotazu 
nie pochrnaj:1 za sobą niebezpicczc1'istwa. 

nys. 1. 

. \Yirowct~ s~! produkowane we wszystkich wi~kszych kra­
Jach. ~I. 'inn. w 1\nglii, gdzie de Derm pracował kilka lat. lslnicfo 
l:\m specjalne zakłady, gdzie był on dyrektorem t.cchnicznyrn „The 
Lwrva Autogirn Co" poza tym „llills Sons Ltd" i „C. J. \Ycir Ltd"; 
~v Ameryce „Pitcairn Autogiro Co", ,,Liorć el Olivier" we Francji, 
it.d. \Yszyslkie te ·wytwórnie pracuj:! na licencji de Cicrva. Dla ilu­
strac,i'i przedstawi<,: dane najwi<.:kszcgo i najmniejszego wirowca 
z obecnie produkowanych. ' 

. \\Tirowiec wykonany w .Ameryce, we wspomnianej już fir-
mie „Piteail'll. P. A. 1 B'', jest czteroosobową 111aszyn:! o rotorze złożo­
nym z -l śmig. Kadłub jego i śmigij wykonane ze stalowych rnr po­
krytych CZ(.'.Ściowo blach~!, czc;ściowo pł<'>lnem. Zaopatrzony jest w 
motor \Vright \\'liirlwind H !)7:5 E 2. chłodzony powietrzem o sile 
L120 K~I. średnica rotoru wvnc,s'j 1;5„t m., długość wirowca 7,8 m. 
~:iQ?ar własny 1.221 kg. Paliwa zabiera :>:m 1~g. \V pełnym ohcią­
zcn1L1 waży 2.100 kg. Hoz\yija maksymaln:! szybkość 10-1 :\Im. ( 1 H2 
km/godz). ~Iinim:dna szybkość pozioma 1 G ~Im. Szybkość wzno­
szenia około 2(i0 metrów na minut(.'.. Szybkość opadania bez silnika 
pod kQtcm 2:~0 wynosi 4,8 misek. Lot ślizgowy bez silnika pod k~1-
km 12° z szybkości:.! (i;> :\Im., poza tym może opadać pionowo. 

Najmniejszym jcdnoo.sohowym wirowcem jest autożyro 
zbudowane iw zakładach ang. ,,O. J. \Yeir Ltd" o ciQ,żarzc całkowi­
lyn~ 2H:'> kg ,z paliwem na '.2 ½ godziny. Szybkość ,ś,·cdnia jego wy­
nos1 (i-1 l\Im., minimalna 12 ".\Im. Posiada rotor <lwuśmigoiwy. Za­
opatrzony .kst w motor tej same.i firmy o sile;')() IDI. 

Budowa wirowc<'>w jest tania i stosunkowo prosta. Obecnie 
n:.~jtaósze kosztuj,! około :>00 funtów angielskich, a normalny wiro­
\\:1cc dwuosobowy można zakupić w Anglii w cenie około 1000 fun­
tuw. Ciek:nve jest, że stosunek ci(.'.żaru do wagi własnej wirowca jest 
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powyżej 1.5 i dochodzi do 2, a więc na ogół jest korzystniejszy niż 
w samolocie. 

:Marynarki amerykaiiska i ang'iclska zaopatrzyły pewne ty­
py wirowców w ,pływaki i ha rdzo in tens,ywnie próbują ich użytecz­
ności w pracy na morzu w eskadrach doświadczalnych, złożonych 
tylko z wirowców. ( Hys. 3 ). 

Zcsta,\'iając ich charakterystyczne własności, ktc'ffc polega­
ją na ogromnej rozpiętości szybkości post~p(~wcj ( od 1;3 :\fm do 140 
l\Im ), możliwości opadania pionowego, hczpicczeóstwic i łatwości 
pilotażu, wygodnej obserwacji naokoło w dóL hardzo krótkim star­
cie i wybiegu, - trzeba przede wszystkim stwierdzić, że nadają si~ 
one doskonale do zwalczania łodzi podwodnych. \Vodnosamolot czę­
sto zobaczy łódź podwodn~!, lecz nie może jej atakować, pon'ieważ 
wskutek dużej szybkości post(.'pO\\'Cj gubi ją, gdyż łódź podwodrnJ 
można z góry tylko zobaczyć pod k!lem bliskim pionu. Gdy wodno­
samolot zawróci i zacznie kqżyć nad miejscem, gdzie łódź spo­
strzegł, ta ostatnia z<h1ży si(.' zanmzyć gł<;-1,iej. \VirowiL'C gdy spo­
strzeże łódź podwodn~!, może zacz:1ć wprost na nią opadać, tak, by 
nic stracić jej z widoku, przy czym celność bombardowania na ma­
łej szybkości jest bardzo duża. 

Hys. 2. 

Samolot musi uŻYwat· celownika. \\'irowicc dla rzuecnia 
homhy może tak znmicjsz~·ć sw:J szybkość, że bomha spadać h<:<lzic, 
praktycznie Mon_!.c, pionowo. \\'łaściwości wirowca predestynuj:! go 
jako konwojenta przt·eiw łodziom podwodnym. ~loże 011 iść przed 
ochranianym okr<_'.tcrn z talq szybkością jak okr<:L e,,-c1lttwlnie może 
zygzakuj:JC pokrywać przestrzd1 nichczpicczrn! przed okr<2lcm, ob­
serwufoc jQ bardzo doldadnic; ludiie w nim mog:.1 wygodnie obser­
wować powierzchni\' morza, nie podkgaj:Jc ani silnym pn!dom po­
wietrza, ani też gwałto,,·nym wahaniom kadłuba. Ohscnrncja do­
kładna z wodnosamolotu \\' <lc'>ł jest natomiast trudna. Trzeba s'i<,: 
wychylać, szkieł używa<'.· trudno, marznie si<:, a co nnjważnicjsze 
wodnosamolot, ochraniaj:!C okrt.:t przed łodziami, zmuszony jest 
stale hyć w wirażu, stale musi kr:Jży<'.-. b~· zatrZ'eĆ różn1ic<: mi<,>dzy 
SW~! szyhkości:! a szybkości~! k01,wojowancgo, k Um1 jest od 4 do ] O 
razy mniejsza. ~a dłuższych trasach zmiana konwoju wodnosamo­
lotów jest kłopotliwa i rozwiązalna całkowicie tylko wtedy, gdy jest 
lotniskowiec. \Yirowicc przeciwnie - może startować na każdym 
okr(,'.c'ie, który ma kilkanaście metrów wolnego pokładu. Prawda, że 
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dz'i'.sicjsza jego konstrukcja jest jeszcze stosunkO\vo słaba, jednak 
rozwój techniczny jest tak szyhki, że można śmiało sądzić, iż w naj­
bliższym czasie :\\,~irO\vicc 11iie hędzic ustępował wodnosamolotom pod 
względem oci1l0rności na warunki atmosferyczne. 

Gdy wyobrazimy sobie, że przed okrętem czy zespołem ich, 
wisz~! stale w powietrzu 2 wirowce, badając powierzchnię morza 
z wysokości 100 - :wo metrów, za pomoce! dwóch luh trzech obser­
watorów umieszczonych na każdym, - trzeb~ przyznać, ż,e bezpie­
l1?11stwo takiego okrętu zn~tcrnic wzrosło i łódź podwodna będzie 
nuała bardzo trudne warunki ataku, - znacznie trudniejsze niż 
w wypadku, gdyby ten sam okręt ochraniany byłby przez kilka 
okrętów, na których obserwacja powierzchni morza odbywa się 
z wysokości przeciętnie 10 m. \V ·wypadku spostrzeżenia peryskopu 
reakcja okr~tów komvojowych jest liczona w minutach: zanim po­
łożą stery na burtę, najadQ na miejsce określone i zaczną rzucać 
homhy - upłynie sporo czasu. \Virowiec robi to w kilkadzicsi~it se­
kund: wiraż, zwicJ<i:szenie szybkości z jednoczesnym opadaniem, 
~~ast<,'1mic zmniejszenie szyhkości do minimum i z wysokości 30 -
:)() rn. obrzucenie miejsca, gdzie hył peryskop, bombami. ,vielka 
wojna dala przykłady. gdy niebezpieczne cieśniny i zag~szczcnia 

Rys. 3. 

linii k_omunikacyj nych konwoje przechodziły z cskorh!, w której 
skład~1e hył holownik z halonem na uwi(.'zi. Odawało to znaczne 
usługi, gdyż skuteczność konwoju bardzo wzrastała. Było to jednak 
bardzo niewygodne. Balon taki tylko mógł służyć SWt! pomoct! 
W dohnJ pogod<: i blisko portu, gdzie był napclniany i gdzie się ba­
zował_. \Yirowiec w użyciu dzisiaj jest znacznie praktyczniejszy i sa­
modz1l'lnil'jszy, ho siQ bazować może na każdym wi(:'kszym okr~cic, 
czy to wojennym czy handlowym. 

, Zwrbc'ić też nakży uwag(:', że wirowiec doskonale może 
W~polpracować z traulerami, z jednej strony rozszerzając ich hory­
zont ohsen·,·acji i broni,!c ich w ten, sposób przed zaskoczerniem, 
z d!·ugicj slrnny pomagając w wyszukiwaniu mfo i w ,-vytyczaniu 
!oro:,· wodnych i p<,I minowych. S,!dZ(.', że dow<><lca grupy trału­
JąccJ h(.'dzie miał o wiek łatwiejsze.' w~1rnnki dowodzenia, gdy mu 
dodadzc! wirowiec do jego zespołu, ewentualnie znajdując' si~ sa-
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memu na ni1m 'i z pokładu \VIrowca kierując pracą po<llcglych 
traulerów. 

\V obronie wybrzeża konieczność posiadania obserwacji 
z powietrza, celem dozorowania pól minowych, korygowania ogn'ia 
artylerii, łączności pomi\'.dzy poszczególnymi ogniwami obrony, 
stałego dozorowania przcstrzcn'i morza przy bronionym wybrzctu -
jest bezsporna. Podczas ostatniej wojny używano do tych celów 
specjalnego rodzaju lekkiego lotnictwa i halon<'>~v na uwi~zi, -
dzisiaj oba te środki mow! być zast,wione wirowcem, który ma 
właściwości wsip<'>lnc, gdyż może siQ szybko przesuwać, gdzie to jest 
konieczne, jak również dokładnie , obserwować, zmniejszaj,!c SW,! 
szvbkość do minimum. 

~ Chciałbym się specjalnie za trzymać na działaniu balonów. 
Ten rodzaj sprzętu był zawsze stosowany, gdyż dokładnością 'i me­
todycznościQ obserwacji górował nad samolotem . .Jednak halon był 
narz~dziL~m bardzo kłopotliwym; jego rozmiary, znaczne trudności 
z napełnianiem, pohJczonc z magazynowaniem zapasów gazu, oraz 
przy silniejszym ,victrze trudne warunki pracy w koszu halonowym, 
jak również zerwania z uwi(,'.zi, ograniczały jego działalność. Poza 
tym balon wymaga dość dużej ilości ludzi do ohslugi. Z punktu w·i­
dzcnia taktycznego jest zhyt widoczny i łatwo go przez to zwalczać. 
\Vszystkic powyższe wady halonu s;_i obce \Vi,rowcowi, przy je<lno­
czcsncm zachowaniu, a nawet przewyższeniu zalet i zdolności w ob­
serwacji. \Yirowicc jest prosty w użyciu, wymaga obsługi minimal­
nej, hangarowanic jego jest takie same, jak wi(.'.kszcgo samochodu, 
a praca ohscrwaton'rnr w jego kadłubie jest -hez pon')\vnania wygod­
niejsza niż w koszu halonowym, tym bardziej, że balon na uwi(,'.zi 
podnosi tylko dwóch ludzi, wirowiec dzisiejszy może mieć ich trzech, 
czterech, a w przyszłości i wi(,'.ccj. Nie odczuwa si\'. w nim żadnego 
rzucania, huśtania i t. p., - dosłownie praca ich jest taka sama, jak 
na oszklonym balkonie. Balon natomiast, użyty na wybrzeżu, cz\sto 
podlega zniszczeniu, stwarza duże niehezpiccze{1stwo dla załogi, gdyż 
ta, skaeqc ze spadochronami, może opaść 1m wod(,'.. \Virowicc, któ­
remu grozi nichczpicczd1stwo, h:1dź I:idujl', b,1dź woduje zupclnie 
łatwo. Odporność wirowca na złe warunki atmosferyczne jest już 
dzisiaj o wiele wic;ksza niż balonu i stale h<:dzie wzrastać w miarQ 
post<:pów konstrukcji wirowca. 

· Użycie wirowca trzeba ogrnniczyi· do roli bojowej takiej, 
która nie wymaga od niego znacznl'go oddalania si<: ośrodk<'>\v s'il­
nie bronionych przl'ciwlotniczo. Posiacla on ogrornnQ wadQ w po­
równaniu do samolotu. gdyż jest bezbronny w kierunku górnej po­
wierzchn'i. ~a morzu każdy woduosmnolot musi bvć silnie uz,hro­
jony przeciw atakom myśliwskich samolot<'>\\', działafocych z g<'wy. 
Taktyka obrony na morzu polega na zniżl'niu .się tak, hy myśliwiec 
nic rn<'>gł atakować od dołu ze wzgl(,'.du na mab! wysokośc.'·. Natomiast 
każdy wodnosamolot powinien być· bardzo silnie uzbrojony \\' K:\I, 
mafocc k,!lY ostrzału \\' górc;. \Virowiec nie może tak slrzelai· ze. 
wzgl\'.du na roto1·. ł ... a tw,! wi(,'.C jest zdobycz,! dla lot nic lwa myśliw­
skiego. :\"alcży go tedy używać tam. gdzie mu okr(.'.ty lub ośrodki 
obrony przeciwlotniczej wybrzeża dadz~! pewne min'in1um obrnny. 

652 



"\V razie ataku myśliwca musi on zbliżyć si~ do rejonu, gdzie bro6 
maszynowa przeciwlotnicza nie pozwol'i go bezkarn~c zaatakować. 
Dlatego też .samotVielność wirowca jest minjmalna i może on być 
używai\y tylko do ści~łej współpracy z okr~tem, lub z elementami 
obrony wybrzeża, h\dQC ich obserwatorom. 
. Trzeba przyznać, że ·w takJch zadaniach wirowiec znacznie 
Jes~ dogodniejszy od samolotu, czy wodnosamolotu, a przede wszy­
stłum dystansuje zurpcłnie halon na uwi\'.zi, gdyż jest od niego mniej 
kłopotliwy, \\'YmacraJ· ~!CY znacznie mnieJ· ohsłu cri oraz mnieJ· wi-
ł 

. . :.-, . :.-,, 
(_ oczny i wrażliwy. 
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* * * 

Oficer rezerwy 
( szósty artykuł dyskusyjny z cyklu „Oficer przyszłej wojny") 

Jak doU!d dyskusja na temat „Oficer przyszłej woj ny" 
obejmowała wyh!cznic oficera służby czynnej. Signum temporis -
jesteśmy w czasie pokoju, -- to też nikt nic pornszył zagadnienia 
tego ,,od strony" oficera rezerwy. A przecież i tu możnahy wie!c po­
wiedzieć. 

Napoleon twierdził, że podoficer jest dźwignhi wojska 
( cheville ouYric',rc de l'armc'·e ). Dziś tQ dźwigni:1 - w okresie wo­
jennym oczy\\:iśoie - stał si<_' oficer rezerwy. A choć rok oficera 
rezerwy, w wojsku i w marynarce SQ raczej odn;hnc i nic przedsta­
wiaj~! sob~! żadnych prnwic analogii, prc'>cz wspólnej służby ojczyź­
nie ( jeszcze jeden dowód, że lądowe zasady nie dadz:! sit: znstoso­
\'.'aĆ na morzu) - to powołunic oficera rezenvy w marynarce nic 
na twn nic traci. 

V \V chwili wybuchu wojny na h!dzic trzeba się liczyć z tym, 
że prawie wszystkie stanowiska suhaltcrn<',w młodszych ( dowód­
ców plutonu) zapełnione h<,'.dą przez oficen'nv Pezcrwy. Po kilku 
miesiącach wojny oficerowie rezerwy dowodzić h~d.:.J kompaniami 
a nawet Latalionmni (dywizjonami). Oficerowie slużhy czynnej po­
zostaną na stanowiskach wyższych. 

To też wojsko liczyć si~ musi z tysi,!cznymi rzeszami ofi­
cerów rezerwy, którzy w chwili krytycznej \\")Tlisz:! na front, a k.t<'>­
rych wyszkolenie j wykształcenie wojskowe stai: bc.:dzic z koniecz­
ności na dość niskim poziomic. Nic znaczy to abyśmy uważali ofice­
ra rezerwy za „coś gorszego" - przeciwnie może on z sobą wno­
sić wiele walorów intelektualnych i duchowych. Ale pozbawiony 
he~pośrcdniego i stałego kontaktu z wojskiem i jego sprz't;'.lcrn, z ko­
nieczności stać h\'.dzic zawsze niżej w hierarchii taktycznej. .Jeśli 
h<;'.d,! jakie wyj,1tki, to potwierdzaj:! one tylko reguł~. 
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Ideałom oczywiście byłoby aby w~zy~cy ofi~crow~c _rczc~'':Y 
powoływani byli na ćwiczenia rok roczmc, 1 to me mmeJ s~icscm 
tygod1~1i. Ale n'i1 taki luksus nie mogt! sobie 1pozwolić nawet_ w1ę~sze 
i bogatsze od Polski pmistwa. Oficer r'·c~er_wy po_zostawrnn)~. Jest 
zwykle przez kilkuletni okres samemu solne 1 ty~ko Jeg? wysokiemu 
poczuciu ohowi~!z.ku i zamiłowaniu w za)_vqdz1c wo.1skowym ~a­
wdzi<,·czać można jakie takie utrzymanie si<;: ,,au co.unml". P?Sl\'.p~w 
taktyki i techniki- Jeśli owa oho,viQzkowość i zam1łowarnc 1stmcJą, 
to jeszcze poważnym czynnikiem ncga tywnym h<;:dz'ic. z~·-wszc ~Jrak 
e;dpowiedniej praktyki, ktc'm.'.i praca w przysp~>sob1cnm _,voJsk~)­
wyrn czy innych organizacjach o charakterze m1htarnym mgdy me 
zasbwi. 

Dodajmy do tego J}CWrn! anomali(,'.. Na, ćwiczenia po:vołuje 
Sic,' z reguły oficer6w roczników młodszych, ktorzy potrzclmJą bar­
dz'icj in tensywncgo szkolenia, ~,! h~>wi~n~ (!ficerami re_zc1'W?' z okre­
su pokojowego, rnianowanynu 11aJCZ(.'.SCH'J w rezerwie. Starszych 
ofictTÓ\V n'zi~nvy, t vch z okresu wojennego, nic ,powoł'llje si~ już za­
z,vyczaj, mvażaj,!c i'ch h:1dź za dost a tccznic wyszkolonych ( doświad­
czenie wojenm· ), b:!dŹ za niezdatnych już do służby liniowej ze 
,vzgl(.'.du 111a wiek i zdrowie. że jednak oficerowie rezc1,wy po (hvuch 
ówiczcniach, w myśl pragima tyki ofiocrskicj, mog}! awansować, 
w·i<:.c zdarzyć siQ może, że taki mianowany ,v rezerwie podporucznik, 
dojdzie także w rezerwie stopnia kapitai1skiego i prześcignie 
z cza.sem starego -porucznika, weterana wojny światowej, który nic 
powoływany już 11:1. ćwiczen'ia, oczywiście awansować nie h<;:dzic . 
.Jc_dnak w momcnci'c mohilizacji ten drugi h<;:dzic zawsze posiadał 
'\It,'.ksz .• ! doz<: doświadczenia wojennego, a - je,śli ma si<;? do czynie­
ma_ z ,1cch_10slkc! sumicnn,! i zarniłowan,!, - wi<;cej wiedzy wojsko­
W\'J oc_l _PH'r'\vsz~go, kt<'>ry w1prawdzie może w lot clnvylać regula­
rnmy 1 rnstrnkCJl'. ale nie przeszedł jeszcze chrztu ogniowego. Nie­
dan_no :\loltkc twierdził, że żadne na Ś\viecic, najlepiej n~nvd zor­
garnzowanc manewry, nie zast:!J)ic! doświadczenia wojny ... 

Ten ostatni wypadek może, dzi~ki pewnej analogii mieć 
miejsce i w marynarce. Jednakże rola oficera rezerwy jest tu, 
jak zawaczyliśmy, \\Tf2CZ odmienna. \V momencie mobilizacji ofi­
~crowic riczcnvy w nikłym tylko stopniu trafiaj[! na okrczty bojowe 
J loty, jak to pokazało doświa<kzenic ubiegłej wojny ·we wszystkich 
marynarkach świata. Otrzymuj:! oni raczej n'>Żlll' funkcje specjal­
ne, raczej może drugorz<2dnc, które w całości zagadnienia obron­
u~·go posiadafo mniejszy ci<2żar gatunkowy. ,,\Vszystko jest na woj­
me ·ważne, nawet tabory czy sanitariat", - mawiał tenże l\Iollke 
w dohie: !d.cdy zaopatrz.c1.1i·e· i sl_użhy pom?cnicz('. nie posiadały je­
szcze dz1s1eJszcgo znaczcrna. :\Iozna by soh1c lekko wyobrazi<.': czym 
h_yłohy w przyszłej wojnie wojsko, w którym zlekceważone w cza­
s1_e pokoju formacje sanitarne, nic stan;! na wysokości zadania, dziQ­
lo czemu wzroś1_1ie ni~·pomiernie procc_nt strat. Ale właśnie dlatego 
marynarka musi dhac przede wszystlrnn o personel · stały. 

. Oficc1·ow_ic rezerwy W TllcllJIIa!'?e. rzadk? trafiaj~! na okr~-
~y ~H\Jowe, all!owH·m. okr<:ty tym _si\' roznq od formacji lcJdO\vvch, 
z~ Jllz w czasie poko.1u s~! w starne bardzo zbliżonym do mohiiiza-
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cji. Trudno przypuszczać, aby na nowoczesny okręt zaokrętowano 
w przeddzic11 kampanii kiilku ( a wiQc 20 - 50% stanu) oficerów 
rezerwy 'i aliy ci oficerowie mogli odrazu pełnić służbę w różnych 
specjalnościach. A przecież odpowiednie wyspecjalizowanie perso­
nelu jest dziś je(hlc! z główniejszych zasad wyszkolenia, przy czym 
tylko długie owocne doświadczenie pozwala tu oswoić siQ ze skom­
plikowanym sprz{,'.tem i opanować ten ostatni. 

Oczywiście - wyj~!tki, nawet dość liczne, hyć mog~!, a do­
tyczyć one h(.'.d~! korpusów oficerskich - technicznego, sanitarnego, 
komisariatu i t. p. Ale już w takiej np. h!cznośc.i - oficer rezerwy, 
jak to niejednokrotnie na łamach prasy fachowej amerykai'1skiej 
( dość swobodnej w wyrażaniu pogh!dów) czytaliśmy, choćby i hył 
wybitnym specjalistą ( radiotechnikiem, teletechnikiem i t. p. ), z tru­
dności~! tylko i po sum'iennym a dłuższym przeS'zkoleniu h(.'.dzie mógł 
pełnić służb(.'., pod czujnym okiem specjalisty - zwierzchnika. 

N'ie należy też przesadzać zdolności oficerc'>w rezerwy do 
natychmiastowej służhy czynnej, ,,, wyżej wymienionych korpusach 
technicznym czy sanitarnym. ~Iożna być świetnym specjalisU! sil­
ników spalinowych, a znaleźć się, na przykład na łodzi podwodnej, 
w sytuacji wykluczającej nopmalru! pracę. Tak samo można być 
doskonałym chirurgiem i nie potrafić" dokonać lekkiej nawet ope­
racji na rozchybotanym torpedowcu. A więc praktyka, praktyka 
i raz jeszcze praktyka! 

Podkl"(~Ślamy tu ponownie, że nie chcemy deprecjonować 
roli oficcn\w rezerwy, a wr(.'.CZ przeciwnie - określit~ ich znaczenie. 
bynajmniej niepoślednie, w przyszłej wojnic. Zawsze zdarzyć się 
może, że wartościowy oficer rezerwy potrafi w pewnych wypadkach 
wykazać wielkie zdolności, a nawet wartość wi<:ksz~i od słabszego 
oficera służby czynnej. Nic leży jednak w naszych zamiarach prze­
ciwstawiać'. ,,słabych" oficerc'>w służby czynnej - ,,mocnym" rezer­
wistom, lub odwrotnie, a tylko traktować spraw<: jaknajhardzicj 
życiowo i praktycznie. 

Slqd tedy rekrutować się h(.'.dą oficerowie rezerwy mary­
narki na wypadek wojny? - Na to <><lpowiedź mamy gotow~1: Z we,­
tcran<'>w służby czynnej w hardz.o nieznacznym stosunku, a z nowo­
mianowanych w czasie pokoju luh w wigilj\ wojny - w olbrzymiej 
wi<:kszości. Ci ostatni znów - h(.'.d:! '})O wi(.'.kszcj cz\ści absolwen­
tami handlowych szk<'>ł morskich ( of'icerowje marynarki handlowej), 
wzgl(.'.dnie obywatelami. którzy odbyli ohowi~!zek służby wojskowej 
w marynarce wojennej. 

\Y wielkich organizacjach wojenno - morskich Zachodu ma­
my specjalne korpusy rezerwy ( Hoyal Navy HescrYe, fioyal Navy 
Yoluntcr Heserve, U. S. Navy Hesene i t. d. ). Omówienie tych orga­
nizacji wykracza poza ramy niniejszego artykułu. Że jednak nawet 
przy tak pozornie doskonałej organizacji mog~! zachodzić poważne 
nie<lociągni\'cia, o tym pomówimy na innym miejscu. 

Powracając do przydział<')\v oficen')\v rezerwy na wypadek 
wojny, stwierdzić możemy, że prawie wszystkie marynarki świata 
obsadza.i<! nhni w pierwszym rZ(.'.dzie okr<:ty pomocnicZ!e. A ,vi~c 
kn!Żowniki pomocnicze, patrolowce, traulery, i t. p. Bardzo CZ(.'.slo 
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oficerowie rezerwy ( z pośród oficerów marynarki handlowej) otrzy­
muj~! na takich Ókn;tach nawet samodzielne dow<'><lztwo • ). I po 
większej części wyw'iązuj~! się dobr_zc z zadania: Jednak n:wo ,,doJ)l:e 
wywiązywanie się", łatwe tam, gdzie o _względme st!modz1cln~ł akc.1~ 
chodzi, staje się trudne przy opcrowanm zespołami, wymagaJ~!CY~I 
zgrania, dyS1Cypliny, doskonałej znajomości łączności, no i owej 111-

czym nic zasb1pioncj praktyki, któn! tylko dłuższe, wspólne ćwicze­
nia zespołowe dać S~! w stanie. 

'Kiedy po wybuchu wojny światowej Niemcy uzbroili kil­
kanaście krą.żownild)\v pomocn'iczych, dowództwo nad nimi otrzy­
mali oficerowie slużhy czynnej, którym dodano dawnych kapitanów, 
jako doradców „technicznych". Natomiast średnic i niższe stano­
wiska of'icc1 skic na tvch okrętach ohs~1<lzonc zostały oficerami re­
zerwy, nieraz w stu p;·occnlach. Ponieważ prawie wszystkie le kn!­
.żowniki wywi:izały się z zadania wyśmienic'ic, a w wypadku osacze­
nia da,vały dowody świcl1wj karności, wysokiego ,,morale" i dosko­
nałego bohaterstwa, sb!d '\\11iosek, że oficerowie rezerwy nn.dafo się 
~loskonalc wsz<,:dzic tam, gdzie sprz'<J nic jest zbyt skom1>likowany 
1 gdzie nie istniej~! zbyt nic l rucinośd „zespołowe". 

\Vniosek len potw'icnlza doświadczenie angielskie. Historia 
~n_a nic jeden wypadek skrajnego bohaierstwa oficerów rezerwy 
1 ich załóg na t raulcrach, pat rnlowcach i krążownikach pomocni­
czyc!1. Taż historia zna jednak i inne wypadki, gdzie brak doświad­
czenrn, zwykłego oficerowi służby czynnej, dał si<.: dotkliwie we znaki. 
~Vszyst~~o razem jest znamiennym dowodem, że przygolowan'ic ho­
J,0wc of 1ccra rezerwy winno być elementem ciągłym, nic zaś doryw· 
czym tylko. A na to nic stać nawet wielkie mocarstwa. 

. _IG marca U)17 roku miał micjsoc bój mi~dzy brytyjskim 
kr~!Z?wmkiem pomocniczym ,,Dundee" ( 2187 t. r. b., 2 dz'iała 102 
mm 1 ·l - 47 mm.) a niemieckim krążownikiem korsarskim „Leo­
pard" (ex „Yarrowdalc") - 4GG2 t. rej. hr., 5 dział 1!>0 mm, 4 -
88 mm, 2 wyrz. torp.. Na okn;cic angielskim pcrsonrl oficerski 
składał siQ wył:!cznic z oficerów rezerwy, na niemieckim oficerami 
sł:. czy,nnej hyli dowódca i dwuch oficerów; pozostałych dwunastu 
(~! icc.~?w należało do rezerwy. Na w i asem mówiąc cała, z 1 :> oficc-
1 ow 1 ,H).1 marynarzy złożona załoga „Leoparda", zgin<;'.ła po boha­
tersku. 
. . . Taki epilog walki, gdzie słabszy okn,'l zwyci<:ża całkowicie 

sll_nH'Jszego przeciwnika, zdawałby si<;'. co najmniej dziwnym. To 
tez p_ostaramy si(.' dać lu kilka szczegółów, które cal~! akc}~ przed­
stawią w zup(·łnie innym świetle. 

„O godzinie 2.42 spuściłem ł('>dź ( pisze w swym raporcie 
dowódca ,,Dundee" - commander Sclwyn :\I. Day z H o y a I N a v y 
Ile ser v c ), do której siadł podporucznik r cz c rwy F. Il. Lawson 
z pi(,'.'cioma marzynarzami rezerwy. ł.i>dź dohiła do zal rzymancgo 
parow~a, plyn_:!cego pod !'lag:! non,-esk:.!. "\V mi(,'.dzyczasic rozpo­
CZ(,'.la SI(,'. wymiana sygnałow: 

*) l 1 jl'dnostajnienie terminologii w marynarce wojennej handlowej 
staje siQ pal:w:! koniecznością. 
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,,Dundee" 

godz. 2.40 Co za okręt? 
,, 2.45 Zastopujcie natychmiast! 
,, 2.60 Cważajcic na moje sygnały! 

( ślepy strzał) 
,, 2.GD Jaki macic ładunek? 
,, 3.10 Slu!d płyniecie? 
" :-um Kiedy odpłyIHJiścic? 

Zatrzymany parowiec 
,,Rena" (,,Leopard"). 

Bez odpowiedzi. 
Zrozumiano. 

Bez odpo,viedzi. 

Drohnic(2. 
Z 1'Iobile. 

Bez odpowiedzi. 

Sposób manewrowania statku oraz otrzymane uprzednio 
tajne instrukcje przekonały mnie ( kmdra M. Day), że mam do czy­
nienia z zamaskowanym kn!Żownik'iem korsarskim... Starał się on 
nic dopuścić mnie do przejścia na zawietrzną, gdzie znajdowała się 
już moja łódź... To też na razie trzymaliśmy si~ za ruf,! podejrza­
nego statku, oczekuj,!c sygnału 0<l naszego oficera pryzowego ... 

O :~.40 Z\\T<'>cił moj,! uwag\'. szmer pochodzący od strony 
parowca. Zauważyłem jak opadła klapa, na której wymalowana 
była flaga ~orwegii ... Dałem rozkaz - ,,otwc',rz ogid1" i „pół na­
przód'', gdyż oknJ ( wci,!ż na nawietrznej) szybko wykr<,:cał w lewo. 
Prawic w tejże chwili tuż za ruf,1 „Dundee" przebiegły dwie tor­
pedy ... 

Nasze działa otworzyły ogie1·1 na odlcgłośt·, 1000 yardc'>w. 
Każdy strzał siedział w C<..'lu... Niezadługo korsarz cały stał w pło­
mieniach ... Dym ( ogieó artyleryjski, pożar i para z przebitych ko­
tłów) znoszony wiat rem otulił .. Dundee", zasla11 iaj:1c zupełnie pole 
widzenia... Ponieważ w ostatniej chwili zauważyłem 1w przeciw­
ległym pelengu I I. M. S. ,,Achilles", przeto dałem ,.cab! naprd,d" hy 
wyjść z dymu i pozostawić „Achillesowi" swubodt: działania ... 
\V trakcie tego wystrzelono w nas jeszcze jcdn:! torpl'dt: i kilka 
salw działowych ... O g. ,1. El przerwaliśmy ogiei'l wyczerpawszy zu­
pełnie nasz zapas amunicji ... \V odll'głości pół mili od ton,!ccgo 
korsarza zauważyliśmy łódź podwodn:! o czym natychmiast powia­
domiliśmy „Achilles" .... 

Ż przykrości:! melduj\', że ppor. rcz. Lawson wraz z zało­
gą pryzow~! lodzi zagin:Jł bez śladu. Bez ,qlpicnia zatorn:}i oni 
wraz z korsarzem... \V chwili rozpocz<:cia boju, gdy znajdowa­
liśmy si~ za ruf,! przeciwnika, widziano łc',dź pusl:!···" 

A teraz kilka słc',w ze sprawozdania dowc',dcy kr:!Żownika 
pancernego „Achilles" ( 1 :).7;°'i0 ton, (i dział :2:~-1 mm, 4 - 1 ~)() mm 
i t. d.) - captain'a F. :\L Lcakc, ,,, kt<'irym to świetle sprawa przcd­
s ta wia się „nieco" inaczej: 

,.O g. :~A.> rozpocz,!ł sic: b<')j rniQdzy ,J)undcc" i kon;arzem. 
,,Achilles" wkroczył wci'1 natychmiast z odh,głości ;');Wo yard<.)\\' .... 
Korsarz odpowiedział, jednak ogid1 jego w wi<),szcj mit'rzc skon­
centrował si<.'. na ,.Dundee", kt<'>ry zawdzi<,:czał ocaknic swe tylko 
szybkości... oraz Zl'\'.Czności z jak:! kmdr. Sdwyn :\[. Day uchylił siQ 
od strychującego a celnego ognia przeciwnika. 

O g. ,1.00 przerwaliśmy ogid1, a ,,Dundee" otrzymał rozkaz 
płyn~!Ć za nami .... O 4Z~ meldował „Dundee" nicprzyjaciclsk~! łódź 
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po<\wodną, co zmusiło nas do podniesienia szybkości z 1G na 20 
w~złó~v... . . 

Strata oddziału pryzowcgo „Dun<!~e" JC_st g?dną poz~1~0-
wania. Z ,,Achillesa" nie można było ustabc co SIQ działo z łodzią, 
ta była bowiem niewidzialna .... ". 

Koment:.uzc do powyższej akcji nic S~! tru<l1~c. Kmdr. ~)?r. re~. 
Sdwi·n ~I. Day popełnił pierwszy bł:1d, pozwalaJąC .,_u~rusc sob1~ 
wiatr". Popełnił drugi, straciwszy z oczt~ własną łodz. Popdn,1ł 
trzeci, zahawiaj:1c siQ zhyt długo wymian~! sygnał{)\v z okr(.'km, kto­
ry był mu już sygnalizowany jako pode.i rzany ( sam si~ do tego 
przyznaje) i kt<'>rego zachowanie całkowicie potwienlzalo przypusz­
czenie, że chodzi o niemiecki kn1żownik korsarski. Popełnił czwar­
ty, nie reagu.i~!C natychmiastowo na hrak umówionego sygnału ze 
strony ppor. rez. Lawsona. Popełnił pi:1ty, przyjmuj:1c walk~ w nie.­
dogodnych dla siebie warunkach. Popełnił szósty, meldując fał­
szywie o ohecności lodzi podwodnej, której w istocie nie było, a co 
Wt)łyn\'lo na przedwczesne oddalenie sic; obu okr(.'lÓw angielskich 
z pola walki z ponicchauil'l11 ratowania załogi .,Leopanla" i własnej 
łodzi pryzowej. Popełnił siódmy, wystrzelawszy niepotrzebnie 
i przedwcześnie amunicj~ . .Jak na jednego dow(>dl'(.' dość . .Jeżeli 
przy tym ,vszystkim „Dundee" ocalał, to zawdzi~czał to głównie 
„Achillesowi", kl<'m:-go artyleria główna miała łahw wdanie. Tej 
lo artylerii. a bynajmniej nic akcji „Dundee" przypisać należy za­
topienie ,,Leoparda". Zapewne szcz(,'.śliwy zbieg okoliczności spra­
wił, że torpedy niemieckie chybiły celu, podczas gdy pierwsze strza­
ły .J)undee" były celne ( len ostatni szczcg<'>ł niespr:.twdzony - do­
wódca ,,Dundee" mógł łatwo wzi~1ć trafienia „Achillesa" za własne). 
Gdyby nic „Achilles", los „Dundee" byłby szybko przes:!dzon)~-

Czy nieszcz(.'Sll~' ppor. rez. Lawson popełnił jaki hł:1d trn­
<lno dziś stwierdzić. Poległ on na stanowisku w sytuacji, jaka zda­
rzała sic; na morzu chyba w czasach dawnych ,,prawdziwych" kor­
sarzy. Ale i tu nastn;cza siQ mniemanie, że doświadczony oficer nic 
dałby si\'. lak łat wo schwytać... ~ 

Przykład len - jl'den mil:dzy \\'icloma, zacytowaliśmy gwo­
li do\\'icdzenia, jak lrudn;1 rzecq jest odpowiednie przygotowanie 
oficerów rezerwy do ich roli w okresie wojennym, roli która czasem 
może wznieśi: si<;'. na nieoczl'kiwan:1 wysokość. l\Tirno powierzania 
oficeron1 tym stanowisk drugorz(.'dnych, lepiej byłoby zawsze sta­
nowiska takie powierzy<'.: dobremu oficerowi slużhy czynnej. Jeśli po­
ziom wiedzy rl'zerwisl<')\\' h~dzie zbyt wyraźnie niższy - może to po­
ri:rnn~!Ć za soh:1 skutki wprost nieobliczalne, nic tylko dla ich wła­
snego okr(.'łll, ale na\\'ct dla całokształtu opl'racyj. To ll'Ż \\'C wszyst­
kich ważniejszych marynarkach świata, praca nad zagadnien1crn 
personalnym przyjmuje dziś zupełnie inny ohról niż to miało rnil'jsce 
przed wojn:!. 

O ile oficer rczer\\'y wojska ma pewn~J łatwuść dopełniania 
swej wiedzy nawet już w trakcie akcji, a na niższych stanowiskach 
rzadko kiedy wykonywa funkcje o wielkiej odpowiedzialności, o tyle 
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w marynarce rnnvct oficer młodszy może stan:!Ć wohec bardzo po­
ważnego dylematu, W)'111agaj[!ccgo błyskawicznej i indywid1iaJncj 
ściśle decyzji, od której zalcżyć może natychmiast istnienie okn;tu 
i życie kilkuset ludzi. Na rnd<: czy pomoc z zcwrn!lrz b<:dzie on 
mógł liczyć tylko w wyj~!tkowych wypadkach. To też jego zalety 
charakteru, jego wiedza fachowa ( nietylko nawigacyjna, ho tej 
u oficerów marynarki handlowej nie brak, ale ogólna) wymagaj~! 
bardzo wysokiego - praktycznie trudno osi~rnalnl'go - poziomu. 
Poziom ten dałby siQ osiągnąć jedynie przez stały kontakt mi<.:dzy 
służb:! czynną a rezcrwQ. 

\V Anglii jest obecnie mowa o utworzeniu specjalnego kor­
pusu kanonierów marynarki handlowej 1• ), o powoływaniu ofice­
rów rezerwy na sześciotygodniowe ćwiczenia rok rocznie, o ochot­
niczych ćwiczeniach, na które oficerowie rezerwy przychodziliby 
własnowolnie, niepowoływani, bez gaży, otrzymuj:!C tylko pomiesz­
czenie i wyżywienie ... \V .Niemczech, wobec braku młodszych ofice­
rów rezerwy, ta ostatnia reknituje si~ raczej ze starszych i z ofi­
cerów w stanie spoczynku, co zapewne jest jedrn! z trosk dow<'>dztwa, 
staraj~!cego si~ wszelkimi sposobami tworzyć zapasowe kadry. \Ye 
Francji personel oficerski rezerwy podkga powoływaniu już nie 
tylko na ćwiczenia, ale na staże. \Vc \Vłoszech jest to samo -
oficerowie rezerwy mogą po wysłużeniu pewnego okresu ćwiczl'hne­
go, awansować, albo ubiegać si~ o powrót do służby czynnej na 
specjalnych warunkach, nieraz hardzo korzystnych. 

Znany jest pogląd, że marynarka nic potrzebuje rezerwi­
st<'>w, że okr~ty ton~! wraz z załogami, a jeśli załogQ siQ ratuje, to 
tym hardziej powstaje nadmiar personelu. ~ad pogl:1dem tym można 
dyskutować . .Jednak wymowne s:i przykłady, że stosowanie analogii 
h!dowych doprowadziło w tych kwestiach do widu przykrych 
doświadczd1. 

Oczywiście - wymagać ahy poziom wiedzy wojenno-mor­
skiej u oficera rezerwy marynarki był równy pozionrn,,·i oficera 
służby czynnej - to utopia. Zdarzyć si~ to może jedynie w dziedzi­
nie nawigacyjnej lub techniki okr<.:towej ( CZ(.'.Ściowo ). \V działach 
ściśle bojowych bruk h\'.dzie zawsze oficerowi rl'zerwy obeznania 
ze sprz<,:tem, który zmienia si\'. stale, a ktc'm.>go opanowanie nast:!­
pić może tylko po długim i rzeczowym szkoleniu. 

Jakiż w tym świetle b~dzie oficer rezerwy marynarki 
przyszłej wojny? .... - Na to odpowiedź jest dość trndna. \V prze­
ciwie11stwie do oficera wojska lc!dowcgo, nic <la śiQ tu operować 
szablonem. Hzecz musi być traktowana indywidualnie. 

O ile oficer służby czynnej w przyszłej wojnic zgromadzić 
musi w sobie ogrom wiedzy fachowej i z,tlct duchowych, to oczy­
wiście oficer rezerwy musi starać siQ zbliżyć do tego ideału, dla 
obu trudno osi,igalnego. Dla człowieka o wysokim poczuciu patrio­
tyzmu. odpowiednim wykształceniu i prawdzhvym zamiłowaniu 
dziedziny wojenno-morskiej, takie ,.podci:rnni<,:cie" ( w wojsku naogół 
wykonalne) sprowadzi si~ do pozyskania jak najwi<J~szcj ilości 

*) Patrz ,,l'rzcgl:1d" Nr. 100 - Przcgl:1<1 prasy. 
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wiadomości praktycznych, co jednak tutaj łatwym nie jest. Nato­
miast dla tych, którzy lekceważą „służbę w rezerwie", osi~rnnięcic, 
nawet nic ideału, ale choćby jakiego takiego poziomu, h~<lzic rzecz~! 
nicdościgniow!. 

Konkluzja: ::\Iarynarka "\Yojenna, w przcciwie11stwie do woj­
ska, znajduje si~ już w czasie pokoju w stadium bliskim mobilizacji. 
Jej personel, wyspecjalizowany należycie, nie może być uzupełniany 
z zewrn!trz „ad hoc", niedostatecznie przygotowanymi kadrami. że 
zaś 'wyprodukowanie „idealnego oficera rezerwy" jest \\' tvch warun­
kac_h omal-że niemożliwe, tedy cały ci~żar zagitdnienia s1mda tu ra­
CZCJ na oficera służhy czynnej. 

4 Pr2ej!ląd morski Nr 101 661 



'~ 
* * * 

Jeszcze „Sprawność życiowa". 
Od :\utora pi;Jlego artykułu dyskusyjnego otrzyma· 

]iśmy jeszcze kilka uwag, kt{ll"e podajemy poniżej. 
(Ht•dakcja) . 

..\rlykul dyskusyj11y cz\\'arty jest do\Y<Hil'm istnienia 
pesymizmu, a IHl\\Tt gorzej, powil'dzmy, lworzl'nia si~ programu 
stagnacji poziomu og<'>lnych dążd1 oficera . .Jest to robione w imi\' nie 
odry\\'ania si~ od rzeczywistości i patrzenia prnwdzic \\' oczy. Tu 
jest jednak nil'porozumienie zasadnicze, gdyż rzeczywistość kreślo· 
na przez ,\utora nic jest wsp<'>łczeswJ i czyny tej rzt'czywislości są 
zaledwie mah! cz~ści~! czy1d>w ohl'cnie wykonywanych. 

Autor wprawdzie zastrzega si<2, że podziela zapatrywania 
wyrażone w artykule pierwszym, ale ,,. dalszym ci~!gtl wypowiada 
s:(,' że „z t:i inżynierk:J, socjologi:J i l. d." - wiadomości cncyklopc· 
clycznc nieznacznie wi\'Rszc niż posiada l. zw. przl'C'i<J ny inteligent 
,,wystarcz:! dla wyższego dow<'>dcy w marynarce". \V ariykuk pit'n,·­
szym wyraźnie jest sprecyzowany postulat jak najwyższej znajo· 
mości tych dziedzin. - \\'i<2c poco zastrzeżenie o zgodności zapatry· 
waó gdy ich nie ma? 

Przytaczam niżej kilka wyjątldrn' z tego artykułu poto hy 
uzasadnić moje przekonanie. że artykuł ten nie jest. jak Autor -wy­
raził siQ ,.strnmienil·m zirnIH'.i wody", a dowodem. że w tej samej 
sprawie mogQ hyć n'>żne pogl~!dy . 

. Au lor rrn')\d, że .. mniej wic.-eej w sześć lal po opuszczeniu 
szkoły podchor:,1żych oficer ,,. najlepszym razie rnnżl' pdnić samo­
dzielnie wacht<;:'' i dopiero po tych sześciu latach, a wi<2c w dzic­
wi<;:ć lat po wsUwicniu do marynarki, ,.h(;'dzie miał og<'>lnc poj<;:cic o 
tym co siQ dzieje ,,. innych marynarkach, coś mu tam h<2dzie świtai· 
w głowie o taktyce i historii wojen morskich, pozna nieco poważ-
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niejszcj literatury - i to z reguły prawie wszystko". - l\Iam wraże­
nie, że do tego nic trzeba hyć ani Aleksandi-cm ::\Iaccdoiiskim, Na­
poleonem ani Nelsonem i, co również ważne, nic trzeba aż tylu lat 
przygotowania. 

Dale i: - Nowomianowany kornandor-podporncznik w przc­
ci~rnu 12-18 ·1a L swej poprzedniej· służby, z uzbrojeniem artyleryj­
skim, wyrzutniami torpedowymi, środkami obrony przeciwlotniczej, 
bombami gl(.'.hinowymi i trałami ,,stykał si~ bardzo mało i posiada 
o nim ( o tym sprzc.-cic) ograniczone poj<.>cie, a o użyciu jeszcze 
nmicjsze". 1\utor zastrzegł sic.-, że kn awansowany na kon1andora­
podponicznika kapitnn miał specjalność nawigacyjną. wi<.>c myślę 
że jednak lrzcha być bardzo „nic 1'apok(Jncm" by min~· po tylu la­
tach służby w marynarce wojennej o tych rzeczach „ograniczone 
poj~cie" i, jak dalej Au lor mówi, dopiero w stopniu oficera sztabo­
wego zaj~JĆ siQ przedmiotami og<'>lnokształe:Jcymi. Xiew:Jtpliwie 
\\'SJ~<'>lczesna rzcczywistośi~ jest znacznie lepsza. 

!\;ie można też pomin;!<'.~ JH>\\·iedzenia: - ,J co najciekaw­
sze: najłatwiej zdobyć ostrogi sportowca. Ale z kJ~O mała pociecha". 
- Jeżl'li to ma być stnnnid1 zimnej wody dla kilku oficcn'iw, kt<'l­
rzy z dużym zapałem i pożytkiem pracuj~! 1\\' tej dziedzinie, to w tvm 
miejscu zgadzam si(,'. z Autorl'm. · 

Sprawa wvchowania i kształcenia oficcn'iw marvnarki wo­
jennej jest u nas 111łoda. i\ic wi(.'.c dzhn1ego, że idl'e głosvzone przez 
Autora pil'rwszego artykułu s:! podobnie przyjmowane, jak przc<l la­
ty szak1'lcze idee Legion<'>w. - ] wicdy n'iwnież st rnna konsl'rwa­
tywna nawoływała do „ trzeźwego pa trzcnia prawdzil' ,,. oczv". Zwy­
ci<_'st wo przypadło jednak w udziale stronic, której duch st;tl pow,·-
żcj ,, l rzeźwości". · 
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Wiadomości Techniczne. 

Analiza wydajności 
namierników akustycznych. 

Pod tym tytułem \V. Tiulin w lutowym numerze ,,:\Iorsko­
wo Sbornika", omawia teorie i metody ustawiania hydrofonów pod­
słuchu podwodnego. Ponil'waż wszystkie nowoczcsm' instalacje pod­
słuchu i namiaru podwodpego ( firmy Sulnnari11c Signal Co w Bo­
stonie, Atlas-\Vcrke w Bremie, Ekctroacustic w Kilonii) określaj:! 

· namiar źródła dźwi~ku przl'z określanie jego najwyższego 11al<2żenia, 
autor rozpatruje i analizuje metody ustawiania zespołów namierza­
j~1cych opartych właśnie na tej metodzie. 

Polega ona na sumowaniu amplitud drga{1 odbieranych, któ­
re to amplitudy zależ~! od położenia źródła dźwi(,'ku w stosunku do 
kil'runku ustawienia grupy odhiorników. Przy dowolnym położeniu 
tego źr<'Hlła, max. nal(.'Żcnia dźwi~ku otrzymuje siQ przez wyrówny­
\vanie faz za pornoe! elektrycznego kompensatora. Podziałka jego 
jest tak wyskalowana, że nastawiona na max. tonu - wskad)\\'ka 
daje nam odczytanie namiaru. 

Głc')\nlc cechy tej metody: 1) Istnienie maximum i mini­
mum. :\Iożliwość zaistnil'uia max. dodatkowych; 2) 1st nicnic cha­
rakterystYld zmienności siłY odbioru w zależnoAci od kierunku źródła 
przy cl:.rn5'·m ustawieniu in<lcksu kompensatora. \\'ynika sl:.!d niejed­
nolitość słyszalności w n')żnych kierunkach. \V jednym i drugim 
przypadku. zmienność siły dźwi<:kll daje nam c h a r a k t c rys t y­
k ~ k i e r u n k o w o ś c i. Przy jej analizie zbadano, że kap i tal­
ne znaczenie w odbiorze mają czynniki nast<:1>'l1j:!rC: 

1. K ą t r o z w a r c i a m a x i m u m z a s a d n i­
e z cg o. K!ll'm tym określona jest czułość instalacji, (7.). 

2. K ą t s p a d k u - czyli k,1t przy jakim słuchowo 
daje si(.'. odczuć·. zmiana na t(.'żcnia dźwi(,'kll (';). 

~~- Do jakiego stopnia oddziaływuj,! maxima dodatkowe. 
Im wyst<;powanie irh jest słabsze - tym max. zasadnicze jest wy­
raźniejsze. 
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Następnie przechodzi autor do omawiania sposobów usta­

wienia grup odbiorników: w linii ( baza liniowa) i po obwodzie koła 
( baza kołowa). 

I. Baza liniowa. Sposób ten jest zasadnczo najm1rn:J 

<logo<lny ze wzglQdu na wydajność. Im kierunek źródła dźwi~­
ku h~dzie tworzyć mniejszy k!t z kicnmki1..·m bazy, tym wiQksza h~­

<lzie ilość max. dodatkowych. Ogólnie: ilość max. dodatkowych 

w granicach o:=+Do0 do a=-U0° (et.- 1qt który tworzy kier. źrc><lła 

z kier. bazy, ,y = 0° przy kier. J_) jest równa liczbie całkowitej 
2d 

wyrażonej wzorem - ).- ( gdzie d -odległość miQdzy poszczególnymi 

elementami instalacji, ). - <lługoś6 fali). Optimum rozstawienia 

ekment(,w przy bazie liniowej jest: 

-

li. ::\I ax _'.fQ_ 
.iao 

dodał. 2 
d --- mim - b o 

1111 111 11 o 
), °' ' 

li li r::: r::: r::: r::: 
o o 
~ ~ s t o p n i C 

0.5 o 1 90 42 30 
1
t91/, 16 10½ 7½ 5 

-'---- - - - - - - - - - 4'o - stopici'i ostrości 
1.0 2 2 30 19½ 14¼ 9:~ 8 5 3½ 2½ 

~a. - stopici1 czułości 
- - - - - - -

~ 1~~1, 1.5 2 3 19½ 13 9½ 6½ 5½ a 0 - kierunek źródła 

- - -. 
21 ,2 . 

dźwi(.'ku (max 

2.0 4 4 14¼ 9½ 7 4½ 4 ~1-;-1~½ zasadn) z kic-,. 

- - - - · ·- _\ __ • runkiem bazy 
I 

2,5 4 5 111/i 71/, 6 4 3 2 1½1 1 
--

9½1 ~½ ~!-, 1-1 3.0 6 6 
~ 1 3½ 2i 

---
d 1 n-1 

151/) 10% -=--- o o 90 42 24 32¾ 6 ), 2 n 
I 

Hys. 1. 

Wlzi~ 1
~ -ilość dement., /- cz<2slotliwość'., c-szyhkość rozchodzenia 

SJQ fali ( oknrn'ło 1 GOO rn /sck. ). 

Przy tej hazic charakterystyka siły odbioru jest symct nez­

na wzgl\'<lcm niej, to jest przy namierzaniu całego horyzontu };(,_'cli! 

wysl(,_'pować., oprócz nrnx. zasadniczego - max. symctrvcznc, czyli 

oclczrtani: ~noże być dwuznaczne (C!.+1son). Ahy to llSlll;~!l\ musi11w 

n_am_1erzac .wdnoczcśuic na dwuch haznch, ustawionych wzgl\'dcri
1 

s1elne pod kątem. ' · 

Os t roś<'.· od hi o r u. Przy parzystej liczbie odbiorników 
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(1(jest ona określona li tylko długości~! t. zw. bazy skutecznej Di za-
D 

leży, dla danej czQstolliwości, od stosunku -),- ( BazQ D otrzymu-

jemy dzich!c ilość elementów na 2 symetryczne grupy - praw~! 
i lew~! - odległość miQdzy ich środkami jest właśnie D). Ogólnie zaś: 

sin ';;' = n (f) , gdzie.'~.<>. jest lo k:1l mi<;:dzy kierunkami minimów, 

leżących w prawo i lewo od głównego max. 

C z u ł o ś ć o d h i o r u. \Yyraża siQ tym odchyleniem 
,:h indeksu skali kompensatora ( albo, co na jedno \Yychodzi odchy­
leniem kierunku fal odbieranych w stosunku do kierunku bazy) 

o przy którym nat(.'żenie dźwi(,'kll spada o 20%, t. ,.zn. amplituda 
o 10o/c, co możemy już odczuć słuchem. Jest to oczywiście tylko 
pewne założenie, niedokładne, ale ma wartośc'· port'nniawcz~!, a waż­
ny jest ze wzglQdu na to, że od niego zależy dokładne ustawienie 
indeksu na max. temu. 

Istnieją 11astQ1mjące zależności: l ) Zwi<;kszenie D bar-
dzo wyraźnie wpływa na zwiQkszenie czułości w zakresie niskich 
CZQStolliwości; 2) Im wi<;ksza D, tym mniej wpływa jej zwiQksze­
nie na stopici'l czułości; :~) Przy zwi<~kszaniu D, n'iżnica miQdzy 
stopniem czułości na niskich i wysokich czQstotliwościach stopniowo 

"' się zmniejsza. Hys. 1. daje nam zestawienie lqi('nv ; 0 i .:l'l.0 przy 

, . I . d roznvc 1 n 1 -, . ), 
lH>CZ~!wszy od ,varlości 0,;> do :t Hys. :2. daje zaś 

wykres odpowiedni tej tablicy dla k:! tów „b. 

Praktycznie: przy namierzaniu dźwiQkc'iw mamy cab! gamę 
CZQstotliwości. Przy każdym kierunku otrzymujemy pcww1 grupQ 
max. dodatkowych. Słuchowo objawi si(,'. to nast<:JH1j:!co: 1w max. 
zasadniczym wszys tkic cz<:stol liwości maj:1 rnaksymaln:! ampli l udQ 
i są najhardziej „zag(,'szczone". Przy odchylaniu indeksu od tego po­
łożenia, odrazu ostro spadnie nal(,'Żcnie wyższych CZQstolliwości 
a mniej niższych. co spowoduje wyraŹW! zmian\'. timbru dźwiQkll. 
Przy dalszym odchylaniu przechodzi siQ przez grnpy max. doda t­
kowych, z początku z rzadka, polem znowu si<.: zagQszczaj:!, aż przy 
maksymalnyrn wychyleniu otrzymujemy znów max. nat(.;'.żcnia 
szumów. 

IL Baza kołowa ma bardzo dużo zalet: 1) ostrość i czułość 
odbioru s:! niezmienne dla wszystkich kierunków; 2) max. symetry­
czne nie istniej:!, a zalcm odczytywanie jest zawsze jed11oz11:1cz1H'; 
3) jest mniej czuła na przeszkody akustyczne z kicrunl-diw piono­
,vych, co sic; tłumaczy brakiem kompensacji dla łych kicrnnldiw. 

:\Iax. dodatkowych jest mniej i tylko przy pewnych okre­
ślonych kierunkach. BQd~! one wystc:powac'~ w ,,·ypadkach zmian 
cz~stotliwości na kierunkach a+ ISO od kierunku max. zasadni-
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Porównywując z rys. 2 widać, że czułość jest mniej więcej jedna­
kowa. Z,viększenie d ,v bazie kołowej też bardzo wyraźnie wpływa 
na ·zwiększenie stopnia czułości na niskich cz~stotliwościach. 

III. Baza eliptyczna. Nazwa ta nie jest dokładna, lecz cha­
rakteryzuje do pewnego stopnia kształt rozmieszczenia hydrofonów 
np. na kadłubie okrętu, gdzie baza kołowa lub lniiowa jest nic do po­
mvślcnia . 

., \Yydajność jej określa siQ na następuj~!cej zasadzie: jeżeli 
jakakolwiekbądź grupa odbiorników ma oś symetrii, to jej czułość, 
przy kierunku max. zasadniczo równoległym do osi symetrii, okrc­
!:Ja się bazą skuteczn~! De, długość której równa si~ średniej 
arytmetycznej odległości dwóch symetrycznych elementów. To sa­
mo co do czułości. A zatem w warunkach okrętowych mamy do 

. . l 1· . 1 ł I . . l I · D · 11d N" czymema z Jazą m1ow~!, za'- ~H arnc JC< na{, ze c=--. 1c za-
4 

chodzi na okręcie zjawisko, obserwowane w bazie liniowej: miano­
wicie powstawanie max. odwrotnego o 180°, gdyż kadłub okr c.:­
t u d z i a ł a jak o ekran. 

Artykuł niniejszy obrazuje doskonale trudności w wyborze 
systemu, ilości i t. d. hydrofon<'lw podsłuchu podwodnego. \Vynika 
stąd, że ohsluga ich musi doskonale się orientowa<'.· ,v charakterze 
szumów, otrzymywanych w słuchawkach, gdyż tylko wówczas nie 
będzie miała żadnych wątpliwości co do określania poszukiwanego 
źdHlła dźwi<Jrn. Pomija tu autor kwesłi<2 dna, przy ustawianiu hy­
drofonów na wybrzeżu. \Yvchodzi on bowiem z założenia, że kom­
pensacja fal z kierunków pionowych jest znikoma, a wtem nie hc.:dą 
one zakłócać odbioru właściwego. .Jednak nast~!pić to musi hez­
\vzgl~dnie przy instalowaniu takich slacj i podsłuchowych w pobli­
żu brzegów, gdzie czasem profil dna podnosi si~ bardzo raptownie. 
Powstałe w ten spos<'>h fale odhite, niew~!lpliwie odgrywać h<.:d~! du­
Ż~! rolQ w podsłuchu. 

F-my Atlas \Yerke i Eh-ctroacustic poda.i:! doldadność od­
czytu na 2°. Z danych powyższego al'lykułu '\vynika. że dokładność 
ta jest uwarunkowana wysokimi C1~<,:stotliwościarni i zdolnościami 
stereofonicznymi odbiernj~1ccgu. (\V. S.). 
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Kątik językowy. 

Terminologia i skrótomania. 
\Vojskowy Instytut Naukowo-Oświatowy wydał tablic(.'. 

hłc:dnn·h okrl'śld1 wojskowych, najcz(,'.Ścicj używanych w drnku, 

z {H·o~h:! o jej jalrnajszersze rozpowszechnienie. _.Jest, t? p_róha oczysz­

czenia polskiej terminologii wojskowl'j z nalecrnlosc1 mcraz ,~·1>ro~t 

okropnych, to leż życzyć należy, aby tablice rozpowszcchmly s1~ 

szeroko . . 

Z trrmin<')\v morskich widzimy tam sprostowanie hł<:dnych 
,,awiomatka", ,,hydrnplan", .,statek" (znm. okrQt) i t. d. Na ogół jed-

11ak strona nwrska, w k tórcj hł(,'dna terminologia rozpowszechniona 

jest ha rdzo nic tylko w spolcczci'ist wie cywilnym, ale także nieraz 

wśrc'>d sfer fod1owych ( naleciałości obce i brak polskiego .kzyka 

morskiego), przedstawia się dość skromnie i wyrnagałahy dalszych 

systematycznych puhlikacji tego typu. 

Przy kj okazji warto hy raz jes:~cze poruszyć zagadnienie 

11il'ldórych terminów zasadniczych. Tak na przykład termin „ś c i­

g a cz", proponowany przl'Z nas swego czasu dla określenia ,,kutra 

tc!rpc<lowcgo", zdaje si\' zdobywać prawo obywatelstwa. Hozwiąza-
1~1:~ wymaga kwestia okr(,'tc'nv liniowych, hoć podział na „okr(,'ty 

~m,owe''. i „kr:!żowniki liniowe" wydaje si<,'. nie istotny. Kn!Żownik 
.ie.st l:tkze okrc:km; a wi<,:c ... należałoby chyba zostawić o k r ~ t y 
1 1 11 1 

<~ w e jako pojf.'cic og<'>lnc, z podziałem na clawnc: ,.p a n­

ce _r n 1 k'' i .,kr t} ż -o w n i k boj owy". (Bat tle cruiser, 

crm~eur de combat, Schlachtkreuzer, a nie Linc-crnitif'l', croiscur 

de hgnc, I ..i~1ienkrcuzcr ). 

. Nazw~ ,,kontrloq>l'dowil'c", utartą ale dość skomplikowa-

Ilt! .J~zykowo, możnahy z powodzeniem zasb!))ić czysto polsk~! -

,,n l s z c_z y cie 1" (destroycr, Zcrstc>rer), a nicszrz(,'sny .,trauler", 

anachr~m1zm i barbaryzm .kzykowy już kilkakrotnie omawiany, 

,,polawwczcm min" luh krócej „rninołowccm". 
Na koi'1cu tablicy, wydanej przez \Vojskowy Instytut Na~ 

ukowo-Oświatowy, widni(·jc znamienne zdanie: 
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~ie powinno siQ używa<.': w pismie skr<'>tów: baon, dyon, 
k. m., npl. i t. p. - w mm?ie w og<')le niedopuszczalnych". 

Hedakcja ,,Przegh!du ::\Iorskiego" zwracała już kilkakrot­
nie uwag\'. swych P. T. \Ysp<'>łprncowników na owe skróty, kakcz:!CC 
,kzyk i nie da.i~!Ce żadnych korzyści praktycznych. Bo korzyści:! na­
zwać tu nie można zysk kilku liter we wierszu na szkodQ finansową 
Autora - sic!!). Ta skrólomania, hQdąca w gruncie rzeczy ohiawem 
braku dbałości ,\utora o styl i jasność Własnej pracy, jest istn:! zmo­
n!, redakcyj wszystkich prawic czasopism wojskowych. O ile 1\utor 
nic potrzebuje siQ specjalnie wysilać by napisac'.~ ,,dow<'idca" zamiast 
, 1dca", to już dla korektora - poprawianie upstrzonego takimi 
„kwiatkami" maszynopisu jest prac:! wymagaj~!cą dużego skupienia 
uwagi i wysiłku. 

Hzecz zrozumiała. że regulaminy przewiduj:! n',żne umówio­
ne skróty, ułatwiające porozumiewanie si\:'. od strony ·taktycznej czy 
nawet administracyjnej. Ale ro innego meldunek sytuacyjny, pisa­
ny na bloku meldunkowym, czy wykaz sprzQtu, sporz:!dzony \\'C­

wn:!lrz odnośnej służby. - a co innego artykuł w rniesi<,:cznilrn 
o charakterze naukowo-wojskowym. 

,,O.K.O. zauważył npla". - czytamy nieraz, - albo -
:.max. dochodzi do tego punktu, wzgl. za:mdn. do nasl<,>JHH'g<>", -
,::I})() jeszcze - .,np. ł. ł. p. posługuj:.! sic.- ~- K. ::\I. pl... i l. d.". :.\Iożna 
sobie wyobrazi<.'· jak czuje siQ czytelnik, nawet faeho,vy, gdy mu ta­
ki .,szyfrowany" artykuł wpadnie w rt.:k<,>. 

Skr<'itomania doszła już do tego stopnia, że właśnie owe 
skrMy um{)wionc, jak ,,npl", .. lun.'', .. pl." i inne z:.1czy11a si(~ ... ~idmie­
niać. Przykłady tej niefortunnej deklinacji ( nplowi, npla, dcy, 
plotnicze, cekaemiści) spotykamy na każdym kroku. To leż wy­
powiemy im w irniQ czystości j(,'zyka i jasnośl'i stylu, - JH>cz,twszy 
od nast1,,pncgo num(Tll „Przegl:.!dll :\lorskiego", l>l'zwzgl(.'.dll~} wojn(_'.. 

1\lhowicm stara zasada wojskowa brzmi: ,.ZwiQzłość nie po­
winna byt'. nigdy osi.mana kosztem jasności i przejrzystości treści". 
Troska zaś o jQzyk polski - ł.!czy siQ tu z trosk,! o styl, odpowiada­
focy wymaganiom poważnych publikacji. 
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Przeglijd Prasy. 
Królewska Akademia Morska w Italii. 

\V lecie roku bież:J<..'l'go dywizjon szkolny marynarki anw­
ryka1'1skiej, na kt<'>rym 1100 midschipmen'ów odbywa plywani~­
hviczdme ma zawina<'.·, do Livorno. Dało to pow<'>d kmnandoro\\'l 
Field do ;nrn')\vienia 1~a łamach U. S. Naval Institute Proceedings 
organizacji i systemów nauczania w Akademii .i\lorskicj w I tnlii. Po­
dajemy za konrnndorem Field niektc'lre hardziej inkresuj:!CC szcze­
gc'>ły, dotycz:!CC tej uczelni. 

Kn'1kwska Akademia .i\lorska została utworzona w ohec-
11e.1 swojej l'orrnic w 1881 roku- Do tego czasu istni:tły dwie 
szkoły dla oficen\w morskich - w (;cnui i Neapolu. Akademia jest 
powoiana do wyd10wywa11ia oficerów dla trzech zasadniczych 
korpusów osobowych marynarki italskiej, a mianowicie korpusu 
oficcr{1w morskich ( Ufficiali di Yascello ), inżynicrc'l\v morskieh 
( Ufficiali del Ceni o N amie) oraz oficer<'>w uzbrojenia ( C fficiali 
delle~ Anni NaYali ). Ponadto przy Akademii s:! organizowane kur­
sy dla spccjałisl<'>\\' oraz istnieje osobny wydział, na którym otrzy­
mują wyszkoknic morskie oficerowie intendenci, lekarze i oficern­
wie ohsługi porl<'>W, gdyż te trzy korpusy osobowe Sł! uzupełniane 
przez ahsolwentc'rn· szld1ł cvwilnych. 
. Nauczanie w Ak:Hlcmii ~trwa trzy lata, w tym po trzy mic-

~·.~ące praktyki ldnie,i w pierwszym i drugin1 roku szkolenia. \V olue­
s~e tych trzech lnt uezniowie nosz:! tytuł ,,allicYi", a w ko{1eu trzc­
c~cgo rnku akademickiego otrzvmllF! tytuł „aspiranti guardia rna­
rma" .. Po sz_eściomicsi(,'eznym <;kresie praktyki morskiej w tym 
stup!11~1, asp1ra~1ci po zdaniu egzaminu praktycznego, otrzymuj~! 
st<!picn ,,gua~·dia. marina". który jest najniższym stopniem oficcr­
sknn, odpowiada_.p!cym stopniowi podporucznika marynarki u nas. 

Zasl_ugu,1e na uwag\' system eliminacji kandydatów. Polega 
on na ty1~1, ze wszyscy kandydaci, odpowiadaj:1ey warnnkom zdro­
~\'otnym I zasadniczym wymaganiom pod wzgl<;_>dcm naukowvm 
1. moralnym, zo_staj:! przyj<;_>ci do szkoły warunkowo. Po dwtm1ie­
Si(,'cznym okn'\IL' p_,:<>lm~m rn~stc;pujc, _ostateczna eliminacja, przy 
czym w klasy! 1kaq1 koHco\vc,1 podwoJIH! wartość ma wsp<'>lczyn-
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nik t. zw. ,.attiludinc professionale". Z liczby kandydató,v, przyjQ­
tvch na okres próbny pozostaje w Akademii taka ilość, jaka zosta­
ła ustalona na dany rok - pozostałych odsyła siQ do domów. \Yiek 
kandydatów jest ustalony na nieprzekroczone 20 lat w miesi[!Cll 
wrześniu roku przyj~cia, - dolna granica wicku nic istnieje. 
\V okresie trzechletniego pobytu w szkole dopuszczalne jest powtó­
rzenie jednego okresu szkolnego, jednakże tylko raz. Koszta u trzy­
mania i nauki \V Akademii \\'YllOSZt! około :~.ooo lirów rocznie. 

Na czele Akademii słoi komendant w stopniu kontr-admi­
rała. i\Ia on zastf,'.pCQ w stopniu komandora. który kieruje działem 
naukowym. Każda klasa jest prowadzona przez oficera kursowego 
w stopniu komandora - podporucznika luh kapitana marynarki, 
ktbry ma do pomocy kilku asystent{>w. Doh(H· oficerów kursowych 
jest specjalnie staranny; pro\\·aclz~! oni swoje klasy od pocz~! tku 
do koi'1ca. Cczd1 może być zwolniony z Akademii, wzgl~dnie wyda­
lony w zależności od powod<')\Y, przy czym może lo nasl:Jpić 
\\ każdej chwili hcz podania powod<')\Y, a decyzja komendanta 
1\kademii w tej mierze jest nieodwołalna. 

\Vychowanie fizyczne w Akademii jest postawione na bar­
dzo wysokim poziomie. Cczniowic mafo do swej dyspozycji model 
okrQtu żaglowego normalnej wielkości, na kt<'>rym wykonu.ii! t'\Yiczc­
nia stawiania i sprz[!lania żagli. Dla praktyki ll'lniej Akademia dy­
sponuje dwoma nowoczesnymi pdnorl'jowcami - ,.Yespucci" 
i „Colombo", zaopatrzonymi w dektro-diesel'owe motory pomoc­
nicze. Zreszl:.! znamy te żaglowce z pobytu w (;dyni. 

Bardzo ciekawe S~! szczeg<'>ły, odnoszące sic; do życia we­
wnQtrznego Akademii. w szczególności co do stosunkc'nv pomi\dzy 
starszymi i młodszymi rocznikami. Zasadniczo poszczeg<'>lne klasy 
s:.! zllpdnie izolowane - ma.i,! one oddzielne sale naukowe, oddziel­
ne pokoje sypialne, świetlice i l. p. Tym niemniej istnieje duża rywa­
lizacja pomie_'dzy poszczególnymi klasami. zwłaszcza w kwrstiach 
sportowych. :\'iekt<'>rzy uczniowie starszego rocznika, wyr<'>żniaj,1-
cy si~ swoim zachowaniem i powag~!- S,! przydzielani do pomocy 
oficerom kursowym do nadzorn nad młodszymi kolegami. Stosunki 
zadzierzgniQtc w Akademii St! utrzymywane nadal podczas służby 
w marynarce, przy czym koll'dzy tego samego rncznika, a czQsto 
również i starsi z młodszymi, odzywafo siQ do siebie ,.per ty". 

Jjvomo jest małym miastem i nie posiada specjalnych 
atrali:.cji. .Jednakże uczniowie S,! mile widziani w dornach prywat­
nych, dokąd s:.1 czc.;-sto zapraszani. Zasadniczo wyjścia ze szkoły są 
dozwolone dwa - trzy razy w tygodniu na okres od trzech do czte­
rech godzin. \Y wy.ii!tkowych wypadkach, i tylko w odniesieniu 
do dobrze sprawuji!cych si~. dopuszczalne jl'st zwalnianie do p<'>ł­
nocy. Bardzo rozpowszechnio11~! jest kara pozha\\'icnia wyjścia na 
miasto, z tym, że czas urlopu uczei'1 musi spQdzić na nauce. 

Oczywiście Akademia posiada swoje tradycje. wśn'><l nich 
uroczystość pożegnania uczelni przez starszy rocznik jest godna 
uwagi. :\'a sto dni przed opuszczeniem Akademii starszy rocznik 
wydaje obiad pożegnalny dla swoich oficen',w, a nast\pnie hal, 
który jest zazwyczaj urz~!dzany \\' sali na mieście. Bal ten jest naj-
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wi(J~sz~! atrakcjQ całego miasta i s tano_wi przedm!ot tlługotrw~1lyc_h 
t ' Jc, <łcn moment zasłunuJe na spccplnc podkrcslcme przygo owan. < • n.. . l . ·, ,·, 

w organizacji szkolenia w Akademn ---:- chodzi o < "UI~~Ies?~~zny 
okres< próbny przed ostatc~znym wcicl~mc1:1 do :\kc~<,kn~lll:, ~;s\~ 
ten wydaje si~ bardzo rac.1o~rnlny, g_dyz daJc mo~~wsc. !el!~Zt\:/), 1

0
° _ 

znania tYch kandydatów, ktorzy słuzb~ morskc! ~1 clktujc! J_ako ist t 
ne pO\voianic, co w naszym zawodzie ma znaczemC' zasa(~1)~ze. 

Ubezpieczenie okrętów wojennych przed minami. 

N. Ptnvlowicz omawia w miesi~czniku sowieckim zagad­
ni enia taktyczne, dotyczc!Ce ubezpieczenia okr~tów wojennych przed 
minan1i ( :\iorskoj Shornik - czerwiec r_. h. )._ 

Ubezpieczenie okr(.'.tÓw pr~C<l mmam1 polega 1~a: 
- wvkrvwanin zagn'>d mmowych na drodze floty; 
_ w~·szt„ildwaniu c')bszar<'>w woln~·ch od min w celu obej-

śda \\'\'krytej zagrody; 
- przcpt:owadzaniu okn:J<'iw za trałami przez zagrody 

millO\\T; 
- wYkn·waniu niszczeniu pływ~1j:!cych min zagro-

dowvch. · 
Zdi~niem autora, w warunkach współczesnej wojny, gdzie 

flota może napotka{·, na swojej drodze mak. oderwane zagrody mi­
no\\'e, a nawet pojedyi'1cze miny, pt'\\'nośc'~ wykrycia zagrody mino­
Wt'.i można osi,!gn:!{~ tylko przez przetrałowanie odpowic(lnio sze­
rokiego pasa wodnego w którym przejdą ubezpieczane oknJy. ,Pa­
rawany indywidualne nie mog:! stanowić w tym wypadku dosta­
tecznie pewnego środka ubezpieczl'nia, ponieważ duże długości 
nowoczesnych okr{.'.U>w powi(.'kszaj,J szanse natrafienia na 1nim~ 
w mmnencie Z\\Tolu, a zwroty le przy zastosowaniu nrnrszu zyg­
zakami nrnszc! być dość, cz<,:ste. 

Hodzaj trału, którym mah si<,: posługiwać traulery po­
przcdzaj,!ce flot1:2, hc:dzie uzależniony od warnnld)\\' widoczności. 
Przy dobrej widoc·zności najlrnrdzid odpowiednie lH,'Ch! trały pod­
cinaj,g.-e typu tarczowego - dają one możność rozwini(~cia stosun­
kowo dużej szybkości i S,! wygodne w użyciu we wszelkich wanm­
kach morza. Przy złej widoczności wybór rodzaju trału }H~dzie uwa­
nmkowa_ny koniecznością zastosowania takiego typu, kt6ry daje 
gw_aranc.1s,. że mina nie wypłynie po przejściu trału. \Vanmkom tym 
rnql~ardz1c.1 odpowiadają trały holowane, np. typu Szultz'a . .Jcd­
nakz~ _h?ły te posiadaj:! t<2 ujemrn! strotH.', że nie pozwala.i:! na 
rozwrnH,'Clc znaczniejszych szybkości. Ponieważ truły holowane nic 
~)dpowiadaj:! wymaganiom gdy chodzi o ubezpieczenie okrc:l<'>w 
1d:!cych duż:! szybkości:!, z drugiej zaś strony trały podcinajQcc s:! 
nieodpowiednie przy złej widoczności ( chyb:1, że l rały tego ro­
dzaju Sc! przystosowane' do trałowania w nocy) - zachodzi ko­
ni~·czność użycia w pewnych wypadkach, dla ubezpieczenia przed 
mmarni, t. zw. okn,'t<'nY - przerywaczy. 

System ten miał szerokie zastosowanie podczas wojny świa­
towej. Tak np ... Grand Fket" była zawsze poprzedzana przez eska-
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dn; pancernildm· typu „King Edward \'li", która nawet otrzymała 
nieoficj~1lne przcz\\'anie „minc humping squadron" . .,Przcrywneze" 
wypro\\'adziły po st remie niemieckiej w roku 1 m 7 około 1 fi kon­
wo.ic')\Y. Oczy\\'iścic. że zastosowanie okr<,:l<'>w do tego celu ma cha­
rakter zupełnie wyjątko\\'y, jednak stanowi jedyne rnzwi:Jzanic 
w tych wypadkach, gdy zachodzi potrzeba wyprmrndzenia wi<,:k­
szych okr<:_tów, a nie posiadamy trałów, przystosowanych do pra­
cy przy dużych szybkościach w nocy. 

\Yraca,iąc do k\\'estii zastosowania traulen',w w wypadku 
trałowania w dzic11 przy dobrej widocrności, podajnny \\'cdług 
cytowanego powyżej artykułt1, sposoby uszykmYania okr('.tów 
ubczpicczaj:1cyeh od min. \V tym wypadku szerokość przclralowa­
ncgo pasa jest z:1lt-żna od średnicy cyrkulae.ii naj\\'i(,'.kszcgo z pośn'Hl 
ubezpieczonych okn,:tów, l. zn. w odniesieniu do nowoczesnego okn:;tu 
liniowego pas ten musi mieć szerokość około G kahli. Przy zasto­
sowaniu szybkobieżnych trałów ( np. typu tarczo,wgo, pokrywa.ią­
ccgo pas szerokości :zoo m ). dla przeł rałowania pasa szerokości ;"'j 
kabli potrzeba sześć, tr:rnlcn')\\' id:1cych w szyku czoło\\'ym. Odleg­
łość pomi(,'.dzy traulernmi a okr(.'tarni b\dzic zalcżn:} od stopnia inlT­
cji tych ostatnich - na ogół przyjmuje si\, że odll'głość ta po­
winna wynosić około 8-1 O kabli. 

Przy zastosowaniu cic;żkich hol11,i:.1eyeh trałc',w sz~'hkość 
pro\\'adzonych oknJc')\\' lH,_'dzie mnil',isza, a co zall'm idzie i inercja 
ich h(,'.dzie mniejsza. - dlatego też odlcgłoś<: pm11ic2dzy okn;t:imi 
a traulerami może być zmniejszona \\' przyhliżl'niu do i> kabli. 
Z chwilą gdy traulery. prowadz:1cc okr(,'.ly n:tlktq sic.- na zagrod<,'. 
minmq, wył:mia si('. kw<'slia uslal('nia przybliżonych grnnic zagro­
dy minowL'.i w celu zoril'nlmrnnia si\' ro do kicrnnku. ,,. klc'>r~1n 
nakży prowadzić okr<,'.ly by omin:J<.: zagrodc:, wzgl\clnil~ w wypadku 
bardziej skomplikowanej sytuacji - konieczność prowadzenia 
okn,:tów za t r:iłami poprzez zagrodc:. 

Podobna sytuacja zaistniała w dniu ~8 cz<T\Yea Hlti> roku, 
odv niemiecki pancernik „lkowulf" \\'\'Szedł z Lih:tw\' z zadaniem 
~strzelania dworca i urz:1dzeó kok.iow~·cl1 w \Yinda,,:ie. Po zbliże­
niu si<,· do Baldwfcn traulery lo\\':1rzysz,Jcc pancernikowi wykryły 
zagrod('. minmY:J i nalychmi:tsl przyst:n>ily do określc11ia jej gra­
nic. \\' trz~· godzi11y pc'>źnicj kienml'k i długość zagrody zostały 
ustalone. ,.Bccl\ntlf" obszedł zugrod<:, trzyrnaj:1c sil; w pobliżu 
brzegu. 

Do ustalenia granic zagrody minowej mog:1 służyć te sa­
me trały, kł<'>n.' traulery stosowały przy prow:1dze11iu okr(,'.lc'nv do 
momentu wykrycia zagrody. \V wypadku potrzeby sforso\\'ania za­
grody hardziej odpowiednie s:1 cic;źkic trały holując(\ gdyż zasto­
sowanie trałów podcinaj:Jcych może skr\po\\':tć rnehy prowadzo­
nych okr(,'.tów w razie podl'ic:cia miny przez trał. \Y celu upewnie­
nia si<:, że żadna mina nic zostanie przqrnszczo1w należy stosowat'.: 
kilka SZL'n'g{rn· tn1łc'1\\', \\' każdym razie nie mni(·.i jak d\\'a. Do lego 
edu najhardziej odpowiada uszykoy;anic tra11lcr<'rn· w postaci ko­
lumny parami. Z powyższego wynika, że dla forsowania zagrody 
minowej potrzeba duże.i ilości lraulcn'>w, wzg]~,dnie pas tralo\\'any 
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musi być zwQżony. Doświadczenia ,~·ojny światowej wyk,a7;ują, ż~ 
zazwyczaj pas przetrałowany wynosi w łych wypadkach 2-.:~ kabh. 

ArtYl;:ul zawiera szereg cennych wskazowck, od1,10szf!Cy~h 
si~ do takt vki t ndowania, to też ze wzgl\'.du na szczupłośc_ matcn~1-
Ju w tej d~icdzink, należy zalecić go czynnikom intcrcsuJt!cym się 
tym zagadnieniem. (S.) 

Na marginesie wydarzeń w Sowietach. 
Stracenie marszałka Tuchaczcwskicgo wraz z sirdmioma 

generałami sowieckimi i seria SJH·aw pokrewnych w rodzaju tajcm-
11iczego smnobc\jsl wa wysc!kicgo dostf!jn~ka wojskowego c,;am;_n·n_ika 
- za:-drnczvh· i wprowadziły w zclumieme nawet tych, ktorzy oncn­
!owali siQ ~v ~ stosunkach pairnjw~ych \\' Z.S.H.R i jego si_lc zhro_.incj. 

Podłoże i genez(,'. tych wydarzcó pr;_rn_-dopo~lohmc zna Jl'l~y­
nic bardzo nieliczne grono dygnitarzy mosk1cwsk1ch; bez wątpie­
nia przedslawiH.it! si<.: \me mniej skomplikowanie i sensacyjnie, niż 
usiłuje' to odgadną<'.· czy wytłumaczy{· zagranica, zwłaszcza_ la, któ_ra 
myśli innymi katcgorimni niż \Yscht'>d. a przede wszystkim Hos_pl, 
słusznie z~\v,urn krajem nieograniczonych możliwości. Trzeha nad­
to uwzglQdnil'.·, że proces wielkid1 zasadniczych zmian dotychczas 
w Zwi,1zlrn Hadzieckim nic dobiegł jeszcze ko1'ica, a w okresie kształ­
towania si~ nowego życia, po zwaleniu dawnego prze.z rewolucji,', 
nic ma nic nicnrnżliv-.-<'go pod sł01\ccm. 

Domyśhtmy siQ, że istniały waż11e przyczyny, kt<'>re. wystar­
czyły, aby miarodajne czynniki uznały za konil'cznc usuni\'cic 
w . uprnszczony spos<'>h ,lŻ dziewic,:ciu wybitnych wojskowych, . 
za,1muj11cych prawił' do osiatniej chwili odpowiedzialne stanowi­
ska .. Ale . rozllmowanie w tej materii zakreśli inną drog12, niż 
u~na.w !og_1ka czl<l\\:il'k,1 Zachodu: Sh!d owe „wslrzt1saj,!CC pełne. tra­
g1zn1u 1 rnczroztm11ałe wvdarzcrna". 

świat zarcagowlił mrn'ist\\Tlll najrozmaitszych komentarzy, 
do~nysl{>w i wniosk{,w, przeważnie nieścisłych, bl~dnych i tcnde{1~ 
cyJ nych, ze wzgll,'.<lll na brak dos ta tccznych wiadomości lK'znarniQt­
~lie a wyczerJHtji.!CO oświetlonych . .Jednak ten wyj~itkowo okrutny 
1 lwzwzgl\'.dny akt sprawiedliwości nie pozwala przejść nad sob,! <lo 
~Hi_rz:idlrn dziennego, zmusza do zastanowienia si(,', nakazuje po<l­
.P~c pr~tcc,:, k tc')ra bodaj CZ(.'.Ściowo oświet lilaby nid" i<'m' przejawy 
kgo llll'powszt·dniego wydarzenia. 

. ~iech kdy lic,-d~ie wolno poruszyć - bez prdensji narzu-
callla lakie~o czy innego rozwiązania - .it'dno tylko ogniwo 
w, t~·m lr;__1g1~znym lat'1cuchu wypadld)\\', a mianowicie spraw<,> od­
dZ\\'!C:kll, .1~1k1 wywarło rozstrzl;lanic 8 wysokich przełożonych na 
SO\\'Icck! sile.- zhroj 1q. ~ 

. . Zgc',dźmy sic,-, że nigdy i na nikogo nic sprawi dodatnicoo 
wrazcnia 1yzka1/. dzienny, kl<'>1·y \\' _j<:drnych a zdecydowanych s~>­
:\·~1ch Blo:~- ,o. ~Yykonaniu w~:~·oku ś1_nierci _za _,,szpiegostwo, zdr:.1d\' 
stlrnu 1 <l:JZ< rne do n·slaurn~·,11 ustro,1u kapllahstyczncgo" na osobie 
długoletniego 7:as~c,-pcy_ kmrnsarza obrony, a dalej na· trzech dowó<l-
c •. ~c}1 ~'-oq.~u:~u, I l~~lk.t~ rnny~h .\lygni~:.ir~ach J~iasl\t.iących har<~zo po­
\\ <lznc lll ZQd~. Nlm t t podlurn_ do\\ odow wmy 1 przytoczeme naj-
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bardziej przemawiających do przekonania motywów, którymi po­
wodowali się podpisuj:.!CY wyrok, nie uratuje sytuacji. Podobna 
bowiem wieść musi razić jak piorun. \Vszak wi(,'.kszość tych gene­
rałów cieszyła się ,viclk:.! popularności:.! wśród uświadomionych 
mas. Oczywiście nic mało przyczyniła się do tego celowa propagan· 
da urz(,'.dowa, która miała za zadanie ukształtować umysły i serca 
żołnierzy. Np. ,J\Iorskoj Shornik" powielckro{- a z reguły w każdym 
zeszycie, uszczęśliwia czytelników fotografiami, życiorysami wodzów 
proletariatu, a prócz tego artykułami o charakterze panegirycznym, 
wysławiaj:.!cymi pod niebiosa ich bohaterskie czyny. Ileż razy r..1ic­
liśmy sposobność podziwiania podobizny marszałka Tuchaczewskie­
go, albo "towarzysza" Gamarnika ! Ileż razy czytaliśmy sprawozda· 
nia z ich podróży, inspekcyj, budujące przemówienia, ,vygłaszane 
do· marynarzy floty l\Iorza Czarnego lub Bałtyckiego. Jak cz(,'sto 
umieszczano o wymienionych „zasłużonych bohaterach zwi:.!zku" 
przeróżne szczegóły! .Jak podnoszono ich zasługi i wyliczano odzna­
czenia, którymi ,,,vdzi(,'cz1rn ojczyzna" uznała za właściwe przy­
ozdobić piersi najmQŻlliejszych synów! 

Co się rodzi w sercu przeciQtnego szcregcnvca, podoficera 
i oficera, gdy usłyszy o szpiegostwie i zdradzie stanu oraz kontr­
rewolucji, - trudno dokładnie odpowiedzieć. Ułatwi nam wnik­
ni(,'cic w tQ spraw(,', jeżeli całe zagadnienie przcniesicm~' w inne 
środowisko, któremu najzupełniej obca jest psychologia Hosjanina 
( pomijaj~!C inne cechy). 

Zacznijmy od najbliższych współpracowników, pomocni­
ków, zaufanych i .... faworytów. Poczuły by si(,'. wszystkie te kate­
gorie wytr:Jconc z równmvagi, słusznie rozumu.i:.!C, że „dziś to ty, 
a jutro ja". Im niżej, tym ,viQkszc powstało by osłupienie, pobudzenie 
i zaskoczenie. Hozkazy wyjaśniafocc, dlaczego tak siQ stało, mimo 
najhardziej udanej formy sprawiQ, że dowc'><lca na średnim szczeblu 
hierarchii pocznie rozumować mniej wi(,'cej w podobny sposc'lh: co 
wawda, lepiej p<'>źno, niż nigdy, ale przecież jasne jak słoi'lcc, że wi-
dać u nas wszvstko nicrzadcm stoi, skoro od tvlu lat nic dostrzeżo­
no najmnicjsz;Tch oznak ;pisku, zdrady, zorg:.1nizowanego szpiego­
stwa i t. d. Dla uśpienia czujności wprowadzono nas w hb!<L głosz:.!C, 
że właśnie na tych ludziach, dziś straconych, spoczywa hezpicczei1st­
wo kraju i że na nich opiera si(,'. nasza siła zbrojna, wi<,1c mamy mie6 
dla nich szacunek, posłuszd1stwo, całkowite oddanie siQ i miloś6 ... 

Szerokie masy - ,v \\·ojsku czy w spolcczci'1stwic - za­
wsze najch{,'tniej oddaj:.J picrwszd1stwo ... legendzie czy też plotce. 
2\'icstcty, nic ma środków, przynajmniej na razie, które potrafilyhy 
kni.u zapobiec. \Vsz(,'dzic we wszystkich okolicznościach wersja -
nazwijmy .i:! oglQdnie - nieoficjalna, hiC'rze zwyci(,'.sko gór(,'. \V tych 
warunkach pi!Jrne pole do popisu znajdują hasła wywrotowe . .Jeśli 
nawet niewiele wskbraj:!, to mimo to pozostanie gorzki osad niedo­
wierzania i skłonności do krytykowania wobec instytucji dowód­
czych, a prócz tego zachwieje siQ wiara w przełożonych, powstanie 
chroniczna nieuf"noŚl'., a niekiedy podejrzewanie wszystkich dokoła, 
zwłaszcza wyższych, o nielojalność na każdym kroku. Cz(,'.sto, jak 
wskazuje historia, podwładni posuwaj:! siQ do inwigilacji swych 
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dow{)dct)\\' - z \\'lasnc,i inie ja ly\\'y i \\' najlepszej wierze pro 

publico bono. . . . . . . 
Słowem, spoistość siły zhrnJIH'.J zn1krnc, u,1rzymy .1~-1~0 n~e-

clwniczny zlepek, u t_worzo_ny _z_ lud~i usta,:·ionxch r ua <~1:al?mw lnc­
rarchicznl'j, stosowrnc do 1Sll11l'_F!C{'.J orwrn1zac.11._ Na spOJlllQ (~uch_o­
W:!, koleżci'1stwo, szacunek dla starszych I przclozon_ych. uczt!cie_ me­
kłamanego podziwu wohC'c nich. wreszcie na całkowite ocldarnc SIQ -

Ili(' łH~dzie miejsca. . 
Taka siła zł>roina podczas pokoju może ostatccznw 

istnil'{:; w<'>wczas najpili~iejszyrn zadc111iem byłoby ,iaknajrychl<) 
do wH111:1t'·. ~it· łatwo tego dokona{-. ale leży to w granicach możh­
wości. Natomiast podczas wojny prowadzi to do niechybnego roz­
kładu i klcski. Doskonale zd:\\vali sobie z lej okoliczności spraw~ 
prn,,·odyrz~· rnchu holsz<'.wickiego w roku 1 !)17, którzy dąŻ:!c do 
zniszcz<~ni:1 zdolności bojowej wojska i marynarki, słusznie SW~! 
akc.i\' oparli na zniwvczt:11iu poprawnych stosunkc'lw porni<.'dzy ofi­
ClT('lll, podoficncm i szl'regowccrn. :\Ictodn nic zawiodła i skutC'k 
nast:n>il hez z\\'łoki, a \\ ypadł ... 11iezmicr11ic cfckto\\'11ie. 

Dzisiejsza sibl zbrojna Z. S. H. H. nic może 11ic odczu{· ostat­
n_ich wypadk1'm· . .Jcd11akżc nie podoh11a dokładnie przewidzict'\ jak 
SH; ta reakcja \\'~Tazi - zwłaszcza na dalsz:1 mel(,'.. Zapewne w ogól­
nym zarysit• h<:dzie p1·zyporni1wla rcakc,k, klón! opisaliśmy wyżej, 
z tl\vzglc:dnic11i1'rn warnnków mic.iscmvych. \\'Śrc\d ktbrych na pierw­
szym miejscu należy \\·\'mieni{·, tak odmienna od innyd1 umYsłowość 
rosyjską.· · · · · · 

~loż11a przl'lo ży,Yi{· przypuszczenie, że otoczenie skazanych 
,vp:1dlo w stan 11iqw,,·11ości, dezoricnl:1cji i zdcnerwm\':Ulia. Serwi­
li~ci i karicrnwiezc z zapakm rzuc;! sic: 'w. odm<.'ly formal11cj a po­
\\'HTzchow11('.i ultra-lojalności. poł:!cpHwj z oficjalną gorliwości(! 
służhow:J. Czy z korzyścią dla sprawy - to rzecz inna. 

_ l\iżsi przelożcui dostaną chyba zawrotu głowy i nadaremnie 
h~d,J us1,łowali pohiczy{: w logiezn,J całośt'· niezbyt zrozumiały dla 
meli łancuch st·nsan·,1n,Th. wYdarzd1. ~loże ideowe\', członkowie 
l:ornpa_rtii. dadz,1 si<: J)on~·a{~ nrg1mwntac,ii urz(,'.dmn·j ·propagandy ... 
choe1azh:· f p1·z~·zwyczajcnia, jeśli już nie z obowi:Fkll. 
Ot,.- :\ n·szcH' ,,sz_ar,_1 masa żołnil'rska", ten tal::. ważny czynnik. 

0 !, ~li z powodu lllsk1cgo poziomu i11tclektualnego i słabego wy-
rol>H·11 la Sf)Oit'CZll('O() ( ,,·sz·1!· t • f ' < l . . • .· 

. • • :--. · ,< ... I li< 110 poruszyc z J)O:;ac ZH'llllQ w cią-
gu lal 111<.'SJ>cłna '>O) 1Ji(· · · , . , · •· , 

.·, .. . . . - , . · ZdJH "IH me zdoła W\Twac ze stanu odr"-
l\\ H 111<1 1 oho1,·L11ose1 kooc>1·c l .· ,1, · · ~ · · · '<. 

.- ·.L • , h " > " 11 ~, poza mchcznym1 1c<lnostkan11 . 
.Jczcli nakn,slrn·y oł>I"lZ cli ,. 1 l ·. ·, . . 

.. , ., •• •• , • • • '. < , oc ,v < ro >nc1 c;:"se1 odnown1da 
lZl('Z\\\Istosc1 rncl·uh cze]·· .. 1. · 1 

, · '<. • 

ld(•j :~ile zhroj;H'J. ~<'~lrz~·l·/\_z1'
1
.',.·1~m.~ ~Y('

1
· 1, klor~y zt·_chc,J_ ". sowie~­

·], ' I I ,, · · ". · ·· · .._, " J s 1 '' Je< 110 o 0 n1sl:o I w 1cd110 o<fin-
s ,.O < UC W , CZ\'}I z < IP))l."lł ,o } ,. l M • • , n 
• . I I , 1 ·. • 1

''1. ' c,r, 0 . HZ< usz11cgo lłunrn 11czy111c karne 
J z< one< o holtai<'rstwa I posw1(,'.cei'1 zastc;-py. (M. M.): 

Blokada w dobie dzisiejszej. 

Poiożcnit• U<'o!Iraficz1~{' J>c>s1·1· Z"\\'SZ<' ., · z, I i , • > , • • , , - , • , ,,i . • - , • ,. nszcza < ziś 

( szczeg_olrne 1~a k1ltylrn) - miało I~' zł.J stron(_', że ,olbrzymie pafl­
sl\\'o rnc pos1adalo l:1l:1c1~0 dosl<:JHI do morza, ktory w wypadku 
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wo.111y zapcw,:ialby dugod11,t i bczpieczn~! komu11ikacj:~ ze świ:dcm. 
Dzi<:ki niezwykłym i t;porczywym wysifaom zdobyto sv!l,i ldlome­
tn'rn· wybrzeża na Zachod:.::ie, Połud11iu, I >alcki1!1 \V schodzie i Pół­
nocy . .Jednak miPrn to - sytuacja pozozslawab niekorzystna. Zahlo- , 
kowanic brzegów Bosji przez jako lako pr::cdsi(,'hiorczcgo prze­
ciwnika 11ie przedstawiało zbytnich lrndności. Dlatego f:ichmn:y 
rosyjscy zawsze z upodobaniem roz·waża.i:! zagadnienie blokady, 
J.:l<'m1 dla ich pai'1slwa stanowi wiecznie aktu:d1q trosk<,·. 

\Y zc::,zycie marcmYym ~r orskiego Sbornika, p. Belli roz­
p;,tlru,i(· kolejno operacje hlokuj,!l'C podczas wojny świalm,Tj, :1 wi<.:c 
Ila ::\lorz11 P{,łnocnvm, śn'>dzicm11vm, w Dardanclbcl1, 11:1 :\lorzu 
Czarnym i w Tsi11g-t:to, dochodi:!C cło nast<;1n1j;1cycłt ,vniosld,w: 

1. BloL;1da miała przede wszystkim na wzgh;dzic cele 
wojskowe, a mianmvicic zuhczpieczcnic własnych sil prZ(·d ja!.::)kol­
wick rcakcfo ze strony nicprzyjacicl:1, nasl1._·p11ie pośn·dni:.1 ol>rnn(; 
linii komunikacyjnych i \\' ogc',lv \\'lns11ycli inll rt·s<'>w. Po tym do­
piero hlok:.l<i:t m:ała za z.1dt1llic pozh:rn·i<.'.: nieprzyjaciela możności 
korzystania z morza - Z\\'htszcza \\' dziedzinie gospod;1rczt·,i. Sło­
\\Tlll. przedmiotem blokady hyly zawsze siły zl>ro,i11c przl'ci\\'11ika, 
jego wybrzeże z lmz~m1i, portami i ujściami rz<'k, ,ncszcic flota 
handlo,Ya i rybacka. 

:2. Siły hlolrnj:,il'c skbd:.iły si~ nic Lyiko z oknJ<',w 1·awod­
llyd1. Po raz pierwszy zaslosowć1110 z J1il'Ol'Z('kiw~1ny111 JH>\\·odzcIJicm 
lodzie podwod1w i lot nici \\'O, a także sprz<,:I: miny, si(·ci prz<'ci\\'ko 
łodziom pod\\'odnym i l. d. 

:L \\' w<.1rnuka<.::1 d1.isicjszycl1 j('dynie sk11kcz11:.1, może 
hyć blokada rw powierzchni. Zmylenie czuj:1ości l>lolrn.i:.1n·go nie 
.11asl t\:cza wi<,:kszyclt trudności dla łodzi pod\\'odnych, z:.1hlokowanic 
rnś sił po\\-ielrznycli trzeba uznać za zgoła 11ie,\·yko11al11c. 

Z tego ro\\'od11 ahsolutne p:.tno,\'anie 11a morzu 11i(! istniało, 
nawet por:1imo 11iez\\'ykll' silnej prze\Yagi Entrnte\. (Tu nutor zda­
je sic~ zapominać, że \\·ład:111i(· morzvrn poza 11ivl icznymi \\'yj:1 I ko­
wymi wypadkami by\\'a z rl'guły :i i l' z li p l' I 1! c, lak \\' od11ic­
~icni11 do czasu, jak i przl'slrz1·1ii. J>;1110\\a11ic lwz zaslrzcżc1'1 j<'sl nie­
jako ideah-m. do kt<>rego nalc-ży d:Jżyt'·. lecz !d<'>ry 11:1dz\\'yczaj t rud110 
osi:rn11,1t'·. ~i<'powodz<·11ia i ci(;żkic czast·m slraty s;1 IJi(·u11ik11io1H', bo 
zwyci('slwa darmo sir n il' zdol>v\\'a ). 

' ,1. Blokada ... ehoci;1żl)\: skui('{.';t,11a ty)ko CZ(·Ścio\\'o, d;1wala 
:liczaprZ('Czalne korzyści. Dlatego przyjc:to .fo jako "uluhio11ą l'ol'lllQ 
prowadzenia wojny. Przy tyrn na,i11111ic.i zawodziła. Z:is:osow:1110 ,i;.1 
z dużym nakładem śrndk<'1\\·, koszh',w i t·11crgii na 11:1,i,v:tż11ie.iszych 
k;1tr:1ch wo,illy i \\·szc.·dzie rczullal \\·yp:idl po1ny.~l11ic. 

i">. Blolrnda l>lisk:i 1iarnżała l>loku.i:}cego 1ia wiclkil' lli('hl'z­
picczc{1st\\'o, a co zakm idzi(' i n:i dotkliw(' straty matcri:tl1l<'. ~adto 
wcale nic przyczyniała si<: do pmYi(,,:kszcnia skukczności. \\'laściwic 
jedynie od po'.Yit~dni:i dzi.'.; j,_.._ t h lnl.,, :111!1 rn ld!dn11:1, k I ,·11·:1 ~ I 11,11w:u10 

wyh,tcznic podczas wojlly Ś\\'iatowcj, \\'Im:\\· oezeki\\'aniom i rachu­
bom ni<'micckicgo sztab11 morski<'go. Polt-gabi 011a racz<·.i 11:t obsC'r­
wacji i mzpozn:llliu. Siły ugrupm,·yw:lllo \\. głcJ, z takim ohliczl·11i(·Jll. 
UŻ<'hy mogły ,,· razir pot rz<'l>y 11:t czas sk11kcz11i<' n·:igmrnt'·. Oczy-
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w iście, cz\' J)n i k ocoo rn l'iczny ode rywal tu !)icnyszorzc.:dn;_! rol~. 
h ::-, .. c.__J ... 

Szczcg<'>lniZ'. z11aczyło położenie haz. 
n. Za 11;_oniastk(,' bliskie.i blokady można traktowa<'.· zagrn· 

dy rni110\\'t• \\' zatoce I Idgolandu oraz wysuni(,'.cic łodzi na sta110,;·i~ 
ska w s:!sicdzt wie baz i porte'>\\' przeciwnika . .Jednakże hcz możnosc1 
udaremnienia przeciwnikowi trałowania i zwalczania łodzi pod· 
wodnych. ten nowy system wypadał blado. Bardzo poci;_rnaj:Jcc 
i wielce ohiccL1.i:1cc w korkowanie wejścia do pol'ł11 stało si(,' trud­
llicjsze do wykoll:lllia. niż kiedykolwiek indziej. 

7. \\'ylliki blokady osi;_rnallo rnwsze dodatllicjszc. jeżeli 
akcji siły zhroj ncj l owa rzyszyly od pm\·iedn ie posm1i~cia polityczne 
i gosp:odarczc. 

8. l'owodzl'nic hlolu1j:1cego w dużym stopniu zależało od 
położenia jego bazy, czy haz. w stosunku do ohszan')\\· ohj<Jych blo­
kadą . .Jeżeli leżały om· \\' sferze dzrnJ;111i:1 lolnielwa nicprzyj:1cid­
ski<·go, alho jl'Ż<·li ni<' posiad:tły doslal<'cztH'go zalH'zpicezcnia prze­
ciwko łodziom podwodnym, sim ll'czność: blokady olmiż:l si(.'. Te­
ordycz11il· mogla st:1{- si(.'. l'ikcj:~. 

~). l\':ijgroźnic,iszy środek przl·ciwko blokadzie oddalo­
m·.i to łodzie podwodne . .Jednakże akc.ia łodzi powinna być wspar­
ta przez lol nicl wo i l'lo!(,'. \Vt)\\'czas uderzenie zyskuje na sik i nic 
można go zlikwidowa{·. luh ()(kprzc{· \\' spos_<\h przygodny, czy kż 
lli<·z11:1cz11ymi środkami. 

10. Do wyj:J l ko wo I rndnych z:1dai'1 \\. dobie dzisiejsze.i na­
h-ży odnieś<'- wlwzpieczeni<'. wyjścia floty \\·o.ic111w.i i slalld,w li:11ullo­
wych strony zahlokowa1wj. 

\Vywody ,\lllor:1 sowieckiego 11ic s.J pozbawione dużej do­
zy slt1szności. Jcdym· zastrzcż<·11i<' rnoż1w wysurnJl' eo do jvgo zapa­
tryw:n'1 na kwesti<: pa11owania na morzu. ~alomiast zagadnienie 
hlolrndy polr~1klo\\'a1H· jl'sl rz<TZO\\'O i ht'z11ami(,'lllie. Nic trzeba 
zapomirrn{: o jednym: mianm,·icie o wplywit· położenia gcograficz-
1wgo rw,iszt·rz<·.i poj(:ll'go 11:1 blokad<,·. 1\ż nadto oczywisk, że in:1czc,i 
11:i leży zorg:111 izować hlok~1d(,' Da rd:111l'lli, i 11acz<·.i Z:tloki :\h·ksyka{1-
sk il',i, \\Teszric .i<·szcz<· i11:1czc.i Adryalylrn. \V pewnych wypadkach 
1io prostu nil' h<,·dzie można hlokmv~ll'. z takid odkglości. jakby kgo 
,,·):mag_al y wzg 1<,:dy lH'zpitTz<·t'1st wa. \ \' (')\n·zas sil:} rzu.·zy hlok u.i:!C)\ 
0 1_h· 11 1l'_ zechce Zl'('zygnmva<.': z dohrndzicjslwa swej przt'wagi i b{,'.­
dzw 1.rnw_il .i:! wykorzysta<.'·, przybliży s\\T siły do ewlych JHmklc')\\· 
przce1,:·rnk~1. !d<',ry z Il-go powodll 11zyska dogod11il',iszc warnnki do 
przc~lst(.'\\'ZI(,'Cia koni rakc,ii w postaci "·ypad{rn·, zagon{)\\', ataldrn· 
todz1 podwodnw·h. lolnirtw:1 i t. d. To wszystko sprawi, że hlokad:1 
li~dzi(· m i:i la ch:1 rn kl<T ha rdzit·.i k rwa "·y, ,~·ymagać li(,'.dzic szczegól­
nie spra \\'tH'.i ohsv nrncji. cz11.i n ości II bczpi<·czen i:1 i urn il'jc._'l n ości 
:::;zyhkwgo krnH·<·n l row:111ia si I 11:i z:H.! rnżon \Th odc in kach. CzYl i nod­
~~:t \\'O\\T zasady blokady ni(' u·l~·gn:J ;mianie: Nelson, 1;Iokt1j:1c 
~ oul011, ~loso\\'al .i<' w takim_ samym s1<~1miu co -~l'llicoe, zamykaj:!C 
.,I orz<' Poliwc11c. 1n 11c I 1(.'d:} J('ll o szczegoly ll'ch n 1czm·go \\'\"kona ni a 
owych z:1sad. (M. M.). · 
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Orzeczenie podkomisji Rady Obrony Imperium Brytyjskiego. 

Kadzwyczaj ciekawie na lic ostat11iego homhan!mY,111b 
,~Deu tschlanda" przcdsta wia siQ sprawozdanie podkomisji ~ ~ \VOJW­

nej przy Komitecie Obrony Imperium Brytyjskiego, "iZCtl'gc'>lnie ;i,e 
ostatnio i li nas parokrotnie poruszono 11a łamach pr:1sy codzic111wj 
lemat - ,,okn;l czy samolot". 

Podkomisja ta powola11a do życia dnia :w nw rea 1 ~):H> roku, 
złożyła sprawozdanil', przedstawione w parlame~1 cie \\' listopadzie 
tegoż roku. \V skład jej wchodziły najhardziej mi::roda,i111~ rnwhi­
stości z rzt!dll, przcdstawicidc ad!niralicji i 11.inislf'rsl\\ a lolnicl\rn. 
Pn'>cz tego zwrc'>cono siQ do szeregu osób jako ,b ck•-qwrtc'nY, z prnśh:,1 
o wypowiedzenie si\'.. Zadaniem podkomisji l>yło rnzpatrzenic zagad­
nienia obrony przcdwlotniczl'j okn~tc'nv liniowyd1 oraz ich żywot­
ności w stosunku do ataków lotniczych, określonej tia podstawie ha­
dai'1 i doświadczet'1. Sprawozdanie to, jako zupdnie bezstronne 
i \\'Szcchstro1111L', przedstawia dla 1ias duż:! ,,,artoś{'., ponieważ 1w 
najhliższy okres czasu dcfinitywnit~ rnzslrzygrn:ło l(.'. k\\'csti\·· Podko­
misja zhadała przeprowadzone doświadczenia z panctTzem, ohlirzc­
uia zdolności przebijania rozmaitych bomb z różnych wysokości, 
rnzpatrzyła też skutki wybuchli po przebiciu opancerz<'nia i l. d. 

Sh\'it•rdzono, że nowoczcslll'. okr<:ty liniowe s,J pod tym 
\\'zgl(.'dcm zbudowa1w rncjo11al11ic. \Vszyslkic le kwestie hyły rozpa­
l rywane wy.i~!tkowo szczeg{>łowo, zbadano efekt działania homh 
udcrZ('Hiowych, skutki wyln1cl1<'>w około hllrly w hczpoŚtTdnim po­
bliżu żywotnych CZ(.'.Ści okr~l u, obliczono pra \\'dopodohiei'1s I wo l rn­
ficnia z lotu pozionwgo, z lotu m1rko\\'ego i lotniczycl1 alald1,v lorpl'­
dowyd1. Z\\'ażono wszelkie możliwości ognia artyll'rii przcciwlol­
niczcj i wzi(.'ln pod uwag\'. wszystkie cz~'trniki, przcma\\'ia.ii!CC za 
i przeciw skuteczności danego ataku lub ol>rnny. \Vreszeic, pomimo 
źc kwestie te wystl;pmY:tły j11ż poza ramy prac podkomisji, rozpa­
trzono zagadnienie to z punk tu widzenia st rategiczncgo: ,,czy 11:1-

prawd~ okr(,'.t linio\\'y nic h\·dzic mbgl spełni{~ swe.i roli i ocal<'<': przed 
atakującym go lotnictwem, gdy si1; znajdzie w prnmieniu jego w­
~;i(.'gu ( koło zatoczone tym promieniem z lwzy jako środkiem), oraz 
czy lolnict wo pot ra l'i zasl,} pi<'.· fiol(: i z:1 l)l'\\'lli(~ ocli rorn: morskich 
dn'>g komunikacyjnych i terytorium". 

\Y odpowiedzi stwierdzono, że CZ<,'ŚG linii kornu1~ikacyjnych 
\V. Brytanii, oCl':tlllł \Viclkicgo i Atlantyckiego \\' og{>l<' znajdllje 
sic: poza zasi<:gicm lotniet\\'a, a wi<;c lwzspornie wymaga ochrony 
okrl,'.l<')\v \':ojennych. \V slosullkll do dn'>g mor:-,kicl1 znajduj:Jeych 
si\'. w zasi(.'.gtt lotnich\':.1 zashmowiono si<: nad propozycjami skraj­
nych zwoknni]d)\\' lolnici\va kwcstionu.kcych żywolnoś{· okr\·tc'n\' 
liniowych w łych obszarach i propom1.i:!cych zamiall(: okr,~t<'m· li­
niowych samolotami, oraz rozpatrzono możliwości obrony z powie­
trza morskich linii komunikacyjnych i kraju. Zl>ad:rno to samo za­
gadnienie w stosu n k11 do i 1111 \Th ok rei c'rn·. Obliczono dokładnie koszt v 
tej z:.imiany, ktc'>rc jak si(; vok:1załc/ ni('. dały spodzil'\\':lllrgo zysk11 
i OSZCZ(.'dności. . 
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Podkomisja w pracach swych korzystała nic tylko z wlas­
nvch doświadczc11, ale również z bardzo szczcgółowvch doświadczcr1 
amcrvlrn11skich. Jednvm z ciclrnwszvch ]JYło l>0mh~ll'd0\vanie stare­
go ol~r<:lu liniowego ;,New-Jersey" z· roku· mot. Na okr\'.cic tym nie 
przcdsi<:wzi(Jo żadnych specjalnych środków ochronnych. Drz,vi 
grodzi wodoszczelnych nic hyły zaryglowane. Podczas pierwszego 

_ataku zrzucono 20 - 270 kg. bomb, z których 15 wybuchło. Okn;t 
ctrzymal panz nieznacznych uszkodzd1 a CZ(.'.ŚĆ podwodna pozostała 
Pil·naruszoną. Drugi atak - zrzucono 10 bomb mo kg. Bezpośred­
nich trafnych nic uzyskano, jednak niektóre bomby wyhuclwly 
bardzo blisko kadłuba. Jako rezultat, po dwc'>ch godzinach utwo­
rzył si~ ;>0 przechył. Trzeci atak - zrzucono 7 - Uto kg. bomb, któ­
re upadły przed dziobem. Okr\'.t pozostał w dalszym ci~rnu nieuszko­
dzony. Czwarty atak - zrzucono :l - mo kg. bomb, z których 
jedna wybuchła w odkgłości 30 mtr. od okr\'.tu, druga na okn;cic 
lub przy samej hurcie, trzecia wcale nic wybuchła . .,New-Jersey" za­
torn!ł po ;)-ciu minutach. 

Doświadczenie to jest bardzo poucza.i~!Ce, ponieważ 1) okr<.>t 
hyl przestarzałego typu, 2) drzwi wodoszczelne na grodziach nic 
hyły odpowiednio zaryglowane, 3) nic stosowano manewru uchy­
lenia, 4) okr(.'.t hył bez załogi. czyli: a) nic u i,uclrnmiał środków prze­
ciwko wytworzonym wodolokom. \V normalnych warunkach, praw­
dopodolrnic nic złego by mu się nic stało. 

Jeszcze hardziej huduji.iq hyła pr<'>ha żywotności nicwy­
koi'lczoncgo okr<.:tu liniowego ,,\Vashington". Do wybuchu użyto 
3 - HIO kg. bomby i 2 - 182 kg. bomby ułożone wprost na oknz­
cic, lub znajduji!CC si(.'. w bezpośrednim jego pobliżu. Po uko11czo­
~1ych ekspcrymcn lach okr(.'.l przeszedł przez silny :~-dniowy sztorm 
I otrzymał tylko 3° przechyłu. Ostatecznie zatopiono go 14-tu traf­
nymi :~:'>f> mm. pociskami artyleryjskimi. 
. ~a skutek tego rodzaju przeprow~Hlzonych doświ~Hlcze{1 
1 hada1'i, mncryka11skic i angielskie komisje doszły właściwie do tych 
samych konkluzyj. Konkluzje te dadz~! si<.: wyrnzić mniej wi(.'.ccj 
\V tych słowach: lotnicl\vo stwarza nowe, poważne nichc.2picczd1-
shvo, z kt<'>rym należy si\' liczyć. Tak jak trzeba było w swoim czasie 
IH'Zl'dsi<:wziąi· specjalne środki przeciwko nowo powstałym sposo­
h~>!n niszczenia okr\'.tÓw (miny, torpedy), tak i lcrnz trzcha uo<lpor­
lllt: okr<,'.ly przeciwko atakom lotnictwa. Uodpornienie to da si~ 
}>I'Z<·p_rowadzić dzi<:ki: 1) wyposażeniu okn;tów w polrzclm:! hrmi 
JH·zec1wlolniczą i 2) odpowiedniej budowie nowych okr\'.tÓw. \Va­
ru~1ek drugi da siQ uzyskai· przez racjonalne rozplanO\vanic prze­
działów. wodoszczelnych i dostatecznej grubości pokłady p~lHClTnc. 
L _o l n 1 c t w o n i c z a g r a ż a n a l y I c o k r c;- t om li-
11 1 ~> wym, a h y i s t n i c n i c i c h rn o g ł o h y ć z a k \\' e­
s ~ I o n o w a n c. \V r Q cz odwrotnie, kom is j c z go d­
~1 1 ~ s t \\' i e r d z i ł y, ż c z a h c z p i c c z e n i e k r a j u 
1 _Jcgo linii komunikacyjnych w dalszym 
c ~ ~! ~ u ~v y rn n g a . p o s i a d a n i ~a · p c'> t Q ż n y c h o k ~r Q­

t ~> \\ z c o k r Q t o w t y c h I o t n i c t w e m z a s l 1! p i ć 
S I \: Il i C d a. (Il.). 
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Liga Morska i Kolonialna a Marynarka Wojenna. 
\Yalny Zjazd Delegatów L. :.\I. K. w Poznaniu uchwalił na­

si(.'!Hljąq rezolucj(.': 
,,\Yalny Zjazd Dclegat<'Jw, zebrany w Poznaniu w dniach: 

7 i 8 maja 1 D:n r. wita z zadowoleniem wysiłki wszystkich agend 
Ligi, które w tym roku doprowadzają do zakoi1czcnia pierwszego 
etapu -zbiórki na łódź podwodrn1 im. :\larszałka Piłsudskiego. \Vi­
ta.it!C n')\~nicż z radościt! bliskie pojawienie si(.' tej pierwszej łodzi 
podwodnej ze składek społecznych na polskich wodach i z~ilecajt!C 
wszystkim agendom Ligi doci~rnni<;cic do swych 11adział<')\v zbiórko­
wych Lak ahy pierwszy etap zbiórki na łódź podwodn:! mógł być 
,,_;ako11czony w okresie „świ(,'.ta :\loi·za", Zjazd stwierdza jednocześnie, 
że w zhi<'H·ce na Fundusz Obrony :.\lorskicj widzi nic tylko realw! 
wartość w postaci powi~kszenia siły zbrojnej na morzu, ale przede 
wszystkim najbardziej skuteczny środek prnpagandowy. \\'pływać 
on winien na Społeczd1stwo i l{z~!d w kierunku urzt·czywistni<'nia 
należnego Polsce i konsekwentnie wykonywanego programu obrony 
morskiej, który hy znalazł należyty wyraz zan'l\n10 w budżecie 
normalnym, jak i inwestycyjnym Pai'1stwa. 

Zjazd stwil'rdza, że działalność \Yydzialtt Obrony :\lorskivj 
• nic może streszczać si~ tylko do zbiórki. lecz do podejmowania 

prac wc wszystkich dosh;pnych dziedzinach w kiernnku poglt:bicnia 
zrozumienia konieczności rozbudowy marynarki wojennej. lotnictwa 
morskiego. fortyfikacji wybrzeża od st rnny l~!dll i morza i ~zyhkiego 
wvkoi1czcnia stoczni, która winna hv{: wcielona wrnz z hudow­
ni~twem okr(,'.towym do og<'>lncgo planu gospodarczego Hz:!dll. Zjazd 
wzywa z tego wzgll,'.du władze J ,igi ~I orskiej i Kolonialnej do sta­
łego wpływania na czynniki miarodajne i ciała parlanwntarrn· ct'1cm 
urabiania odpowiedniego przcdświadczenia, które musi doprowadzić 
<lo należytego uhonorow~mia wojenno-morskich potrzeb Hzplitcj. 

Oddziaływanie w tym kiernnku Ligi }lorskic.i i Kolonial­
nej musi iś{:, równoczt·śnie z oddziaływani<'m 11a opini<: spolt·czil:J, 
nic pomijając żadnych dn'Jg propagandy, kt<',rn umocnibhy rozu­
mowe i emocjonalne nastawivnic w tym wzglc:dzic 1\'arod11. Zjazd 
widząc w zhi<'Jrce na Fundusz Ohro11y ::\lorski(·j najwybitniejszy 
środek propagandy. stwil'rdza. że dalszl' dt!Żcnie do dobrowolnej po­
wszechności zhic'll'ki hc:dzic dawało realny wyraz woli ::--.;arodu w kie­
runku urzcczywistnicnia wielkiego programu morskiego Hzplitej. 

Zjazd wita z radości;! oświadczenie Premiera o n'>wnorzc;-d­
ności Funduszu Ohrnny :\lorskil'j i Funduszu Ohrnny N:1rodowc,i, 
poleca jednak Zarz:!dowi ( ił{)\\"11l'l11ll uzyskanie da lszyeh za rz:1dzc{1, 
które w opinii społecznej jasno i wyraźnie oświctlalyhy w praktyce 
zagadnienia tej równorz(,'dności. ~ie pragn:Jc zmiany oheeul·go wy­
hi tnic spokczn('go clwrakll'ru zhit',rki 11a F. O. ::\I., Zjazd zwrnca siQ 
do czynnik{)\\' rz:1dowyeh i administracyjnych z prnśb:1 o pomoc 
w kierunku pl'zedstawit'nia spoleczC'{1stwu. że F. O. :.\1. na odcinku 
morskim wypełnia rnlQ Funduszu Obrony Narodowej. Zjazd stwiC'r­
dza. że podniesienie tej sprawy jest tym ważniejsze ołwcn"it-, że ko{1-
cz:!C pierwszy etap zbi<'>rki, winniśmy l'OZ)H>CZ:!{· natychmiast etap 
drugi na innC' jednostki hoJ· owe, z,,-iazane z imicnicm daneoo Okrf'o11 

~ ~ Ln 
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L:\IK, lub leż kompleksu Okr(,'.gów. \Vrcszcic Zjazd ,,·yraża podzi<:­
kowanie Cen. Broni K. Sosnkowskiemu za kierownictwo pracami 
F. O. 1'[. i Zarz:Jdowi mówncmu L:\IK za wyhitw1 prac~ w kiernnku 
uporz:!dkowania spraw Funduszu Obrony :\!orskiej i dotacyj finan­
smvYch i świadczcniow,-cł1. 

., Zważywszy, ż~ położenie polityczne w Europie ulega ci:.!-
glcm11 pogors:.::cniu, k.i<'>re doprowadzii: może do zatargu zbrojnego 
już w bliskie.i przyszłości. \\':liny Zjazd Ddegatbw Ll\lK uważa, że 
Polska ,vtcdy tylko wyjdzie zwyci(,'.sko ze zbłiżaj:.JCl',l siQ próby, gdy 
h(.'.dzic siłn:1 nie tylko na bJdzie, ale i na morzu. 

\Valuy Zjazd sł wil'rdza. że wobec kgo rnzhudowa polskiej 
nrnrynarki woje1111(·,i w granit'ach, kł<'>rc by były w słanie z~thezpi('­
czyć jej inłl'resy morskie - jest nakazem chwili i d:1hza zwłoka 
w tej sprawie wytworzyłaby w nasze.i obronności poważi1ą lulu,-. 

Ahy luka ta została wypełniona, Walny Zjazd prosi Rząd 
Rzeczypospolitej raz jeszcze, by na jedną z najbliższych sesyj Sejmu 
wniósł projekt ramowej ustawy o rozbudowie floty. 

Sł \\·icrdza.i:!C, że dotychczasowe wyniki .zhi<\rki na F(l:\[ 
przyczyniły si(.' do wydatnego powi<,'kszenia naszych sil morskich 
i że wpływy roczne z FO'.\I dorc'>w11u.i:1 prawił' że i>% naszego bud­
żetu morskiego, \Val11y Zjazd -zakca. ab~· przyszły Zarząd Gl{>wny 
uważał zhi<'>rk(.' 11:1 FO'.\I za naczelne zagadnienie w ci:rnu najbliż­
szych lat. 

~ \'Il \Valny Zjazd Ddcgat<'>w Ligi :\Iorskit'j i Kolonialnej 
w Poznani 11. na posiedzl'!1iu w dniu 7.\'. 1 \);>7 1·. uclnrnlil nastc;pu.i:.!q 
H'zoluc.if..': Po zapoz11a11iu :,i<~ z możliwościami rozwoju przemysłu 
okr(.'towcgo w Polsce oraz hion1c poci uwag(,'. fakt. że 11ic nie stoi na 
przeszkodzie budowy okri:l<'>w \\' kraju tak poci wzgli:<l('m materia­
łowym jak i przygotowania pcrso11l'lu "'technicznego, Iklegal'i 
\:·szystkiclt kom<'m,k Ligi ::.\(orskiej i Kolonialnej w Polsce zwracają 
s1~ do Pana ~linislr:1 Spraw \\'ojskowych i Pana l\lh1istra Przemy­
słu i llanclłu. do nalychmiaslowcgo zaniechania hudc)'.vy, naprawy 
okr\'.tów wojennych i statld>w handlowych za granic:!, 
. Nan'>d jest w stanie prac<; te: wykonać własnymi silami 
1, dlatego sl wicrdzamy. Żl' po 18 lalach_ panowania nad morzem pod 
zad11ym pozorem 11ie może istnieć· przeszkoda rozbudowy pot<;gi 
Ila morzu na włas11ycl1 stoczniach". 

Clinra!:tery~lycznym dla naszych slosunk('>w jest fokt, że 
b~k waż11c.i uchwały, intcn·su_i:łccj niew:itpliwie całe spolcczci'1stwo, 
~~Je opublikowano prawie \\'.cale na łamach prasy polskiej. Jedynie 
-> - ,! pisma zamieściły j:1 \\' skn'>cic. (J. G.). 

SPIWSTOWAi\"I E. 

.. . . \\' z,,\1zku z nolalk:J za111ieszczornJ \\' .,Hrzcgl:1dzic Prasy" zeszytu 
~-Z.l I ":co:,·~·~o P-. l. :.Fl'.>lyl le i-z_l·czne w :\'i('tllcz_l'ch", :~ dolyczucc ofice!·a, któ-
0~ .. '~ I _z~ kc~111t·,1 hth\lC pod _S~y~lll'J_ll do\\'odz1ł łodz1:1 pal rolo\\·:! ,,Hożycki", 

1 z~ mu.1c111~ 11asl<;pu.1:.1c<· ,,·v1as111t·n 1e: 
ta .. . . Do~\'c'ldq „Hc'1_żyd~i<:go" był. por. ll!:11·. Su'.'>ki. (,fic<'r, o ktt'>ry111 no­
si ~k.i .:' s.1~'.i.m_inala, a klor~: .fl'St ,.,l_ll'<'l1!c dll\\·1,dc:! O. H. P. ,,Iskra", znajdo\\'nł 
oiz :''!:'~z.is na pokladz,e „Hoz~Tk1ego" tylko ,v pr~·watny1n l'lwraktcrze. 
\\'o;l ""'.:c 1~~- c:1_!:1 ,.hil\rn" wynikia „k<!~·nie wsk~1tek pmnyłki nawigacyjnej, spo-

O\\ ,IIHJ 11Jl'dokl:1dny111 wytkn1c:c1l'lll pro\\·1zorycznej granicy. 
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Kronika. 
Polska. 

"'""' 
Tydzień morza w Gdyni. ~ dniach 10 i 11 I ipca olH'hodzonc były 

w Gdyni w obecności Pana Prezydenta Hzcczypospolitcj, wi<'epremiera inż. 
Kwiatkowskiego, oraz Szefa Kier. \lar. Woj. kont1radmirała Świrskiego, do­
roczne uroczystości morskie, bc:d~·e jakby ukoronowaniem całotygodniowych 
obchodów promorskich w Polsce. 

W dn. 10 lipca ,,,obce icznie zehrmwj na statk:wh „żeglugi Pol­
skiej", motorówkach i kutrach puhli<'zności, odbył sic: pok:tz sprawności łodzi 
podwodnych, dokonany przez OOHP „Hyś" i „żbik". :,,;'ast(.'pnic odbyło sic: 
uroczyste podniesienie bandery Ligi :\lorskicj i Kolonialnej, oraz c:1pstrzyk 
z orkiestr:} i pochodniami . 

.N"azajutrz zrana przybył z .Jastarni na O. H. P. ,,\lazur" Pan Pre­
zydent Rzeczypospolitej, powitany przepisowym salutem. OHP. ,,:\lazur" przy­
ctm1owal w basenie Prezydenta, opodal OPH. ,,{irom. Po uroczystej mszy św. 
celebrowanej przez .I. E. ks. dr. Okoniewskiego, biskupa rnorskil'go i pomor­
skiego, przem<'iwienia okolwznoś<'io,,'l' wygłosi li: wicepremier inż. Kwiat­
kowski o-raz gen. bryg. Kwaśniewski - prezes Ligi :\Iorskiej i Kolonialnej. 
\V obu przemr'iwicniach troska o obron<: rnorslq była naczelnym motywem. 

Xastc;,rrnie przed O. H. P. ,,:\Jazur'', 11:1 kli'irego pomoście znajdow:ił 
sic; Pan PrezydPnt H. P., prz('szlo w szyku torowy111 siedclllnaści(' okn,:tów 
wojennych, witanych gromkimi okrzykami zebranej na wybrzeżu ludności. 

Po południu odbyła sic; defilada na l:1dzie. ,·egaty, zaba\\') publiczne 
i ko,:-owód udekorow:mych łodzi. Ttu111y zwiedzały sto.i:Jcc \\' basenach okr~·ty 
wojenne. 1\'astrój był przez cały dzid1 podniosły i r:1dosny. l' lewny deszcz, 
który zaczr1ł padr1ć popołudniu przeszkodził w wypełnieniu reszty progra­
mu, któr:} odłożono na jeden z dni nast('pnych. 

Urz~dowanie Pana Prezyd<•nta Rzeczypospolitej . w Dowództwie 
Floty. \V dniu 8 liuca przybył na O. H. P. ,,:\lewa" z .Jastarni Pan Prezydent 
Rzeczypospolill'.i, \\' asyście członk<'iw swl'go domu wojskowego i cywilnego. 
O. H. P. ,,:\lewa" zakol\Yiczył ,,, basenie X. I, przy rzym O. H. J>. ,,Bałtyk" 
oddał przepisowy s:1 łut pow i tli ny. 

Pan Prezydent zeszedł na lt1d i powit:my przez zast(.'puj:Jeego do­
wódc~ floty kmdra dypl. Fr:mkowskicgo, przl'SZC'dl przed frontem kompanii 
honorowej, po czym udał sic; do gmachu Dowództwa, na którym podniesiono 
sztandar Głowy J>ai'lstwa. 

1\'astc;pnic w gabinecie dowr'idc:v floty Pan Pr('zydl'nl rnzpo,·z1Jł nor­
malne urzc;dowanil'. w czasie kt<'>rl·go przy_j:Jł na audjcncj i wysl:mnik«'lW arcy­
biskupa metropolity krako,Yskiego ks. Sapicchy. Po aud.iencji, kt<'ir:i ln\':Jla 
krótko. Pan Prezydent powr<'ieił na pokład O. H. P. ,,:'Ir l'W:1". Ten o~tntni na­
tychmiast odkotwiczy! do .Jastarni, pożegnany zn<'lW przepisowym salutem 
z O. H. P. ,.Bałtyk". (g). 
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Podróż O. R. P. ,, Wicher". ćwiczebna podróż O. H. P. \\'ie her 
(patrz „Kronika'' zeszyt .:\r. 100) miała przebiegł nastc:pujucy: Kontrto1·pedo­
wiec opuścił Gdyni<;'. dnia ~ czL'\1'\\'C~\ r. b. i nazajutrz zakotwiczył na redzie 
w Pl'l'nawie ( Piirnu). Dnia 4 czerwca nad ranem okrc:t wyruszył w dalszą 
drogc: i przebywszy cieśnin<;> :\Juhu Yiiin (:\loonsund) tegoż dnia około po­
łudnia przybył do Portu B:iłtyckiego (J>aldiski), I tu postc'ij trwał killrnnaścic 
godzin, po czym O. H. P. ,,Wicher" udał siQ do Narwy. Tym razem postój 
przeci:Jgn:Jł si<: około półtorej doby. Wymieniono wizyty stosownie do \YY­

magaó tTremonialu morskiego. Trzeba podkreślić niezwykle scrderzne oraz 
przyjacielskie ]JO\Yilanie i przykcie, jakie ludnośt'~ esloóska zgotowała samo­
r1:ul11ie naszej banderze. \\'ladze wojskowe i smnorz:1dowe zorganizowały 
kilka wycieczek dla oficcr<'iw załogi. 

(;ościnne wody Estonii konlrtorJ)edowiec opuścił w dniu 7 czerwca, 
kicruj:Jc sil,' do pobliskiego portu fióskiego \\'yhorg (Yiipuri). W godzinach 
popołudniowych nasl,Jpiła wymiana wizyt. l w Finlandii stosunki wykro­
czyły znacznie poza nillly konwencjonalnej oficjalnej grzeczności. Uwidoczniło 
sic to aż nadto wyraźnie zarówno w \\'yborgu, jak i w Abo Turku), gdzie 
okr\·l miał J)()sl<'ij dnia ~) i 10 czerwca. Doskonała postawa załogi ,jej wzo­
rowe z:ichowanie si<._' i zcwn~·~rzny wygląd okn;tu, wywołały wyrazy nie­
ld:mwIH.'1-(0 podziwu i uzn;mia, czemu m. in. dała \\'~-raz miejscowa prasa 
w licznych a!'lykul:ich. Pierwsz~J CZ\'SĆ' podn'>ży zako1kzyła wizyta w l\laric­
harnnie, sk:Jd okr\·l ud:ił sil,' bezpośrednio do (;dyni, gdzie przycumował na 
zwykłym 111iejscu o godzinie 1800 ,,, dniu D czcn,T:1. 

Konll'lorpedowiec pod.i:)! dalsz:,1 podróż w dniu 1.S.YI. Pierwszy 
l'lap jej zakoi'1czyl sii; około p<'>lnocy tegoż d111a: okr«;t rzucił kotwicQ na re­
dzie Xexii ( Bornliohn). Stan1t:1d przez FI in~rinne - Skageil (postój kot­
wiczny krc'itki) - :\l:iły Bełt - Assens (postój jak w Sbgen) - Wielki Bełt, 
O. H. J>. ,,\\'i('her" przybył ,rn redl.' llelsingur dn. rn czerwca, gdzie oddał 
przepisany salut narodowy. Odpowiedziała lwlcria słynnego z:11nku Kronborg. 
Zarnek ten i zn:ijduj:Jce sic: w nim jedno z naslarszych na śwh•cic muzeów 
n1orskid1, zwiedziła z:iłoga n:iszego kontrtorpcdowc~i. 

\\' drodze powrotnej do kraju, którn prowadziła przez Jloll:1ender 
Dyb i Drogden, wymieniono s:ilut z lotnisko,,-c('lll angielskim ,,Courageous" 
z:1kolwiczony1n 11:1 n•dzic Kopenhagi pod f'lagą wiceadmirała. Do (idyni 
O. H. J>. Wicher przybył dnia ~2 czerwca o godz. 1000. 

Szwedzkie okn:ty szkolne w Gdai'u;lrn . Dnia 11 czerwca w godzi­
nach rannych do (ichu'1ska przybyły dwa szkolne żaglowce szwedzkiej mary­
narki wojennej „Xaja<kn" i „.Jarr:imas". Z1rnjdu.i:,1cy siQ w poffie gdaiiskim 
O. H. J>. ,,:\l;1zur" \\'ysl;ił natychmiast oficera kmnplementacyjnego, po czym 
Wymieniono wizyty. J>osl<'i.i O. H. P. ,,:\lazur" trwał do dnia U czcrwc:1, okn,'­
ty szwedzkie opuściły p<,rt naz:ijulrz. 

Wizvta rumuńska. \\' dniach 18--20 czerwca 1!);ł7 roku bawił 
W (idyni wic~·-:ul111irnl .J. Bal:incscu, szef Kierownictwa 1'1:irynarki \Vojen­
nej Kr<'ileslw:1 Hulllunii i prezes rnmuóskiej ligi morskiej. Towarzyszył mu 
<1.rrektor arsenału rn:irynarki wojennej komandor inż. 1'.'"asturns. \\'izyta no­
siła charakter nieofic,i:llny. J>odejrnowani przez dowódce._' floty i miejscowy 
~><!dział Ligi ;\[orskiej i Kolonialnej goście ni. in. zwiedzili port wojenny. 
\ handlowy, olff\•ly wojenne i szkolny żaglowiec marynarki handlowej ,.Dar 
I on1orza". (m). 

Wielka Brytania. 

. Program na rok 1937. Okr~·to111 transzy 1H:ł7 roku nadano nastc:pu­
Jqre n:1zwy: :3 pan<"e:-niki po :1:i.000 ton ,,.\nson", ,,Beatty" i .,.Jellicoe", 2 lot­
niskowce po :w.ooo ton ,,Forlllid:ililc" i „Tndomitahle", :1 knJżownik<hv po 
8 .00~) _ton „Fi.ii", ,,Kenya". ,,:\l:1uritius", ,,>.'igeria" i „Trinid:id"; 2 kr;Jżowniki 
J)<! ;i.:i00 ton „Bon:n·cnturc" i ,I fermione", 1G kontrtorpcdowd>w po 1.:150 ton 
·• 1:~· ll y", ,,Kashmir", .,Kandahar", ,,Kelvin", ;;Khartoum", ;;Kimberlry"; 
,.htngston" Ki1>li11°·" I ,,f'o1·('·,·" . ·J ''llcc"· I ''l'J1e" ··I C'rTJ.()11"· . ·r ·1,-J1t l . ; ' ,, ;-"'I ' ,. .1c., • ' , ' .lf.ł ' " "'" ' ', .. ~ ' ' ' ,I ~ -

'.tg', .. Lin·ly", ,,Lookout". i „Loyal", 7 łodzi podwodnych po G-10/HOO cton 
" akou", ,,Tarpon", .. Thisl le", ,,Tigris", ; ;Triad"; ; ;Truanl" ; ;Tu-
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na" 4 traulery ,,Bram!Jle", .,Britonwl'l", ,.Speedy" i „Sphinx", oniz 31 111111e.1-
szych ok,r~t<'>w wojennych i pornocniczych. ZanH'>wienia na te okr<:ty zostały 
już dane stoczniom prywatnym i arsenałom marynarki. 

Organizacja. Ostatnia Konfl'rencja Imperialna przedyskutowała 
sprawc: obrony posiadłości da Dalekim \\'schodzie i wysun<:la wniosek stwo­
rzenia specjalnej eskadry, zwanej „East Fleet". kl<'Jira by si1; składała z 1.i pan­
cerników, 3-ch eskadr kr,Jżownild,w i :kh flotyll kontrtorpedowców, a która 
bazowała by si<: w Singapoore. Przedstawiciel rz:Jdu brytyjskiego mi:1ł po­
dolmo oświadczyć· goto,Yość· wzl(;cia n:1 siebie (;-ł 0/o kosztc'>w, to jest 12 milio­
nbw funt<'n,• rocznie, o ile by doniinia wyraziły zgod~ na pokrycie pozost:tlcj 
kwoty. 

Ruch okn;tów. Lodzie podwodne .. (~rmnpus" i „Horqual" po 
F,00/2000 ton opuściły w połowic czerwca .\nglic:, ud:1j:Jc sic: na wody chi11-
skie. Pierwszą czc:śc'.· podn\ży do :\I al ty odbyły one wraz z okrc:tami floty 
śródziemnomorskiej, po\\Tacnj:wymi z urnczystości koronacyjnych. Flaga do­
w{>dcy tej floty podniesiona została n:i pancerniku ,,Barham", gdyż „(2ueen 
Elisabeth" pozostał w Anglii dla remontu. 

K,r0 żownik ,,Fro!Jisher" rozpoc·z:Jł w czerw<.:u do1·orzn:1 podróż 
szkoln:J z lrndetarni Szkoły :\{orskiej. Bc:dzie to jego ost:ttni rejs, gdyż w lipcu 
rnst:Jpi go krążownik „Yindictiye", wyre1nontowany i spc·ej:ilnie \\' tym celu 
przl'robiony. 

Remonty. Lotniskowce „Ea1-;lc" ( po po\\Tocic z Chin) i „łlc'l'llll'S" 
z floty śródzien111onwrskiej prz(·szły \\' stan 1-c•j n•zerwy, \'.' crnsic kl<'>rej 
zostaną wyremontowane i nieco zmodernizowane. Po uko1'1czeniu ,rol><°>I zo­
stan:J wcielone do Home Fleet. Poza tym rozpoczc:to 1·enwnt kr:JŻo\\·nik<'>w 
,,Bcrwick" z Chin, ,,:-..:orfolk" z .\fryki Południowej, .. Shropshirc" z morza 
śródziemnego i „Drngon'' z \\'(

0

ld :un<·ryka11skich, oraz p:1nc('l'nika „Hoya! So­
vereign" kt<'>ry odd:tl swoj,J załog<: pance1·nikowi ,,He,·c•nge". 

~owe okrt_'ty. \\' Stokes B:1y pneprowadzan<\ s:J pn',1,y nowych 
szyhkol>icżnych kutrt',w torpedowych. l;j:iwniono że l><:d:J to jl'.dnoslki około 
20 111. długości, roz,Yi.i:i.i:1ce szybkość :>O W<:Zł('>w i uzbrojone w dwie torpedy 
:i:n llllll. () zasic:gu rn.ooo lll. 

Hozpoczc;ły ka111pani<: czy111q kontrtorpedowce „Intrepid" i ,,Ira­
rus", transzy tH:ł,j r. Budowa i pr<'>hy odhio,rcze trwały zaledwie 11 rniesi<:<'Y, 
to jest o p<',l roku mniej aniżeli okr<:tc'iw typu „I Icro". 

Zmiany personalne. Dow<'>dc:i li:1zy rnorskiej na :\l:1lcie \\'yznaczo­
ny został wiccadmirnł W. T. H. Ford. \\'iceadrniral .:\Ialhew Best olij:Jl do­
WlJdztwo sił morskich na wod:ich arncrylrnóskich. ~a mic·jsce odclrodz:wego 
wiceadmirała Cerald Dickens, dow<'>dztwo Floty Hezerwowc·j powic•rzo1w zo­
st,tło wiceadmirało\\·i :\I:ix K. !Iol'llln, kV>ry podnir'>sl swofo fl:igc: lla kr:!-
żowniku „Durban". (I). 

Xowe przewodniki flotylli. Kontrtorpedowce, najwi~-ksze z kie­
dykolwiek budowanych dla 111arynarki k1·•'1le,Yskiej, zost;tły spuszczone' na 
\\'<Hl<: w zakhtd:1ch \'ickers-:\mst,rnnga: .,.-\ f rid i" i ,,Coss:wk" - pierwsze z sze­
snastu typu „Trilwl'', wypieraj:J 1.8;i0 ton (2.100 przy JH'lny1n w~·posaŻl'niu), 
posi:1da.i:) Ill('chaniz1ny o mocy t LOOO I~. :\1., szybkośc'- konlraktow;J :Hi \\'<,'Zł<'>w, 
oraz uzbrojenie z 8 dzi:ił 1:W mm. kilku przeciwlotniczych i '4 wyrwtni tor­
Jwdowych. Cena jerlnostkow:1 wynosi -180.000 funtów :mg. 

Prócz lyrh szps11:1stu \YiC'lk:1 Br~·t;rnia buduje jeszcze• '.2ł ko'ntrtor­
Jwdowcc o wyporności Ui.->0 ton, odnawiaj:J•· w t(•n spos•'>h czc:śt'· swych flo­
tyll lekkich. 

'uszkodzt•nia H. )I. S. ,,Huntt•r". \\' Izbie C111in p. Parkt'r z:1intc-rpelo­
wał Pierwszego Lorda .-\.dmiralicji \\' spr:iwie uszkodze11 kontrtorpedowca 
„lluntl'r", kl<'>ry, jak wiadomo, 1rntkn:.d si<: na min<: pełnia<· służb<: na wodach 
~lis:-panii. \\' odpf_lwiedzi płk. Llewellin, Lord Cywilny .\.dmiralicji, wyjaśnił, 
ze Jedna z grodzi przednich została wyrwana, dwi<' kotłowni(• gruntownie 
otw:1rle i zalane. jcdl'n kocioł z(•rwany z miejsca, gri'>dź przedzi:tłu rnaszyno­
\\'c•go czc;ściowo znisz<'zon:i. \\' srnnie zalane zost:tly trzy prwclzi:ih·, nic 

0

dal­
s7:e grodzie \\'ytrzym:ily ciśnienie. Straty \\'yn()sq w 1frzybliżeniu 70.000 fun­
tow ang. 1 (g). 
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Stany Zjednoczone. 

Nowe okr<:ty. Ministcrstwo ::\l:irynarki postano,Yilo zaniechać 

realizacji 10-letniego plrmu odnowienia floty pomocniczej, uchwalonego 
w ubiegłym roku. Opracowano i zatwierdzono natomiast specjalny program 
na rok 1 !)37, obejmujQcy nastc:puj:)Cl' okrc:ty: 2 okrc:ty-bazy dla łodzi pod­
wodnych i torpedOWCÓW ))O !l.000 ł., 1 lotniskowiec 8.:100 l., 1 l'O))OWiCC 
8.000 t., 1 trauler GOO t., i 1 holownik lJ;-:,Q t., czyli ogółem 3G.O:iO ton, war­
tości -ł8 miliorn'>w dolarc'>w. 

\\' stoczni Camdcn w Xew-York spuszczono na ,vodc: kqżownik 
,,Savannah", ohj,:ty planem i\. I. H. Y. i rozpoczc:ty w rn:H r.: 7.0;->0 ton, 3!) 
Wt;'.Zlów, 1~ dział L->~ mm. i G "·yrzutni torpedowych, 30 min, dwa samoloty. 
Zostanie on wyko,'!czony w Ul:J8 roku. 

\\'płyn<:IY już oferty na liudcrn·t;'. pancerników po :i:->.000 ton „North 
Carolina" i ,.\\'ashington", przy czym koszta waha.i:! siQ w granicach :iO - GO 
miliont'l\v dolarów, oczywiście bez pancerza i uzbrojenia, klt'ffych koszta wy­
nios:} :w rnilion{l\v za sztuk('.. Spr:iwa uzbrojenia tych okrt;'.ll'>w w działa JOG 
mlll. jest przes:1dzon:1. 

Ruchy okrt:tów. \\'ychodz:Jc z San Francisco pancernik „Ten-
nessee" osiadł 111m·no na mieliźnie w pobliżu Złotych \\'r<'>t. tak że z trudem 
ści:1gni<:lo go przy pomocy licznych holowniki'>w. Poważniejszych awarii nic 
hyło. c,__,_.,,...... 

świeżo przy,i<:ty kr:1żownik ,.Yincenncs" przybył na WOlly europej­
skie i odwiedził szereg port<'>w 111orz:t Ballyckiego i Północnego - wsz<:dzic 
wzlmdza.i:!C zachwyt pot<;g:1 uzliroj<.·ni:1 oraz wykoi'1czeniem i wygocl:1 po­
mieszcze11. 

J>:111n•n1iki ,,:\"ew-York", ,, \rkansas" ,,\\\mning" opuściły 

w pierwszych dniach czerwca . .\nnapolis ud:1foc sic: w podn'>ż szkoln:J z kade­
tami ;\ kadcmi i ~[orskiej. \\' czasie do ko1ka sierpnia, eskadra ta odwiedzi 
Ki toni~, ~\ ll'ny, Livorno, Hampton Hoad i ).;ew-York. 

Organizacja. \\' zwi:)zku z odbiorem nowych lotniskowców 
„Yorktown" i ,,Enterprise", ktc'>ry ma nast;JpiC:- w ci:rnu lipca, Admirnlicja 
stworzyła ~ dywizje lotniskowc,·l\\': I-sza składa sit;'. z ,,Saratoga", .,Lexing­
ton" i „Langley", II-ga zas z ,,Yorktown", ,,Enterprise" i „Hanger". (J). 

Włochy. 

. Upaii~twowienie i,;toczni. :\"a mocy dekrdu kr,'ih•wskiego wszyst-
kie stocznie prywatne o k:1pitale zaldadowym ponad 100 milion<'>w lir mają 
hyi· kontl'Olowanc przez l':11'1slwo. Co sit;'. tyczy stoczni Ockro-Terni i :\nsaldo, 
lo rqd posiada już obecnie ponad :J0°/o akcji, natomiast Cantieri Hiunili h('.d:i 
musi:lły wypuście'.· i odst:.1pii· P:11istwu spl·cjaln:J emisje: akcji. Celem lego za­
rqc_Izenia jest skoordynowanie pracy ci<:żkiego przemysłu dla potrzeb obrony 
kra1u. 

1 
Program morski. Program 11wrski na rok rn:n p!'Zewidujc lm-

<,owr: 1 ~ kontrtorpedowców po 1.(j;->0 ton, 1G loqJedowcc'Jw po GOO łon i aż 

20 ło<_lzi podwodny<'h różnego typu. tak że o ile obecne ll'mpo budowy nic 
llll'gn1e z111i:miP, z km1cc111 1 !l:rn roku \\'lochy bc:d:J miały 108 łodzi 1>odwod-
nyd1, z czego t0"/o ,\' wicku poniżej -t lat. (l). 

Francja. 
. . _~owy minisfrr marynarki. J>o przesileniu gabinetowym we Francji 
1 ust,Jp1(·lllu rz:.1du p. Blunw. tekt 111inis!·ra marynarki wojennl'j ot1·z~·rn:1ł de­
J)lllo,~·any z Bastia, adwol,at C:1111pi11d1i. przewodnicz:Jcy grnpy parla111c11-
!ar!1l'J so~·.ialislc',w-radykalnych . .Jest lo już trzeci mmister mnrynarki rodem 
7- l\orsyk,. 
. ::\owy attachi- morski na Pobkę i kraje Bałtyckie. :\"a miejsce 
l,niąr,_1-por. 1\rzur, odchodz:.1cego na dow<'><lcę awiza „Dumont d'Cn·i'lle" 
W Chmach, wyznaczony zo:-.t:tl krndr-ppor. (;ruillot. Tl'n ostatni ur. w r. 189-t, 
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uko11czył .\ka1lemic;- :\IorskQ w r. 1915, brnł udział w woJnic .inko do\YÓdca 
sterowca, po tym zastc;-pca dowódcy łodzi podwod,wj ,,Armidc". Po wojnie 
był komen1lantcm bazy balonów na nwic;-zi w Tulonie, szdcm biura w szta­
bie generalnym ministerstwa lotnictwa, zastc:pc;! dowódcy na kqżowniku 
„Duc'1ucsne", komendantem bazy aeronautyki w Cucrs, wreszcie pracował 
w sztabie gcncralnyrn ministerstwa marynarki. Do \\'arszawy przybył w po­
łowic lipca. 

Nowe okr~ty. Kontrtorpedowiec ,,:\Iogador" spuszczony został 
\\' czerwcu na wod~ w arsenale Lorient. .I est to okrc:t tegoż typu co zlmdo­
wany w ;-.;antes „Yolta", o wyporności 2.88-1 ton wasz. i \)2.000 K. 7\l. mocy. 
Czbrojcnie składa sic: z 8 dział rns,G mm., dzicsic:ciu wyrzutni torpedowych 
f>;l0 mm., czterech działek przeciwlotniczych. Dowódq okrc.-tu został kmdr-por. 
~lacrken. Załoga liczy 12 oficerów i 226 marynarzy. Prasa francuska spodzie­
wa sic:, żc okrc;-t pobije wszystkie rekordy szybkości, rozwijajiJc ponad 
,15 wc;-złów. (g). 

Trudności konstrukcyjne. Tempo budowy nowych okrc:t<'>w ma­
Jeje z tygodnia na tydzie11 w zatrważa.ii1cy sposób na skutek -!O-godzinnego 
tygodnia pracy oraz nil'ustannych strajki'>\\'. Z d:iny('h zebranych w czen\'('U 
h. r. wynika, że pozostaje jeszcze do wykonirnia 21°/o transzy rn:12, :>8J/o 
transzy 1!)3-1. 8,l</4 transzy rn:~.\ a tr<111sz~· rn:.w w of-\1'>k jeszezL· nic rozpoczc:to. 
~atomiast \\'lochy zlmdow.iły i przy.ic:ly ostatnie S\\'C kr:!żowniki w ci:rnu 
21 rnicsic:c~· ... Parlament zainterpl'lowal ministra marynarki w tej sprawie. 

(I.) 

Niemcy. 
Nowe kontrtorpedowce. [go lipca został postawiony do służby 

czynnej pi:ity z kolei kontrtorpedowiec z serii szesnastu okrc:t<·,w po 1.G2;l ton., 
,,Paul .I :.,c'.>i>i "] l'roczystośt'· odbył~1 ~i<.· na stoczni, A. ( •. \\'.e~<;r_ ,y !~remie. 
Brał \\' lllCJ udział admirał w st. sp. Sottl'hon. I>. dowodca dyw1z.11 srodz1emno­
morskicj podnas wojny światowl'j. ,,I >auł J aco!Ji" jl'st pierwszym okrc:tcm 
2-go dyonu kontrtorpedowc<'>w. 

p-go lipca, r1'iwnicż w Bremie _zostal wcielony do służby czynnej 
6-ty kontrforpedowiec. ,,Tht•odor Hi(•dcl j . 

I-y dyon kontrtorpedowców. · Okrc;-ly I-go dyonu kontrtorpedow­
ców ,,Lelwrffht ~Iaas", .,(;eorg Tilicie'', ,.Hil'hard Bcitzen", i .,:.\lax S('hultz;' 
odbyw'ały dalsze pn'iby i ćwicicnia w zatoce Kilo1'iski1·j i w Eckcrnfcirde, jak 
rÓ\\"nież próby szybkości w rejonie Pi I !au. 

I-sza flotylla kutrów torpedowych. Flotylla po uk01'iczenin re-
montu rncchanizmów na stoczni „Deutsche \\'crke" w Kici, wykonała progra­
rnowc torpedo\\'c szkoły ognia, orn szkoły ognia artykryjskie dla statku 
sztabowego rlotylli „Tsingtao". ~astrpnic flotylla wykonała samodzil'lnie 
podróż z Listu 1m \\"yspic Sylt przez Sk:1gen do Kil'i. 

:ł-go I ipca flotylla wyszła w podr<'>ż śr<'>di:Jdow:J na Hen, podczas 
kt<'wej odwiedzi szereg port<'lw rd1skil'h, rnic:dzy innymi Diisscldorf, gdzie 
razem z I-:! flotyll:! kutn'>w trałowych, \\'l•źmie udział w uroczystościach 
zwi;Jzanyeh z walnym zjazdem niemieckiego Z\\'iązku :'.\Iorski,1..'go (~azion:il­
Sozialistis!'her Deulschcr 1Iarine-Bund). 

f Powrót okr<:t<'iw z Hiszpanii. :W-go czcnwa 1)0\\T<'>ciły z Hisz-
panii kr<!Żowniki „Leipzig" ,,Kain" i „Karlsruhe". oraz torpedowce „Secadler", 
,,Arbatros", ,.L<"opard'' i „Luchs". 

~·1-go czerwca na wody hiszpaii.skic wyszedł pancernik „Admirał 
Graf S pee-3 C-

Trancusk i krążownik szkolny ,.Jeanne d'.\rc" ,v Kieł.UJ-go CZ('l'\\'('a 

przybył do Kieł franrnski o]o-c:t_ szkoln~· , . .Jcamw d_':\nj ~)owódca ok1:c:~u. 
kdr Latham, w towarzystwie f rancusk1cgo attachc morskiego w Beri m1e, 
kdra-por; Tracou, złożył wizytc: do\\'<'>dcy bazy ~lorza Bałtyckiego, adm i ra­
łowi :\lbrccht, kt<'>ry przyj:Jł of1cer1·l\\~ franl'uskich w obecności komciHlanta 
twierdzy morskiej Kici. kontradmirała :\Icwis i szda sztabu bazy, kdra \\'a­
rzecha. ~astc:pnie. kdr Latham skład:d wizyty miejscowym wł.tdzom morskim. 
Tc rewizytowały kdra Latham w godzinach południowych. 
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\V godzinach popołudniowych kdr Latham, w asysc1e konwndanta 
twierdzy Kieł, złożył wieniec przy pomniku poległych w Lahoe; w uroczysto­
ści brała udział kompania honorowa marynarzy z „.J eanne d' Arc". 

\\'ieczorem tegoż dnia podoficerowie 'niemieccy podejmownli po<l­
oficerów francuskich w salach kasyna podoficerskiego w Kici, przy czym zo­
stały wygłoszone przomówienia, nacechowane wielk~! serdecznością i ch(;'.ciQ 
nawi:pania dobrych stosunkc'>w z narodem francuskim. 

Nazajutrz \\' sali ratusza o<lbyło siQ uroczyste przykcic dcJegacji 
cficcr<'>w i marynarzy krążownika francuskiego, podczas którego burmistrz 
Jh•hrcns wygłosił dłuższe JH'ZCnJC'>wienic, w którym dał W'yraz radości z po­
wodu wizyty okrc.-lu francuskiego, oraz przekonaniu, że vowyższy fakt przy­
czyni si(.' hezwzgl<:dnie do lepszego wzajemnego poznania si(.' i do usuni(,'.cia 
nieufności Francji do Niemiec. 

Podczas postoju knJżownika władze niemieckie zorganizowały sze­
reg mniej oficjalnych przyj(.'ć dla jego załogi, oraz kilka wycieczek krajoznaw­
czych. 

U-go czen\Ta kdr Lallwrn oraz ldlku oficerów „.Iemme d'Arc" 
przybyło do Berlina, gdzie przyfol ieh dowóclca marynarki, gt•nerał-admiral 
Haeder; admirał wygłosił przemówienie, w którym mi<:dzy innymi powie­
dział, że obecna wizyta powinna si<: przyczynić do zapornnienin przeszłości 
i do zapocz,!tkowania lt>pszyrh stosunków pomi(.'dzy obydwoma wielkimi na­
rodami. Podczas wizyly hyli obecni: posd francuski w Berlinie, Frarn;ois 
Ponccl, b. minister marynarki, J>ietri, i atachó morski w Berlinie, kdr. Tracou. 

Okr«;>ty amt.•rykaitskie i szwedzkie w Niemczech. W niedziel~ 20-go 
czerwca do Kici przybyła szkolna eskadra amerykaiiska w składzie okr<:tów 
J iniowych „I\ew-York", ,,Arcansas" i ,,\Vyoming". 

'\V okresie od 8-go do 12-go lipca bawiły w Kici okr~ty liniowe 
szwedzkie „Sn·rigc" i „Drottning Victoria", oraz k1J.·:1żownik ,,(;otiand". 
\\' tymze czasie odwiedziły Flensburg kontrtorpedowce „Klas Horn", ,,Nor­
denskji)l<l" i ,,(;otc!Jorg"; {i lodzi podwodnych ze statkiem macierzystym 
„Svca" przyl,yły do \\'arnemiinde, natomiast flotylla konwojowa z okr(.'lem 
macierzystym ,.<>men" zawin(.'ła do Strnlssund .. Jedna eskadra lotnictwa mor­
skiego szwedzkiego w skhtdzie u samolotów odwiedziła Paarow. Ponadto 
stalki szkolne .. ~ajaden" i „.larramas" hc.-d,! w Lubece w okresie od 12-go do 
18-go sierpnia. 

l\ii<;dzynarodowe regaty w Kieł. W ramach „Kielcr \Yochc" odby­
ły sic: mi<:dzynarndowe regaty na yachtach typu „Star", przy czyni w roku 
bież,Jcym udział ,,·zic:ły załogi Anglii, Danii, Francji, Holandii, ?\it>miec, 
Szwt•cji i \\'loch. I-,! nagrod(,'. uzyskała załoga holenderska, 2-:i włoska i ~~-,! 
niemiecka. (cz). 

Z.S.R.R. 
Rozbudowa floty. Prasa mncrykai'1ska podaje, że Sowiety zamó­

wiły w firmie lkthlee111 Steel Comvany trzy okr<:lY lmiowe po :13.000 ton. 
Prawdopodobnie jednak zamówienie dotyczy tylko niektórych <'Z(;".Ści okr(.'tów, 
przede wszystkim zaś al'lykrii, gdyż na podstawie posiadanych dotychczas 
Wiadomości prasowych, powyższe okr(.'ly S:} budowane w Z.S.H.H.: 2 w Le­
ningradzie i 1 w Sewastopolu. Xie jest natomiast wiadome rzy trudności for­
malne, zwi:1zane z zamt'Jwicnirnni Sowiet<'>w w Ameryce, zostały już ostatecz­
nie przPzwycir:żone. Ponadto planowana jest budowa 10 cir:żkich kqżowni-
1,J>w, z kt<'>rych kilka ma l>y<'· przeznaczonych <lla Oceanu Spokojnego. 

Na stoczni im . .:\Iarti w ?\ikołajcwie ma siQ odbyć niebawem wo­
dowanie nowego łaniacza łodów „Kaganowicz", przeznaczonego do obsługi­
wania wielkiej drogi p<'>łnocnej. B(.'dzie to jeden z najwi(.'kszych na świecie 
l:miaczy lodu; wyporność jego wynosi około 11.000 ton, długość lOG m, szc­
rokoś<'· 2:ł m, wysokość· burty (bez nadbud<')\vek) 12 111, moc gł<>wnych 111e-
chaniz111c·Jw - 10.000 K:\I . _ 

Flota morza Bałtyckiego. ill_-go czerwca okr(.'l 1ii1iowy „Maral" po­
~v!·!')('i! z Anglii do Kronszladtu, J>l'ZY czym odwiedził Kłajpcdc:, Lihaw(.' 
1 1 a!lin.3 
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Orna,Yiafoc podróż ,,:\Iarata", prasa sowiecka przesc1ga się w wy­
chwalaniu jej wyników; według zdania tej prasy, cała podróż, podczas kt<'irej 
,,l\larat" przebył :1G;i5 mil, hyła dowodcrn niezwyklcgo bolrnterst\Ya maryna­
rzy sowieckich. :'\a rewii zaś floty w Spitłwad, ,,:\[arni" wyr<'iżniał sic: spraw­
nością i był jednym z napic:kniejszych i najnowocześniejszych okrc.-tów, wzlm­
dzafoc ogólny zachwyt ( ! !) . 

\Y czen\TU miały miejsce ćwiczenia floty w Zatoce FiI'1.skicj i na 
morzu Bałtyckim. Podczas pływania okrc:ty wykonały szkoły ognia artyle­
ryjskie i torpedowe, przy czym na pierwsze miejsce z punktu widzenia przy­
gotowania bojowego wysunc.-ły sic:: okrc:t liniowy „Oktiabrskaja Hiewolucja" 
i kontropedowce ,,.lakow Swierdłow" (dawny ,,.\'owik"), ,,Lenin" i „Artiom". 

Flotylla na Amurze. \V zwi~1zku z ostatnim zatargiem sowiecko ja­
poiiskirn na Amurze należy zanotować że Z.S.H.H. posiada na Amurze dośt'· 
silrn1 flotyll(,' rzcczn:1, złożon:1 z f>-ciu du~ych moniton'>W po !);iO ton: ,,Sun­
jatsen", ,,Lenin", ,,Krasny.i \Vostok", ,,Swicrdlow" i „Krasnoje Znamia", po­
siada_j;1cych każdy po "l działa kal. L->~ mm i po ~ kal 7;-> mm oraz z 4-ch moni­
torów po UJO ton: ,,Biednota", ,,:\longoł", .,Prolelarij", ,,H:1hoczij", uzbrojo­
ne w '.! działa kal. 1'.!0 mm i jedno 75 mm. Ponadto w skład flotylli wchodz:1: 
lotniskowiec „Amur" ( przerobiony z mon i tora .,\\'iehr", okoł<i :rn kutrów 
uzbrojonych i szereg statków pomocniczych. Dowódq flotylli jest „fłagman 
I-go ranga'' Kadackij-Rudnicw. (cz). 

Pożyczka morska. \\' Sowietach rozpis:111a zoslcda wewn<:trzna po­
życzka zbrojeniowa, przy czym prawic-że całośc'· jej wplyw<',w ma byC:: prze­
z1rnczona na rozhudowQ floty lwltyckiej, białomorskiej i dall'kowschodniej, 
oraz ich baz. Już obecnie wszystkie stocznie krajowe otrzy111aly poważne za­
JJl(·>wicnia. a poza tym Z\\T<°icono sic: n"iwnież do ci(,'żkiego przemysłu wło­
skiego i ameryka11skiego z prośb:1 o wsp1'1lpracc.- i pomoc techniczn:!, 

Brazylia. 
Lodzie pod wodne. Przysl/Jpiono do próh odbiorczych 6-ciu łodzi 

podwodny('h zamówionych w stoczniach ,doskich. 
\\' czasie pd,hy mtTh:miz1ll(·l\v na postoju nast:1pił gwałtowny wy­

buch na łodzi podw. ,,Ilumayta'', spowodowany zapalenicrn si(,' ropy w prze­
dzi,1lc silników. :W ludzi, w tym ~ oficen"iw, zostało ci(,'żko rannych, a po­
za tym wyrzqdzone zostały poważne szkody materialne. 

Dania. 
Nowe oknJy. ~go czerwca spuszczono na wodQ l<'1dż podwodn:J 

,,IIavnwnden", pierwsz;! z trzech rozpoczc.-tych w stoczni kop('nhaskiej na po­
cz;1tku ubiegłego roku. S:1 to okrc.-ty po :rno, "WO ton, L->/8 wc:zl<'>w, uzbrojone 
\V 1 działko 7;-> nun. i (i wyrzutni tor1wdowych. Sylwctk:1 i typem przypomi-
11.aj:1 one zlmdow~111e w 1!1'.!G r. ,,Daphnc" i „Dryadl'n' j 

Holandia. 
Zamówienia. ::\Jarynarka zmrn'>wila l lodzie podwodne, z tPgo 

w stoczni .,Droogdok" w Hottcrdamie dwie typu „O l(j" po 880 ton, i w stocz­
ni „de Schelde" w Fkssinguc dwie ni(•co wif:ksze !);-)0/1 :WO ton, 1 !)/10 wc.-zł<',w. 
Poza tym zamówiono nowy okrc.-l szkolny arlyll·ryjski kli',ry bc.-dzic sic: nazy­
wał ,,\'on Kinsbergen". Zamil'rzona ,il'st poza ty111 budowa no\H•go J>a!WtTnika 
obrony wybrzeża na miejsce wycofanego już „IIN·msk('rk" z UHHi roku. 

(I). 

I Przebieg wojny domowej na morzu. :\it> zd;Jżyla jeszcze Europa 
oddchn:!Ć od wstrz:!Sll, wywołanego bombardowaniem „Deutschlandu", gdy 
nasb1pił nowy fakt, który grozi! jeszcze wic.-kszymi powikłaniami politycz­
nymi. Oto dowódca krqżownika niemieckiego „Leipzig" doniósł, że L>-go 
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czerwca b. r., gdy kqżownjk znajdownl sjQ na północ od O;·a1m, na szeroko­
ści :rn st. G min. i długości O st. 2:i min., został trzykrotnie bezkutecznic ata­
kowany przez nieznan:1 Tódź podwodn:1, kt<'>ra wystrzeliła 3 torpedy w godzi­
nach H,2.->, H.:.W i 9.;-i8, co zostało z cal:! pew110ści:! stwierdzone przez przy­
rz:1dy podsłuehu podwodnego. ::\lalo tego, dn. 18-go czerwca tenże „Leipzig" 
został atakowany po raz czwarty JH'Zl'Z ł<'idź podwodn<J o godz. 3.:~7. Tym ra­
zem at;1k był stwierdzony nic tylko przez prz)TZ,Jdy podsłuchowe, lecz ślad 
torpedy był wyraźnie widoczny i został zauważony przez kilka osc'>b z pośd>(l 
załogi k1·:1żownik:1. Ten n:llychrniast wykonał manewr ochronny przez za­
wn·wenie ,,, kierunku łodzi podwodnej. \Y t,rakcie Lego nwne,,Tu personel 
,v lrnli maszynowej odczuł dośc'· silne uderzenie o kadłub okr«;>lu, oraz odni<'>sl 
wrażenie, że okr(,'l otarł si<: dnem o twardy przed111iot. Zbadanie lrndluba 
prwz nurld>w \Yykazalo iż posiadał on \Ygi(,'cie, które mogło pochodzić b:1dź 
od trnfienia torpedy, kt<'ira szczc,:śliwym trafem nw wylmchła, l>:1dź od ot:11'­
cia sic,: okr<:tu o ł<'idź podwodn,J. 

C\\'ażaj:w, na podstawie meldunku dow<'idey „Leipzig", że f:lkt 
czterokrotnego ataku łodzi podwodnej jest niew:Jlpliwym, l\"ieJ11cy zażądały 

11atycl1111iaslowego wykonania w,sp{>lnej demonstracji morskiej czterech 1110-

earst w prz(•ciwko rz:1dowi w \\'alcnc,ii, oraz zmuszenia tego rz:1du do WY­

d:111ia wszystkich jego łodzi podwodnych. 
Jc·d1wkowoż Angli:i i Francja odmc'>wily ty111 ż:1d:1niom, wyrl10dqc 

z założenia, że fakt ataku łodzi podwodnej nie jest bynajmniej stwierdzony; 
na podstawie zaś doświadczenia wojennego możliwa jest pomyłka w ocenie 
lt>g<> f:iklu p·;·z('z perso1wl okr\•lo\Yy. \\'oliec tego nic może być mowy o dc­
rnonslr:IC'ji licz uprzedniego dokładnego zbadania sprawy. zwłaszcza że rz:.1<l 
w \\'all'ncji oświndczył kategorycznie, że wszystkie ,kgo ło<lzic podwodne 
w dniach, gdy J11iał rniejsce rzek0111y atak, znajdowały siQ w portach. Hqd 
zaś nicrniecki oświadczył, że wszc•lkie lwd:mic jest zb(,'dne wobec meldunku 
dowódcy „Lt·ipzig". Holrn,Yania ostal('cznic si\· rnzbiły i sk01i.czyly defi­
nitywnym wycof:111ie111 si(,' .'.\"it•n1icc i \\'loch z udziału w kontroli granic Hi­
szpanii, przy czym rz:1d niemiecki zapowiedział \\"ykon:111ie denionstracji 
przeciwko Walencji na ,Yłasn:J r(.'k<;_> . .:\"a to rzrJdy 1\nglii i F,r;mcji ostrzegły 
l\ienwy, że <le111011stracja f'loty niclllicckicj przeciwko \\':dencji może wywolac'· 
skutki szkodliwe dla intcres1·1w obu łych pa1·1stw na 1110,·zu śn'1dzi1·nmy1n, co 
Zlllusi je do przedsi\·,,·zi\•cia takich .środld>w, jakie uzn:ij:J z:t wl:1ściwe. ,Je­
dnoc·zcśnic~ 111inist1·r spr:tw zagT:rnicznych Anglii, Eden, ZI'ohil oświ:1dczenie 

w [zhie Clllin, w kt,·ffylll rni<:dzy innymi powi(·dzial, że .\nglia d:Jż:w wszyst­
ki111i silami do utrzyrnania pokoju, nie ma jcd1rnk z:1rniiiru utrzylllania go 
z.a ,, .. szel l·q ct·nQ . 

.:\":i skull'k tej niedwuzn:wzncj post:1wy 2-ch najpol<;>żnit,iszych po­
t<;_>g finansowych i militarnych świata, oraz pod wpływem IJardzil'j umiarko­
wanego stanowiska \\'loch, rz:Jd niemiecki ust~pil i zapowiedziana demon­
stracja nic byl:i wykonana. 

Po- za,kc1u Bill>ao przpz po\\·sta11ców, co miało miejsce 2:~-go czerw­
ca, działalność il'h sil morskid1 ograniczyła sic,: przeważnie do wsp<'>lpracy 
z. oddzial:11ni wojska, n:1cicr:1j:.1cy1ni wzdłuż wybrzeża w kierunku na Santan-
11('1'. ,,Balcares", ,,C:marias" i ,,.\l111irante Cen·cra" kilkakrotnie skutecznie · 
holllbardow:tly stanowiska wojsk rz:1dowych na wybrzeżu; szczeg<'ilnic przy­
<'Zyniła si(.' flota do powodzenia og,·>lnego podczas szturmu pozycyj rz:glo­
wych pod Casl ro l 'rdiales. 

Pancernik „.Jairne [", na kt{,ry111, jak wiadolllo nast:Jpił wybuch. zo­
sl:tl lak ci(.'żko uszkodzony. że jest ()IJl'cnie wrakiern w pclnym znaczeniu 
kgo słowa: komin, 2 wieże armatnie i znaczna czc,:ść nadhudówek zostały 
przez wybuch zniszczone. \\'yhuch rnial miPjsce w jednej z głównych kom<'>r 
:ll_nu,~il'yjnyC'h, w chwili gdy obok wykonywane były prace n•rnonlowe przy 
llZY(:ru aparat<'iw do :iutogenicznego spaw:mia. Straty p<.·rson:tl1H' ok:iz:tly siQ 
0 ,,·,c·lt: wic,:kszt•, niż Io podaw;d ko1nunik:1l rz:,dowy: zaliityrh było przeszło 
170 o sob, w ty1n znaczna i łoś{· personelu portn,Yego. Hannych b\'ło około 
200, Katastror:'1 „.laillle I" wyn'iwnuje 1<.'orl't~Tzn:1 1>rzew:1gc,: 'noty ;·z:1dowej, 
os1:1gni\·tej po zatoni~·ciu pancernika „Espana". 

Stal('k rz:Jdowy, motorowiec „Cabo P:llos" ((i:~-12 ton), został slor­
pedo\\':111y przt'z ni(•znan:J ł<'idź JHHlwodn:1 w odległości :rn mil na Północ od 
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Alicante, przy czym zostało za bi tych ;} os<'}b z pośród ,i ego załogi; pozostałe 
45 uratowały si~ na jednej z łodzi ratunkowych. \Y zwiqzku z tym wypad­
kiem, minister wojny rzi}du \Yalenc,ii, scnor Prieto oświadczył, że ,,Caho 
Pnlos" został zatopiony przez łódź podwodn:! niemieclq lub wloslq, gdyż ge­
nerał Franco łodzi pod\\"odnych nic posiada. \\'szystkie łodzie podwodne hisz­
paó.skic znajduj,! si<: w posiadaniu rqdu: dwie z nich zginc,:ly ( BO i c:n, jedna 
zaś wginf;la bez wieści; jest jednnk wykluczone, aby przeszła ona do po­
wstai'lc<')\v, gdyż jej obsada, od dow(,dcy wł:1cznie, skład;1la sic: z wypróbowa­
nych członków socjallstycznego zwi:!zku pracownik<'>W. 

Statek francuski „Tn'.·gusll'l" z ładunkiem żywności został :1-go 
lipca zatrzymany około Sant.Hler przez okrc:ty wojenne powstai'H'ÓW „Almi­
!lante Cenera" i „Ciudad de Dillwo". Stall'k odprowadzono do Bilbao. Hząd 
franct1ski, po zbadaniu sprawy, oświadczył, że st.dek zatrzymany zost:1ł we­
wnątrz wód tcrytorinlnych hiszpa1'iskich. (cz). 

Irak. 
Nowe okręty. Hz:1d Iraku prze \\' d:ilszym ci,)gll do budowy no­

wych okrc:tów wojennych. \\' tej chwili u Thornyczofta w Anglii s:J w budo­
wie -t okrf;ty strażnicze, przeznaczone dla Zatoki Perskie.i i Szatt-l'I-Arab. 
Długość ich wynosi 30/> metra, szerokoś{ ;i,18, zanurzenie 0.9. Dwa szcściocy­
Jinclrowe Diesle o h}czne.i mol'Y 280 K. ;\I. nadnfo im szyblrnś{· 12 wi:złów. 
Okr<;'ty posiadają lekkie optmcprzcnie, wyslarcz:ifoce przl'ciwko broni ri;-cz­
nej i maszynowej, a uzbrojone są w jedno działo, 2 na.ieic:ższe kar. maszy­
nowt• plotn., oraz 2 zwykle kar. masz. Załogn wynosi :-rn ludzi. \\' ll'n spos<'lh 
flota Iraku liczy już około 20 okr<;t,·,w, nic licz:1c 111:ilych jednostek po1norni­
czych. (g). 
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Bibliografia. 
WANDA KARCZEWSKA, ,,Ludzie spoJ żagli", pow1esc, \Vydaw­

nictwo Ligi Morskiej i Kolonialnej i Biblioteki l'olskit'j, \Varszawa 1937. 
Ksi:JŻkQ 111arynistyczrnJ napisan:J przez kobiet<; biPrzc siQ zawsze 

do n;ki z pewnymi zastrzeżeniami. Dużo mieliśmy już okazl'>w pseu<lo-nwryni­
styki, która pod szw11ny111i morskimi tytułami omawia sprawy dziej:)('e siQ 
na wybrzeżu; z drugiej zaś strony cho{ \\' spółezesnej literaturze polskiej 
przodufo na c:ilej linii kobiety, to jednak morze, jak dot:1d przynajmniej, było 
domcn:J m~'sluJ. 

W miar<; rzytania ksi:1żki zastrzeżenia odpada.h! jednak jedno po 
drugim i łatwo dochodzimy do wniosku, że i na tym odcinku litt·ratury, h<;d:1-
cy111 dotychczas ostatnim rezerwatem lll<;skim. też wdarło si<; pic'iro kobiece 
i to .... z powodzeniem . .i\'ic Ś\Yiadczy Io chlubnie o naszych pis:1rzach-nwryni­
stacl1, kl<'ll'zy dali sic; ulii(•c. Choi: z drugie.i strony na ich usp,·a,Yiedli,yienic 
stwierdzić można, że wielu z nich posiad:1 może w tece cc1111e utwory, kt<'i­
rych żadna instytucja wydawnicza npulJl ikować nie chci..-. Pod tym \\:zglc:­
dem Liga ~forska i Kolonialna oddala Karczewskiej wiellq uslugc:, w prze­
ciwnym bowiem wypadku 111oglihyś111y na opublikowanie „Ludzi spod żagli" 
czekać parQ lat. ... 

Sama powieść zupełnie słusznie uzyskał:1 nagroclc: i,n. Szareckicgo . 
.Jest-to bowit'lll n:ijkpsza hezwzgl(,'dnie powieś<: morska, - podkreślamy czy­
slo-111orska - jaka ,,ł ostatnich l:il:ich ukazała si(.' w Polsce . .Jest to też rzadki 
olrnz polskiej powieści marynistycznej, kt<>ra od pocz:Jtku do k01ica dzieje siQ 
na rnorzu. wśr<'id środowiska obcego, wychodz:Jc daleko poza doty<'hczasowy 
szablon gdy1iskiego portu, pomorskiego wybrzeża i kaszubskiego folkloru ..... 
K:1żdy marynarz przeczyta .i:} z zaintcresow,111ie111, a każdy człowiek nic zna­
j:Jcy morza dowie sic: ze1i wielu rzeczy. 

SI rona artystyczna ksiażki jest leż bez z:1rzutu. \\'idać odrnzu, że 
Autorka sarna plyw:tla po lllorzu i to nie na statkach-hotelach p:isażPrskich, 
:de na czymś co zn:l<'znie bliżl'j z morzem olwowac'- pozwala - na yacht:ich 
żaglowych. St:Jcl najpierw zrozumienie s:mwgo żywiołu, a polem n:1prawdc: 
lr:ifne odzwierciadlenie pic:kna i grozy morzn w jego rozlicznych sz:tlach. 
Pod tym wzglc:dem niektóre fragmenty J)O\Vicści wchoclz:1 na wyż:n1c: wyso­
kiej klasy literackiej i prnwdziwego artyzmu, znarnionuj:1c szcz<•ry talent, clu­
Ż:J subll-lnośc''. i łatwość· pl:1slycznego odtwarz:mia właściwych naslroj1'JW'. Ta 
plastyka opowiadania udziela siQ 11:itycl1111iast czytelnikowi, stanowi,!('. jcdn:i 
z alrnkcyjnych stron ksi:!żki. \\'ystaffzy odrobina wyobraźni aby 11,jrzeć trzy-
1nasztowy bark plyn,Jcy po morzu. aby postacie hohater<'>w - Larsa, Jima, 
Eryka, Doliwy czy ponurego Hopkinsa zarysownly siQ wyraźnie. świetnie na­
szkicowana jPst posta{: kapitana, na wp1',ł tajemniczego władcy po Bogu, któ­
ry w ogc'>lc nie ukazu.il' sic: na pokładzie. chyba w chwilach wielkiego nie­
hezpieczei'1stwa, a dla k!l'ffego czytelnik, \\Tnz z załog:J, znczyna żywić bnłwo-
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chwakzy kult. Ten kapitan, umyślnie zasłoni(,'ty woalem tajemniczości, rnh1ł 
sir; Aulorce świetnie. Xicco gorzej wypadła Anna, w ktc'll'ej trudno doswkać 
sir; Szwedki - natomiast wid,1c''. J>olkQ w każdym calu. 

Do słabych stron ksi:Jżki należ:) nickt<'>re zbyt już drażliwe realistycz­
ne fragmenty. \\'icmy dobrze, że fragmenty takie czc:~c''. wsp<'>ł!'zcsnych lill'rat{>w 
nazywa „życiowymi". Ale nic widzimy żadnego powodu aby w takiej „ży­
ciowości" siQ lubować·, gwoli jedynie realizmowi, Imć przcl'ież ini1cgo celu 
mieć to nic może. Tym h:mlzicj jest niemiło gdy czyni to kobiet:i ... pour i-pater 
Je bourgeois. Ksi:Jżka zyskałaby niezmiernie, gdyby zamiast realistycznych 
scen żohJdko,ycj choroby Eryka, autorka użyła swego talentu na kt<'>rychś 
z tych opis{>w - dramatycznych czy m:iluj:Jcych pic:kno natury - które jej 
sir; tak świetnie ud:1j:J. 

Poza tym, ksi:Jżka jest stanowczo za ponura. Xie odbiern jej 
to wartości I itornckiej, ale chwilami sprawi:,1 przygnc:hiafoce wrażt•nie. TrnclH; 
wic:cej pogody ducha, przyd:doby sic: st.1110Wczo. A choć'. ów „pesymizn1 ży­
ciowy" cechuje na og<'>ł dzisiejszą twórczość, to jedn:1k rnłodoś{· i talent 
autorki winny racze.i wpłyn,J{· na stworzenie czegoś bardziej krzepi:g·ego, 
owianego radości,! życia. 

Drug:J sb1bsz,J stron,J ksi:1żki. nic mafo<·:J już wlaś<'iwie nic wsp<'>l­
ncgo z jej trcści:J, .i<·st okrnpna, pełna b,1rbaryz11u')\\', żcgl:lrsk:1 ll'r111inologia. 
?\ie winimy w ty111 bynaj111nicj mrt()rki - robiła co mogl:t by odd;i{· wiernie 
środwisko, bc:<ląee tcrn:1te111 powieści. Hzeczy\\'iście na nil'kl<'>rych polski<"h 
statkach handlowych - mechanicznych <"ZY żaglo\\'ych - :iż usz~· wi<:dn:J od 
,.mic:szaniny" niemiecko - holendersko - ~rngiclsko - rosyjskil·j. \\'szystkie te 
juzingi, knagi, bakborty, sztile, flauty, w:111ty, szpile, skajlajty, lajzery, nagle, 
nagelb:rnki. sztorman (zamiast I ofin•r), - wszystko to świdaczy o naszych 
starych w stosunku do morz:i grzechach . .Jest rzcez:1 morskich zakł:ld{>w na­
ukowych, a także kornpdenlnych wł:idz - r:1z z ty1n skor'H'zy{·, przys\\'oiwszy 
sobie z cudzoziemskich wyr:1żei'1 tylko ll'. kl<'lr·c napra\\'dC: zyskały p,ra\\·o 
obywatelstwa - jak sll'r, reja, flaga, burla. rnfa itd. Heszlę 111w,i111y l>l'zlitoś­
nic wycliminow,H'-. ho wynwga tego z:1rÓ\\'no strona praktyczna służby na 
morzu i bezpieczei'1stwo żeglugi, j:1k też n:isza godnoś<'~ narodow:1. 

Poza tym wysoce niesłuszne zd:1.i,J SI(' zarzuty, jednego z krytyk/>\\', 
że Autorka zbytnio kopiuje Conrnd:1. Z:irzut ten nie zdzi\\'i żadnPgo z m:1ry­
J1arzy, bo u nas. jeśli kto pisze o 111orzu i okrc:t:1ch, to zawsz(• wypomirrn mu 
siQ Conrada lub ... Clm1de Farrt'·rn. Innych autor<'>w morski('h szeroki og<'>ł 
w Polsce nie zna i rnożnaby z nich „ści:u.i:u'·" bczlrnrnie gdyby siQ było nie­
sumiennym czy pozbawionym talentu pis:1rzem. O \\'andzie Kan-zew­
skiej powiedzieć- tego nie można, a <'>w niesłuszny zarzut pochodzi po prostu 
ze zbyt małego z:ikresu zrnijomości światowej literatury marynistycznej, :1 tak­
że okrc:tc'iw i ludzi morza ... 

\\' każdyrn razie Towarzystwo Li kr1tlów i Dzi(•1111 ik:1rzy Polskich 
prz~·znafoc Karczewskiej nagn><I(' im. Srnr<·ckiego (d\\'ic poprzednie otrzy­
mali .T:lnusz St(,'powski i Kulleschiilz) U('zyniło trafny wyh<'>r. nagradz;lj,Jc 
prace:; cz~·sto rnarynistyc-zrnJ, pozbawion;J sztuczności i ty<'h n:tl<·<'i,iłości l;J­
dowych, kt<'>ryrni tchn:J zawsze okaz~·jne utwor~· rnarynistyc·rnP, pis;111 c pod 
Wpływem „sezonu" spc:;dzonego w Or-lowit• czy .Jastarni .... 

J. Ginshert. 

NuJIEH .'.\IORSKI „ WI.\DO.'.\IOśCI LITEIUCKICH". 

Z okazji „Tygodnia )forz:i" len pow:iżn:v tygodnik lilnacki w dniu 
27 czcnY{'a w~·dał specj;tlny 111111H-r 1110rski. znwier;ijący szereg ('id:a\\'yd1 prac 
pióra najwybitniejszych autorów. 

1 ::\'umcr rozpoczyna pn>f. Dyboski art~·kułc1n o ,,Z\\'i{'rriadlc n1orza" 
Conrad:i. Dalej znajduj(-n1y Ilelszt~·i'lskicgo „Spełniony sen bygrncstra Sol­
ncssa", norowika ,,Spojrzl'nic na B;1łt~· k", Si{'dleckiego ,,\\'pływ morz:1 na 
charakter narodowy" (ciekawy :1rtykuł n:id kt<'>rym warto sic: z;1stanowi{-), 
\\'achowiaka „Xa ś,Yit;to rnorz:1", Cinslwrta .,Na strah' polskiego rnorza" (ar­
tykuł o rnaryn;1rce wojennej), min. StraslHrrgcrn ,.Gdm1sk w chwilach prze­
łomowych", prof. lfondelsmana „B:1ltyk w polityce polskiej", prof. Feldmana 
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„Dost<:p Polski do morza a Prusy w erze porozbiorowej", Zagórskiego .,Cienie 
n:Hl Pomorzem", Ormickiego „Kolonie dla Polski", Czekano\\'skicgo ,,PrnlJkm 
kolonii dla Polski", (iodlewskicgo „Adam :\licroslawski - odkrywca niezna­
nych wysp", gen. Zaruskiego „i\loje spotkanie z „Oernen" (rieka\\'y fakt o któ­
rym mało kto u nas wie), ~o,y·aczy11skiego ,.Przelot nad Bałtykarni", (\\'arto 
przeczytać), ~ alkowskicj ,,\\'około mo1·za", Pruszyi'lskiego „Ludzie (~dyni", 
~o\\'ackicgo ,,(idynia - naj\\'i~·kszy port Bałtyku", Polkowskiego „Z czego 
si~ składa (idynia", Dzie\\'ulskiego ,,( ;dynia rośnie". l'nilowskiego „Gdynia 
na codzicó", \\'yszorn i rskicgo „Szczcdrinowskic 1110tywy", ł,olH><lo,Yskicgo 

,),ot:itki gdy11skic", \\'a11ko,Yicza „Judym w szczeblu służbowym", Bieniasza 
,,Zagadnienia kulturalne (idyni i wybrzcb". żuławskiego ,,\\'sprnnnienic 
o (idyni", Budnickiego „Słowianie pomorscy m<'>wi:wy po niemiecku", Fische­
ra „Pierwiastki bałtyckie w kul lurze ludowej Pomorza", \\'asiutyóski ,,(icrma­
nizacja Słowi11c<'Jw", G:ijeka „Z wc:dr<'>wek po Szwajcarii Kaszubskiej", \\'itlli­
na .,.lc·nseits" Hoguszc\\'skiej i Korn:t<"kiego „Trzpil-Tschpil" (opowiadanie), 
\\'alickicgo „Ton111 - gotyckie mi:1sto", i\Iocarskicgo ,,\\'kład Pomorza do 
og{)lncj kultury umysłowej J>obki", Pnic,Yski<'go „Pomorze w kulturze du­
cho\\'cj Polski \Ysp{JkzPsnej", BukowskiPgo „Xajnowsza lill'ratura kaszubska", 
Zanicwickicgo „Latarnia nauki polskiej 1rnd Bałtykiem", Bystronia „Etnogra­
fia Pomorza", .lasii'1skicgo ,,(;łc,'l)ie i płycizny 111arynist~·ki", Szulca „r\p:irat 
h:mdlowy miasta portow'<.·go", Ocioszyóskiego „Polska flot:1 handlowa", (~a­
ZPla „Ile wypłncmny obcym banderom ... ", !\ernnana „Zagadnienie wc;gla :1 (idy­
nia", Hostafir'iskiego „Polska szynka poprawia bilans handlowy z U.S.A.", 
l\Tarchwii'lskiego ,,(;dynia kupuje i sprzc>dajc", Strmnpf-Wojtkicwicza „Lot­
nictwo ocPanicznc" . .la!Jłoi'1ski(•go „Sztuka żeglarska" i wicie innych, oraz sim­
ro ł:tdny<"h fotografii. 

Xurner przeclst:1wia sic: okazak i po\\'ażnie .. Jedyny zarzut to, na­
szym zcbnic,n, zbyt sk:n>e uwzgl~·dniL·nie temal<'Jw prawdziwie morskich, przy 
oll>rz~·111irj przewadze 1wd1norskich i pomorskich. (;dynia jest w nim okaznła, 
lllorza 11:tłollli;1st j:1k 11:1 k•k:1rsl wo. Poza tym powstaje pyt:mie czy wyda­
wanie tak wiPlkicll 11u111er<'1w specj,ilnych jest cclo\\'e, czy nic lepiej byłoby 
w każdym m1111<·rze d,rn·at'. jeden artykuł marynistyczny ... Propaganda spnnv 
morskich zyskałaby w tym ostatnim wypadku z pewności:!, (N). 
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